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przeciw rządowemu 
projektowi ustawy o 
3 proc. podatku VAT 
na produkty rolnicze.

n
Rozmowa ze Sła-

womirem Kryszkow-
skim, prezesem PF 

„Jelfa”:
- Na koniec chciał-

bym zapytać, jak pan osobiście ocenia 
pracę w Jelfie - przedsiębiorstwie, które 
znajduje się pod szczególnym nadzorem 
mieszkańców Jeleniej Góry?

- Odgaduję podtekst tego pytania. Wiem, 
że gdy obejmowałem funkcję prezesa, 
niektórzy mówili: „przyjdzie Kryszkowski 
i rozłoży Jelfę”. Nie ukrywam, że miałem 
wówczas inne propozycje, może nawet 
bardziej lukratywne, a już na pewno mniej 
stresujące, ale propozycję pracy właśnie 
tutaj potraktowałem jako wyjątkowe 
wyzwanie i chcę mu sprostać. Chcę, żeby 
ta firma odniosła sukces, bo będzie to 
zarazem sukces Jeleniej Góry, regionu i 
mój osobisty. Jestem pewny, że się uda.

11 lat temu w NJ

Ludzie to straszne gapy.  
W każdym z przejawów życia 
społecznego. Nie widzą rzeczy 
oczywistych, dziecinnie prosto 
jest nimi manipulować, wmawiać 
kompletne bzdury. Łatwo na-
uczyć ich nie widzieć zagrożeń, 
pułapek, kusić nieuzasadnienie 
optymistycznymi wizjami. Wi-
dać to po kredyciarzach, którzy 
masowo popadają w kłopoty, 
złorzecząc ostatnio na franka. 
Widać to po wyborcach, którzy 
wybierają złotoustych, wielokrot-
nie wydawałoby się zweryfiko-
wanych, kłamców.

Udowodniono, że dzisiaj przez 
godzinę do przeciętnego czło-
wieka dociera więcej informacji 
niż 100 lat temu do jego przodka 
docierało przez całe życie. Jak 
tu się dziwić, że omamiony 
konsument, klient, wyborca 
podpisuje szkodliwe dla siebie 
umowy, oddaje głos na osoby, 
które fajnie wyglądają i mówią 
gładko, ale nie działają na jego 
korzyść.

Że człowiek jest gapą, znako-
micie udowodnił w swoim słyn-
nym eksperymencie prof. Daniel 
J.Simson z Uniwersytetu Illinois. 
Puścił on studentom dwudzie-
stokilkusekundowy film, w któ-
rym grupka ludzi ustawiona w 
koło (wciąż się zamieniająca 
miejscami) dwoma piłkami rzu-
cała do kosza. Zadanie polegało 
na tym, aby studenci policzyli, ile 
rzutów zostało wykonanych. Po 
spisaniu ustaleń studentów, pro-
wadzący badania zapytał (to był 
rzeczywisty cel eksperymentu), 
kto widział goryla. Okazało się, 
że nikt, choć postać przebrana 
za małpę biegała po parkiecie, 
wychodząc w czasie dziewięcio-
sekundowej (1/3 filmu!) obecno-
ści kilkakrotnie na plan pierwszy. 
Jeśli w bezpośrednim doświad-
czeniu nikt nie jest w stanie 
dostrzec rzeczy oczywistej, iluż 
rzeczy nie dostrzegamy w sferze 
wymagającej bardziej skompli-
kowanego odbioru i analizy? 
Skutek jest taki, że mamy świat 
źle poukładany, pełen niemocy 
i braku mechanizmów jasnego 
przypisania odpowiedzialności 
i jej rozliczenia.

I dlatego m.in. mamy takie 
zdarzenia, że przy całej mizerii 
oświatowej samorząd zgadza 
się na pakowanie wielkich, nie 
zweryfikowanych kwot do pry-
watnej szkoły, a ta kupuje te-
lewizor za 60 tys. zł („Jelenia 
Góra w tarapatach”). Dlatego 
nikt w mieście nie potrafi znaleźć 
sposobu na żebrzące rumuńskie 
gangi („Nie dawaj Rumunom”). 
Dlatego też co jakiś czas tonie 
nierozsądny człowiek w podsta-
niszowskim Balatonie („Utonął 
szesnastoletni chłopiec”), bo 
nikt nie znajduje sposobu na 
wyegzekwowanie zakazu kąpieli. 

Sławomir Sadowski

Za dwa tygodnie otwarty zostanie hi-
permarket Hypernova na jeleniogórskim 
osiedlu Zabobrze. Pierwsze zakupy w 
wielkim sklepie będzie można zrobić 
już 26 lipca. W gigantycznej hali trwają 
gorączkowe przygotowania. Ekipy tech-
niczne pracują przez całą dobę.(...) Hi-
permarket stał się jednym z największych 
pracodawców w Jeleniej Górze, zatrudnie-
nie znalazło w nim ponad 400 osób.

n
- Zmiany tras autobusów w Cieplicach 

całkowicie zmieniły moje poranki. Teraz 
aby nie spóźnić się do pracy, muszę 
wstać piętnaście minut wcześniej - mówi 
mieszkanka ul. Cieplickiej. Dotąd jeździła 
rano „7”, teraz musi chodzić na „9”, 
która już tak nie pasuje. Nikt tutaj nie 
rozumie, co się nagle takiego stało, że 

„7” musiała zacząć jeździć obwodnicą.
n

Jeleniogórski poseł AWS Ryszard 
Matusiak (reprezentujący w niej „So-
lidarność”) został wykluczony z koła 
poselskiego tej partii za głosowanie 

Na rok przed igrzyskami w Londynie 
tak sensacyjnej, wręcz niewiarygodnej i 
być może mocno ryzykownej w skutkach 
decyzji nikt się nie spodziewał. Najlepsza 
na świecie kolarka górska Maja Włosz-
czowska rozstała się ze współtwórcą jej 
wielkich sukcesów, trenerem Andrzejem 
Piątkiem. Mistrzowski duet tworzyli przez 
prawie 12 lat.

O tandemie mówiono „sportowa 
maszyna do zdobywania medali”. W róż-
nych odmianach kolarstwa, głównie MTB, 
wspólnie cieszyli się z trofeów mistrzostw 
świata i Europy, w tym ze złota i tęczowej 
koszulki w światowym czempionacie w 
Monte Saint Anne w 2010 roku, a także ze 
srebrnego, olimpijskiego krążka w Pekinie. 

W sobotnie południe, 16 bm. w ro-
dzinnym, cieplickim domu Maja kończyła 
przygotowania do wyjazdu na zgrupowa-
nie we włoskim Livignio, które potrwa 
do mistrzostw Europy MTB na Słowacji. 
Wraz z nią formę szlifować będzie tylko 
Ola Dawidowicz i jeden z podopiecznych 
proponowanego na trenera kadry mę-
skiej, sześciokrotnego mistrza Polski 
i czterokrotnego olimpijczyka Marka 
Galińskiego. Popularny „Diablo” ma też 

„awaryjnie” przejąć narodową reprezen-
tację kobiet. Tyle że Marek Galiński nie 
ma do roli coacha stosownych upraw-
nień. Nie wiadomo, jak potoczą się losy 
pozostałych utytułowanych „góralek” z 
zawodowej grupy CCC i reprezentacji, 
Anny Szafraniec, Magdaleny Sadłeckiej 
i Pauli Goryckiej. Andrzej Piątek przestał 
być selekcjonerem kobiecej kadry MTB, 
stracił też funkcję dyrektora sportowego 
CCC Polkowice. Kolarska grupa kobiet 
będzie w klubie istniała, wkrótce pozna-
my nazwisko nowego szkoleniowca.

- Nie chcę mówić o szczegółach mo-
jego rozstania z trenerem Piątkiem, ale 
zapewniam, że była to dojrzała, przemy-
ślana i dobra decyzja - przekonuje multi-
medalistka. - Jest mi przykro, ale to już 
koniec. Teraz każdy z nas musi iść swoją 
drogą. Trenerowi Piątkowi dużo zawdzię-
czam, sporo mnie nauczył, wiele razem 
osiągnęliśmy. Nadszedł jednak czas na 

zmiany. Od pewnego czasu współpraca 
nie szła w dobrym kierunku. Nasz meda-
lowy układ wypalił się. Wierzę, że przede 
mną jeszcze wyniki na mistrzowskim 
poziomie. Jestem doświadczoną kolarką, 
ale muszę mieć szkoleniowca, wybrałam 
Marka. Choć jest wysokiej klasy czynnym 
kolarzem, nie będzie trenerem z doskoku. 
Zapewniam, że moje słabsze ostatnio wy-
niki w zawodach PŚ nie miały znaczenia 
w podjęciu niespodziewanej dla kibiców 
decyzji. Nie wiem, kto zostanie z nami z 
grupy znakomitych serwisantów, fizjote-
rapeutów i lekarzy. 

- Zostawiam Majkę na kolarskim szczy-
cie, wierzę, że sobie poradzi, póki co, nie 
zdecydowałem, co dalej - mówi Andrzej 
Piątek. - W PZKol. nadal mam zajmować 
się szkoleniem. Z Majką rozstaliśmy się z 
klasą, nie my pierwsi tak robimy. Nasze 
wizje przygotowań do letniej olimpiady 
w Londynie różniły się. Każdy z nas miał 
swoje pomysły. Nie miałem wpływu na 
wszystkie decyzje, a tak chciała Majka. 
Nie powiem, na jakie.

W ocenie nowego prezesa PZKol. 
Wacława Skarula, nie ma tylko jednej 
przyczyny sportowego rozstania. - To był 
proces, który trwał od kilku tygodni. Nie 
mogę nakazać, kto z kim ma pracować. 
Za decyzję odpowiedzialność ponosi 
zawodniczka i związek kolarski.

Maja Włoszczowska znalazła się w 
elitarnej grupie sportowców, którym 
zagwarantowano najlepsze warunki 
przygotowań do igrzysk olimpijskich. W 
minionym roku dla Mai przeznaczono 
najwięcej, 620 tysięcy złotych. Szef Klu-
bu Polska Londyn 2012 Paweł Słomiński 
skrytykował zawodniczkę za ...”postę-
powanie mało profesjonalne”. Teraz 
na wsparcie finansowe z ministerstwa 
sportu i turystyki musi być podpisana 
nowa umowa.

Jakie są prawdziwe przyczyny „roz-
jechania” mistrzowskiego tandemu? 
Obie strony uparcie milczą i póki co, 
wypowiadają jedynie kurtuazyjne zdania 
i zdawkowe opinie. Jest wiele niedomó-
wień i domysłów. Z „przecieków” wynika, 

że pod adresem szkoleniowca były jakieś 
zarzuty. Czy dlatego z klubu i z kadry po-
zbyto się go lekką ręką? On sam mówi, że 
też ma „coś” na swoją obronę. Ukrywano 
wzajemne osobiste emocje i animozje. 
Najbliższe tygodnie mogą przynieść od-
powiedź na pytanie, czy tak być musiało 
i o co tak naprawdę chodziło. Trener 
Piątek obiecał „przemówić” dopiero po 
igrzyskach w Londynie. 

We wrześniu br. w szwajcarskim 
Champery kolarkę z Jeleniej Góry czeka 
obrona tęczowej koszulki. Wcześniej 
zaplanowała start w zawodach PŚ w Val 
de Sol. Maja i koleżanki muszą w tym 
roku zdobyć jak najwięcej punktów do 
kwalifikacji olimpijskich. Podczas 12-let-
niej kadencji A. Piątka kolarze górscy w 
koszulce z orłem zdobyli aż 31 medali 
igrzysk olimpijskich, mistrzostw świata i 
Europy. Trzynaście z nich indywidualnie i 
trzy w drużynowej klasyfikacji wywalczy-
ła Maja Włoszczowska. 

Henryk Stobiecki 

Mistrzyni świata Maja Włoszczowska bez trenera Piątka
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Poszło o gimnazjum
Krzysztof Zaborski to eme-

rytowany wojskowy. „Amicusa” 
założył 13 lat temu. Początkowo 
placówka kształciła uczniów tyl-
ko w liceum dla dorosłych. Od 
2004r. prowadzi również szkołę 
gimnazjalną.

To właśnie działalność gimna-
zjum w 2006 r. stała się zarzewiem 
ciągnącego się latami finansowe-
go konfliktu.

Szkoła ma charakter niepublicz-
ny, niemniej kształci całkowicie za 
darmo. Pieniądze na to, w ramach 
subwencji, daje Ministerstwo Edu-
kacji Narodowej. Wpływają do 
kasy urząd miasta, który następnie 
przekazuje je szkole jako dotację.

Miasto nie mogło czy mogło?
- Niestety, dopiero od niedawna 

możemy takie szkoły kontrolować 
- mówi Roman Słomski, radca 
prawny Urzędu Miasta w Jeleniej 
Górze. - Wcześniej nie leżało to w 
naszych kompetencjach. 

Mecenas mówi znacznie wię-
cej: szkół tego typu w praktyce 
nie mógł kontrolować nikt. Usta-
wodawcy kontroli po prostu nie 
przewidzieli. 

-  Nieprawda - odpowiada 
Krzysztof Zaborski. - Miasto miało 
nawet obowiązek kontrolowania 
mojej placówki. Gdyby to uczy-
niło, zauważyłoby prosty błąd, 
który popełniłem. Natychmiast 
bym go skorygował i nie byłoby 
dziś kłopotu. Urzędnicy za cza-
sów prezydenta Obrębalskiego 
nie zrobili jednak nic! I teraz są 
problemy.

Urząd mógł zatem przeprowa-
dzać kontrole czy nie? Zapytali-
śmy o to kompetentne osoby w 
innych miastach. 

- Mogliśmy kontrolować szkoły 
niepubliczne - mówi Adam Ko-
złowski, dyrektor Wydziału Edu-
kacji Urzędu Miasta w Gorzowie 
Wielkopolskim. - Kontrolowaliśmy 
je zresztą. Doprowadziliśmy też 
do tego, że żadna ze szkół niepu-
blicznych nie mieści się w szkole 
publicznej.

- Nadzór nad tego typu pla-
cówkami był i jest utrudniony, 
ponieważ przepisy nie są jed-
noznaczne - przyznała Irena Ko-
szyk, naczelnik Wydziału Oświaty 
Urzędu Miasta w Opolu. - Wie-
lokrotnie zgłaszaliśmy problem 
ministerstwu. Niemniej kontrole 
przeprowadzaliśmy - sami oraz 
wspólnie z kuratorium oświaty. 
Do wszystkich danych dostępu 
jednak nie mieliśmy.

Zwykła pomyłka
Dyrektor Zaborski tłumaczy, 

że wypełniając dokumentację, 
nie zauważył różnicy pomiędzy 
opinią a orzeczeniem, które są 
wydawane przez poradnie psy-
chologiczno-pedagogiczne. 

- Do mojego gimnazjum trafiają 
uczniowie z wielkimi problemami 

- mówi. - Muszą ukończyć szkołę, 
ponieważ taki jest w Polsce obo-
wiązek. Każdy uczeń, który do 
mnie przychodzi, jest zagrożony 
niedostosowaniem społecznym. 
Prawie wszyscy mają wydane w 
tej sprawie opinie.

Gimnazjum liczy obecnie 292 
uczniów. Tylko sześciu posiada 
orzeczenia z poradni, pozostali 

- opinie. Krzysztof Zaborski nie 
rozróżnił tych dwóch kwestii i 
źle wypełnił dokumenty. W kon-
sekwencji otrzymał o 1,3 mln zł 
pieniędzy więcej, niż powinien. 
Urzędnicy zauważyli, że coś 
jest nie tak. Uznali jednak, iż nie 
mają uprawnień kontrolnych i 
zasygnalizowali problem Kura-
torium Oświaty we Wrocławiu. 
Kuratorium długo jednak na to 
nie reagowało.

Dla Sajnoga sprawa priorytetowa
- Gdy zostałem wiceprezyden-

tem miasta odpowiedzialnym za 
oświatę, sprawa „Amicusa” była 
dla mnie jednym z priorytetów 

- mówi Miłosz Sajnog. - Miałem jed-
nak wrażenie, że nie każdemu za-
leżało na rozwiązaniu problemu… 

Ostatecznie jednak miasto za-
wiadomiło o nieprawidowościach 
prokuraturę. Prokuratura śledz-
two umorzyła, a sąd podzielił w 
tej kwestii jej opinię. 

ABW w ratuszu, prezydent umarza
Miłosz Sajnog mówi, że nieco 

później Nowiny Jeleniogórskie 
opublikowały artykuł na temat 
domniemanych nieprawidłowości 
w innej niepublicznej szkole dla 
dorosłych.

- Do urzędu miasta wkroczyła 
Agencja Bezpieczeństwa We-
wnętrznego - wspomina. - Zaczęła 
sprawdzać dokumenty. W kon-
sekwencji ponownie skierowała 
sprawę „Amicusa” do prokuratury, 
lecz również i tym razem została 
ona umorzona.

Wówczas prezydent Obrębalski 
podpisał dokument o zaniecha-
niu postępowania związanego z 
odzyskaniem pieniędzy. Roman 
Słomski mówi, że nie zajmował 
się wtedy tą kwestią i nie chce 
tego komentować. 

- Nie pamiętam, czy to umorzy-
łem, czy nie - odpowiada Marek 
Obrębalski. - Jeśli czyniłem jakieś 
umorzenia, to wszystko zostało 
ujawnione na forum publicznym. 

- Prezydent postępowanie umo-
rzył, lecz właśnie na skutek po-
stanowienia prokuratury i sądu 

- stara się przypomnieć to zda-
rzenie Waldemar Woźniak, były 
naczelnik Wydziału Oświaty w 
Jeleniej Górze.

Ministerstwo wyciąga ręce
Wokół przyznanych szkole 

pieniędzy zrobiło się jednak na 
tyle głośno, iż… upomniało się 
o nie Ministerstwo Finansów. 
Uznało, że jeśli miasto dało je 
niezgodnie z przepisami, to po-
winno teraz zwrócić.

- Odwołaliśmy się od tej decyzji 
- mówi Zofia Czernow, wiceprezy-
dent Jeleniej Góry. - Sprawa jest 
w toku. Poprosiliśmy też pana 
Zaborskiego, by on z kolei oddał 
nam pieniądze, które niesłusz-
nie pobrał.

- Odwołałem się od tego do Sa-
morządowego Kolegium Odwo-
ławczego - odpowiada Zaborski. 
Czekam na efekt. Przygotowuję 
dla miasta sądową „niespodzian-
kę”. Na o wiele większą sumę niż 
1,3 mln zł. Nie chcę jednak mówić, 
z jakiego tytułu.

Miasto w tarapatach
Sytuacja Jeleniej Góry jest za-

tem trudna. Miasto może zostać 
zobowiązane do zwrotu pienię-
dzy ministerstwu. Może również 
przegrać proces z Zaborskim - o 
znacznie większą kwotę. Ale i na 
tym nie koniec kłopotów. Otóż, 
inna ze szkół dla dorosłych po-
zwała miasto do sądu, ponieważ 
nie chciało zapłacić jej pieniędzy, 
których się domagała.

- Przekazaliśmy tej placówce 
dotację z resortu oświaty, lecz 
było jej mało - mówi Roman 
Słomski. - Była na tyle bezczel-

na, że chciała jeszcze więcej. 
Gdy odmówiliśmy, wytoczyła 
nam proces.

Ostatecznie szkoła wyniosła 
się z Jeleniej Góry, a pozew 
wycofała. Wtedy do akcji po raz 
trzeci wkroczyła prokuratura. 
Podejrzewała, że placówka do-
puściła się nieprawidłowości w 
dokumentacji i mogła uzyskać 
z ministerstwa oświaty za dużo 
pieniędzy. Co prawda, po raz 
trzeci śledztwo przeciwko do-
mniemanym machlojkom szkoły 
umorzyła, lecz tym razem sąd 
nakazał je kontynuować. Para-
doksalnie miasto wolałoby nie 
doprowadzać sprawy do końca. 
Mecenas Słomski zauważa, że 
ewentualne zwycięstwo może 
być prostą drogą do upomnienia 
się o pieniądze przez… Minister-
stwo Finansów.

Telewizor za prawie 60 tys. zł
- Jeśli ktoś myśli, że mnie te 

1,3 mln zł z ministerstwa uszczę-
śliwiło, to się myli - przyznaje 
tymczasem Krzysztof Zaborski. 

- Na wydanie 600 tys. zł dano mi 
dwa tygodnie! Chciałem kupić 
szkole autobus, lecz miałem 
za mało czasu. Kupiłem więc 
telewizory, sprzęt multimedialny, 
porobiłem remonty w szkole, z 
której mnie potem przegnano, 
czyli w SP 13; zorganizowałem 
dla dzieci kolonie…

Po „wygnaniu” z SP 13, „Ami-
cus” przeniósł się do budynku 
przy ul. Cieplickiej, dzierżawione-
go od Karkonoskiej Państwowej 
Szkoły Wyższej. Uczniowie otrzy-
mali lokal, jakiego nie ma żadna 
placówka w mieście.

- Do pokoju nauczycielskiego 
wchodzi się na czujnik linii pa-
pilarnych - śmieje się Krzysztof 
Zaborski. - Kupiłem też do jednej 
z klas telewizor za prawie 60 tys. 
zł. Mamy w każdej sali komputer 
dla nauczyciela i tablicę multi-
medialną. Z Niemiec ściągnąłem 
sprzęt, dzięki któremu możemy 
wyświetlać filmy na suficie czy 
na ścianie. Dźwięk w klasach jest 
stereofoniczny.

Toalet nie powstydziłby się 
żaden kilkugwiazdkowy hotel; na 
korytarzach lśnią kafle; dominują 
beże; wszędzie pełno kwiatów.

- Nikt nic nie niszczy - cieszy się 
dyrektor Zaborski. - A młodzież 
mamy przecież najtrudniejszą z 
trudnych… Pieniądze z minister-
stwa wydałem solidnie. Nie zmar-
notrawiłem ich. Służą młodzieży.

Zbigniew Rzońca

Czy przyjdzie nam spłacać milionowe długi po kadencji 
Obrębalskiego?

Jelenia Góra w tarapatach
- Gdyby urzędnicy prezydenta Obrębalskiego nie zaniechali swych czynności i skontrolowali moją placówkę, 
nie byłoby problemu - mówi Krzysztof Zaborski, dyrektor szkoły „Amicus”. Nie mogliśmy tego zrobić - pada 
odpowiedź. W konsekwencji miastu grozi zwrot ministerstwu finansów 1,3 mln zł. To dopiero początek kłopotów 
Jeleniej Góry.

Telewizory, rzutniki, komputery dla nauczycieli, wi-fi, w salach dźwięk stereo… Krzysztof Zaborski 
stworzył w szkole warunki do nauki na miarę XXI w. W dużej części za niesłusznie otrzymaną dotację.
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Bezrobotni mogą jeszcze starać się 
o pożyczki na uruchomienie własnej 
działalności gospodarczej - mówiła na 
dyżurze w naszej redakcji dyrektorka 
Powiatowego Urzędu Pracy w Jeleniej 
Górze, Urszula Filipczuk. Maksymalnie 
można dostać nieco ponad 19 tysięcy 
złotych. Poręczycielami mogą być 
dwie osoby ze stałymi dochodami nie 
mniejszymi niż 1500 złotych miesięcz-
nie brutto, po odliczeniu zobowiązań. 
Spłata pożyczek - po roku od otwarcia 
firmy, ale nie później niż trzy lata od 
otrzymania pieniędzy od urzędu.

Aby otrzymać pożyczkę, należy 
spełnić także wiele innych warunków. 
Ich szczegółowy wykaz znajduje się w 
regulaminie, który dostępny jest na stro-
nie internetowej Powiatowego Urzędu 
Pracy w Jeleniej Górze (www.urzadpra-
cy.jgora.pl). Można się z nim zapoznać 
oczywiście także w siedzibie PUP.

Przede wszystkim trzeba mieć po-
mysł na własny biznes. Co radzi szefo-
wa urzędu pracy? Z jej wiedzy wynika, 

że najwięcej osób bierze pożyczki na 
otwarcie działalności handlowej, np. 
sklepów spożywczych. Wielu chętnych 
decyduje się także na uruchomienie 
firm ogólnobudowlanych. Nie brakuje 
też bezrobotnych, którzy otwierają 
warsztaty naprawy samochodów i salo-
ny fryzjerskie. To najbardziej popularne 
branże. Rozrzut rodzajów działalności, 
na które decydowali się w ostatnich 
latach bezrobotni, jest jednak bardzo 
szeroki. Co najważniejsze - radzą sobie 
świetnie. 93 procent firm, które założyli, 
utrzymuje się. To najlepszy dowód na 
to, że warto spróbować. W przygotowa-
niu wniosków o pożyczki i w napisaniu 
biznesplanu pomagają pracownicy PUP.

Urszula Filipczuk odpowiedziała na 
skargę bezrobotnej, która zgodziła się 
na wypłatę zasiłku na konto, po czym 
powiedziano jej, że trwa to 14 dni. Dy-
rektorka PUP zapewnia, że choć urząd 
ma na to do 14 dni, wypłaty następują 
tak szybko, jak to możliwe, czyli w ciągi 
kilku dni. 

Co z bezrobociem w naszym regio-
nie? Latem - jak zwykle - dzięki budo-
wom spada. Według ostatnich danych 
w Jeleniej Górze zarejestrowanych 
ludzi bez pracy było 3741, co oznaczało 
stopę bezrobocia na poziomie 10,2 
procent. W powiecie jeleniogórskim 
wskaźniki te wynosiły odpowiednio 
4139 i 20,8 procent. Najbliższe gru-
powe zwolnienia szykują się w szpi-
talach: jeleniogórskim Wojewódzkim i 
gruźliczym w Kowarach. Z pierwszego 
odejdzie w sierpniu 31, a z drugiego - w 
lipcu i sierpniu 39 osób.

Co z wakacjami dla bezrobotnych? 
Czy mogą wyjechać na kilka tygodni bez 
obawy, że stracą swój status, a więc 
także ubezpieczenie? Według dyrektor-
ki PUP takiego zagrożenia praktycznie 
nie ma, gdyż terminy stawiania się ludzi 
bez pracy w urzędzie wyznaczane są 
co trzy miesiące (chyba że ktoś bierze 
zasiłek, to musi pojawić się co miesiąc). 
Trzeba mieć więc pecha, by mieć termin 
w okresie zaplanowanego wyjazdu. 

Jeśli tak się stanie, warto skorzystać 
z prawa bezrobotnego do zgłoszenia 
braku gotowości do pracy w okresie 
do 10 dni. Daje to szansę na bardziej 
odpowiedni termin. Jeśli i on nie pasuje, 
bezrobotny może się wyrejestrować, 
by potem zarejestrować się ponownie 
po miesiącu. Nie ma z tym problemu. 
Lepsze takie rozwiązanie niż wyjazd 
bez stawiennictwa w urzędzie. Urząd 
wyrejestruje taką osobę i traci ona 
status bezrobotnego na trzy miesiące 
(po takim okresie może się ponownie 
zarejestrować).

22 osoby w Jeleniej Górze i powie-
cie jeleniogórskim dostają zasiłek w 
wysokości, jaka przysługuje im w 
kraju, w którym pracowały. Niektórzy 
biorą do 5 tysięcy złotych miesięcz-
nie. Ale maksymalnie tylko przez 3 
miesiące. Potem dostają ponad 500 
złotych. 

Leszek Kosiorowski

W minioną środę środę przy redakcyjnym telefonie dyżurowała Urszula  
Filipczuk, dyrektorka Powiatowego Urzędu Pracy w Jeleniej Górze

Nie tylko o pożyczkach na biznesy

 Roman Walkowiak, radny powiatu 
zgorzeleckiego, a także dyrektor PGE 
Elektrowni Turów SA, postanowił 
wspierać edukację dwojga uzdolnio-
nych młodych ludzi. Za dotychczaso-
we osiągnięcia w nauce oraz pracę na 
rzecz swoich szkół - radny nagrodził 
Emilię Chrulenko i Sebastiana Wilgo-
sza. Wyróżnio-
na para będzie 
o t r z y m y w a ć  
m i e s i ę c z n e  
stypendium w 
wysokości 400 
zł aż do 2014 
roku, włącznie 
z wakacjami. 

Radny Wal-
kowiak wybrał 
wspomnianą 
dwójkę spo-
ś r ó d  w i e l u  
uzdolnionych 
uczn iów  ze  
szkół ponad-
gimnazjalnych 
powiatu zgo-
rzeleckiego. Szczęśliwcy mają tylko 
jedno zadanie - uczyć się i wywią-
zywać ze wszystkich studenckich 
obowiązków. Darczyńca wyedukował 
już własne dziecko, teraz postanowił 
podzielić się tym, co ma, i wesprzeć 
rozwój osób, które nie zmarnują 
nadarzającej się okazji. W ten spo-
sób radny rozdysponował część 
swojej diety, przysługującej mu w 
zw. z pełnionymi w radzie powiatu 
obowiązkami. Stypendium będzie 
przekazywane za pośrednictwem 

zgorzeleckiego Centrum Wolontariatu, 
dzięki czemu można uniknąć dodat-
kowego opodatkowania. 

Wyróżniona Emilia Chrulenko jest 
absolwentką Liceum Ogólnokształ-
cącego im. Braci Śniadeckich w Zgo-
rzelcu, a Sebastian Wilgosz ukończył 
Zespół Szkół Zawodowych i Liceal-

nych im. Górników i Energetyków 
Turowa. Emilia zamierza studiować 
filologię angielską, a później ubiegać 
się o przyjęcie do Akademii Muzycz-
nej. Sebastian rozpoczyna naukę na 
Politechnice Wrocławskiej. Wcześniej 
nie mógłby sobie pozwolić na studia 
dzienne, teraz nie musi się już martwić 
o wiele rzeczy. 

S t y p e n d y ś c i  b ę d ą  o d b i e -
rać pieniądze już od sierpnia, z 
wyrównaniem za czerwiec i lipiec. 

(mat)

Chcą 30 mln 
więcej

Budowa nowej hali spor-
towej w Zgorzelcu miała się 
rozpocząć w połowie bieżące-
go roku, a zakończyć w 2013 
roku. W tej chwili nie jest to 
już takie pewne, bo przetarg 
na wykonawstwo okazał się 
zimnym prysznicem dla sa-
morządu. 

Miasto ma na budowę 45 
mln zł pochodzących z trzech 
źródeł: Ministerstwa Spor-
tu, Klubu Sportowego Turów 
oraz środków własnych. W 
czwartek, 14 lipca, otwarto 
oferty przedsiębiorstw, które 
stanęły do ogłoszonego przez 
burmistrza przetargu na bu-
dowę nowej hali. O zlecenie 
walczyły dwa podmioty - zna-
ny budowniczy dróg, firma 
Skanska SA oraz konsorcjum 
bogatyńskiego Egbudu z fi rmą 
z Wrocławia i Puław. Niestety, 
Skanska gotowa jest budować 
za 72,5 mln zł, a konsorcjum 
za 73,5 mln zł. Niemal 30-mi-
lionowy rozdźwięk między ist-
niejącą koncepcją budowlaną 
a szacunkami potencjalnych 
inwestorów daje mocno do 
myślenia. Nie wiadomo na 
razie, co z przetargiem. Naj-
prawdopodobniej zostanie 
unieważniony, ale z decyzją 
trzeba się wstrzymać do po-
wrotu burmistrza z urlopu. 

Ta budowa wciąż ma pod 
górkę. Najpierw były problemy 
z uzyskaniem odpowiedniego 
zabezpieczenia fi nansowego, 
teraz okazuje się, że wyko-
nawcy chcą o wiele więcej, 
niż miasto może zaoferować. 
Chyba że toczy się zwyczajna, 
biznesowa rozgrywka o uzy-
skanie jak najkorzystniejszych 
warunków dla przyszłego kon-
traktu. To był pierwszy, ale 
chyba nie ostatni przetarg na 
inwestycję.                     (mat)

Masz sprawę do dziennikarza? Zadzwoń!
Jelenia Góra   - 535 922 221
 
powiat jeleniogórski  - 502 205 732
 - 601 572 243
powiat bolesławiecki  - 601 444 416
powiat kamiennogórski  -  601 543 538

powiat lubański  - 606 665 454
powiat lwówecki  -  694 792 203 
powiat zgorzelecki -  606 665 454
powiaty: jaworski i złotoryjski - 605 533 855

redakcja - 75 642 44 10

W każdą środę od 10 do 14.00 w biurze na ul. Skłodowskiej-Curie na Czytelników czeka nasz dziennikarz. 75/64-24-485

W środę, od godz. 10 do 12 o 
zawieszaniu i wznawianiu działal-
ności gospodarczej w kontekście 
obowiązku opłacania składek na 

ubezpieczenie społeczne - rozma-
wiać można z przedstawicielem 

jeleniogórskiego inspektoratu ZUS.

Serdeczne podziękowania 
doktorowi Sebastianowi i doktor Agnieszce 

oraz pielęgniarkom Oddziału Onkologicznego 
Szpitala Wojewódzkiego w Jeleniej Górze oraz wszystkim,
którzy mnie otaczali pomocą i wsparciem w trudnych chwilach 

składa 

Renata Indyk 
z rodziną

Spotkanie byłych 
pracowników 
Dolwisu

W najbliższy piątek (22 lipca) o go-
dzinie 12 odbędzie się spotkanie z by-
łymi pracownikami upadłych zakładów 
Dolwis w Leśnej. Organizatorami są 
Jeleniogórskie Stowarzyszenie Osób 
Bezrobotnych i Społeczny Komitet 
Ochrony Bezrobotnych w Lubaniu. Z 
pracownikami spotkają się m.in. szef 
dolnośląskiej Solidarności Kazimierz 
Kimso oraz Leszek Leśko - przewod-
niczący powiatowej rady zatrudnienia.

(OBE)

- Tak ma wyglądać hala, której 
na razie nie ma kto wybudo-
wać. 

Radny i dyrektor ufundował 
stypendia

- Stypendyści podpisali umowę w obecności 
dyrektorów macierzystych szkół oraz swoich 
rodziców.
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Turyści i zapracowani miejscowi 
nie będą już musieli długo szukać 
sprawdzonych niań. Przedszkole 
niepubliczne w Karpaczu uruchamia 
kurs, który zakończy się otrzymaniem 
przez nianie certyfikatów „opiekuna 
dziennego”. Udział jest bezpłatny dla 
pań z Karpacza oraz z gmin Podgórzyn 
i Mysłakowice.

- Kiedyś w Karpaczu były dwa żłobki, 
ale je zlikwidowano - opowiada dyrek-
torka przedszkola Ewa Walczak. - Teraz 
rodzice pytają mnie o możliwość zo-
stawienia małych dzieci w przedszkolu. 
Nie mogę na to pozwolić - dzieci w 
przedszkolu muszą mieć co najmniej 
3 lata. Pytają więc, kogo mogę im 
polecić.

Takie pytania przedszkole dostaje 
często z hoteli i pensjonatów. Pytają 
goście za pośrednictwem personelu 
tych obiektów. Mają nadzieję, że może 
jakaś nauczycielka zgodzi się zaopie-
kować dzieckiem. Nie chcą zostawiać 
swoich pociech z byle kim. Szukają 
osób przygotowanych do tej roli.

W taki sposób narodził się pomysł 
uruchomienia biura opiekunek przy 
przedszkolu i wyszkolenia ich. Pienią-
dze na ten cel Ewa Walczak znalazła 
w funduszu unijnym, dzielonym przez 
urzędników marszałka województwa.

- W programie mamy szkolenia są 
zajęcia warsztatowe, czyli praktyczna 
nauka opieki, żywienia, pielęgnacji, 
bhp, pierwszej pomocy - mówi orga-
nizatorka szkolenia. - Uczestnicy zajęć 
dostaną bezpłatnie książeczki zdrowia. 
Zajęcia poprowadzą wykwalifikowani 
szkoleniowcy, np. psychologowie i 
pielęgniarki. 

Kurs potrwa dwa miesiące. Złożą 
się na niego 73 godziny zajęć w piątki 
i soboty. Realizacja projektu kosztuje 
53 tys. zł. Całość daje Unia Europejska. 
Uczestnicy nie płacą ani grosza. Otrzy-
mają darmowe materiały szkoleniowe, 
w tym książki z radami, jak zająć się 
dzieckiem, a nie opiekować się nim 
tylko na zasadzie włączenia telewizora 
z bajkami. 

Ukończenie tego kursu nie jest 
oczywiście niezbędne, by znaleźć pracę 
w roli niani, ale z pewnością zwiększy 
szanse na zlecenia. Pierwszy kurs prze-
znaczony jest dla 12 kobiet z Karpacza. 
Podczas drugiego będzie 12 miejsc dla 
pań z gmin Podgórzyn i Mysłakowice. 

Jeśli ktoś ma wykształcenie kierun-
kowe związane z tematyką kursu (czyli 
jest np. pielęgniarką), po zakończeniu 
szkolenia będzie mógł zostać zatrud-
niony przez Urząd Miasta Karpacza.                    

(kos)

Szkoła dla niań w Karpaczu
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Tragedia rozegrała się na stawie 
„Balaton” pod Staniszowem. Podczas 
kąpieli trójki chłopców jeden z nich 
zniknął pod wodą. Wszyscy myśleli, 
że się wygłupia, jednak Sławek już 
nie wypłynął. Do tragedii doszło w 
czwartek po południu, zwłoki nasto-
latka odnaleziono dopiero w piątek. 
To kolejna ofiara niestrzeżonego 
akwenu.

Wskoczyli mimo zakazu
Chłopiec przyszedł nad wodę z 

dwoma kolegami, 13-letnim Bartkiem 
i 15-letnim Patrykiem. Mieszkali po 
sąsiedzku w Cieplicach. Chcieli się 
ochłodzić w zbiorniku wodnym, który 
dzierżawiony przez Polski Związek 
Wędkarski przeznaczony jest głównie 
do połowu ryb. Mimo zakazu kąpieli 
postanowili wskoczyć do wody. Nic 
nie wskazywało, że dla jednego z nich 
będzie to ostatnia kąpiel w życiu. 

Było cicho, za cicho
- Śmiali się i skakali, wygłupiali się, 

udając, że się topią. Tak było przez 
kilkanaście minut, więc nikt na nich 
nie zwracał większej uwagi - mówią 
świadkowie zdarzenia. W pewnym 
Sławek oddalił się i dotarł do wysepki. 
Tam skakał, co chwilę zanurzając się 
i wynurzając. Za którymś razem znik-
nął. Jego koledzy szybko zorientowali 
się, że coś jest nie tak. Starszy z nich 
ponownie wskoczył do wody, chcąc 
ratować kolegę, ale zabrakło mu sił i nie 
był w stanie dopłynąć. Musiał zawrócić. 
Dopiero po pewnym czasie mężczyzna 
z dwoma kobietami stojący niedaleko 
brzegu zrozumieli, że coś się stało. - Nie 
mogliśmy nic zrobić - mówiła jedna z 
kobiet. - Zanim przybiegliśmy, chłopca 
już nie było widać, a ja sam nawet 
pływać nie umiem - dodaje zdruzgo-
tany mężczyzna. Wcześniejsza zabawa 
przerodziła się w prawdziwy koszmar.

- Przyjechali błyskawicznie, jednak 
dziwiło mnie, że zamiast od razu przy-
stąpić do działań, to oni testowali sprzęt. 
Na miejsce po około 10-15 minutach 
od zdarzenia dotarły pierwsze zastępy 
straży pożarnej. - Po przyjeździe od 
razu wprowadziliśmy ratownika, jednak 
czas płynął, później była to już akcja po-
szukiwawcza - tłumaczył w czwartek mł. 
kapitan Wojciech Mazurek ze Specjali-
stycznej Grupy Wodno-Nurkowej JRG 
1 Jelenia Góra. W tym dniu nie udało 
się odnaleźć chłopca, działania zostały 
przerwane po godz. 20:00 ze względu 
na znikomą widoczność w wodzie. 

8 godzin poszukiwań, bezsilność 
rodziny

W piątek rano działaniom straży 
pożarnej z brzegu z niedowierzaniem 
przyglądała się rodzina - Dla mnie to 
nieporozumienie, szkoda, że nie zebrałem 
przyjaciół, kolegów, bo na pewno szybciej 
byśmy to zrobili niż straż - mówił zdespe-
rowany ojciec Sławka, Piotr. Szwagier 
ojca Robert nie wytrzymał. Zdjął buty i 

wszedł do wody, chcąc wskazać praw-
dopodobne miejsce zniknięcia chłopca.

- Nurkowie wahadłowo przeczesują 
ten teren, dosłownie namacalnie, ponie-
waż widoczność jest praktycznie zerowa. 
Z pontonu pod powierzchnię wody co 15 
minut schodzi dwóch nurków z siedmiu 
uczestniczących w akcji - mówił st. kpt 
Mieczysław Stelmach, dowódca JRG II. 

- Rozumiem waszą tragedię, ale pozwól-
cie pracować specjalistom. Oni wiedzą, 
co robią - próbował uspokajać rodzinę. 

Problemem okazało się nie tylko bar-
dzo zamulone (około 1,5 metra mułu) 
i nieprzewidywalne dno zbiornika, ale i 
prąd z jakim mogło przemieścić się cia-
ło, przez co strażacy po kilku godzinach 
akcji przeszukali niemal cały teren, jaki 
wskazano. Około 11:00 strażacy znaleź-
li ciało, które znajdowało się niedaleko 
miejsca wskazywanego przez świadków 
i rodzinę. To był Sławek.

Balaton nie dla pływaków
- Tam zginęło już ze 20 osób. Ile jesz-

cze potrzeba, żeby coś z tym zrobili? 

- pyta Mariola, wieloletnia mieszkanka 
Staniszowa. „Balaton” nie jest jedynym 
zbiornikiem niestrzeżonym w naszych 
okolicach. - Trzeba się zastanowić, co 
zrobić, żeby nie dochodziło do takich 
wypadków - mówi podinsp. Edyta Ba-
growska z KMP Jelenia Góra. Chłopcy 
mimo tabliczek zakazujących kąpieli 
weszli do wody na własną odpowie-
dzialność bez opiekuna. - Muliste i 
nierówne dno sięgające od 0,5 do 6-8 
metrów było i jest bardzo zdradliwe - 
mówi Mieczysław Stelmach. - Do tego 
zimne prądy, które mogą powodować 
skurcze mięśni, mogły być przyczyną 
utonięcia chłopca - dodaje.

- Na Balatonie odbywają się kontrole 
przez dzielnicowych i pracowników 
WOPR, są nakładane mandaty, ale 
rozsądku i myślenia nic nie zastąpi. 
Apelujemy do rodziców i opiekunów, 
aby rozmawiali z dziećmi na temat bez-
piecznego spędzania wakacji - dodaje 
Bagrowska. Sławek to pierwsza ofiara 
tegorocznego lata. 

Mateusz Banaszak

Utonął szesnastoletni chłopiec

Po tym jak Robert wujek ofi ary wszedł do wody, do akcji wkroczyli  
funkcjonariusze policji, którzy nakazali mężczyźnie wyjść ze stawu. 
Doszło do ostrej wymiany zdań z rodziną chłopca.

Po ponad ośmiu godzinach rozłożonych w ciągu 
dwóch dni strażacy odnaleźli ciało Sławka.

Zabawa chłopców przerodziła się 
w prawdziwy koszmar. 
W jednej chwili stracili przyjaciela.
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BOLESŁAWIEC Panika zdradziła 28-latka, 
który swoim nerwowym zachowaniem na ulicy 
zwrócił uwagę policji. Miał przy sobie 20 porcji 
marihuany, za co grozi do 3 lat więzienia.

W barze w parku wodnym 29-latek wyko-
rzystał nieuwagę barmana i ukradł kasetkę z 
pieniędzmi. Nagrany został przez monitoring. 
Dzień później został zatrzymany. Za kradzież 
może dostać do 5 lat pozbawienia wolności.

JELENIA GÓRA Cztery kobiety po osiem-
dziesiątce dały się nabrać oszustowi, którzy 
zadzwonił do nich, podawał się za wnuczka 
i prosił o parę tysięcy złotych. Tłumaczył, że 
spowodował wypadek drogowy i że jeśli nie 
da w łapę policjantom, zostanie zatrzymany. 
Panie przekazały pieniądze za pośrednic-
twem obcego mężczyzny.

34-latek dostał kosza od dziewczyny i 
nie potrafił się z tym pogodzić. Upijał się i 
przychodził pod jej dom, kopiąc w drzwi i 
grożąc ukochanej oraz jej rodzinie. Został 
aresztowany. Grozi mu do 2 lat więzienia. 

30-latka dała 44-letniemu mężczyźnie sfał-
szowane zaświadczenie o zatrudnieniu i poszła 
z nim do banku wyłudzić kredyt. Pieniądze 
miały być dla niej, jej wspólnik miał otrzymać 
za przysługę kilkaset złotych. Wpadli i teraz za 
oszustwo grozi im do 8 lat pozbawienia wolno-
ści. Są mieszkańcami okolic Kamiennej Góry.

Komputer i kilka butelek drogich alkoholi 
ukradł z mieszkania 28-latek. Do środka 
dostał się przez otwarte okno. Wpadł szybko, 
gdy pił zrabowany alkohol z kolegami pod 
jednym z budynków. Może zostać skazany 
maksymalnie na pięcioletnią odsiadkę.

KARPACZ 16- i 17-latek pobili przed jednym 
z lokali mężczyznę, którego oskarżyli, że nie 
zapłacił bratu jednego z nich za telefon komór-
kowy. Odebrali mu ten telefon i ukradli klucze do 
mieszkania. Szybko wpadli. Młodszego zamknię-
to w izbie dziecka. O jego losie zadecyduje sąd 
rodzinny. Starszemu grozi do 12 lat więzienia.

KOWARY Dwaj pijani mężczyźni w wieku 
18 i 21 lat uszkodzili drzwi do dwóch miesz-
kań, nie chcieli ich opuścić i grozili ich loka-
torom. Jak się tam znaleźli? Tłumaczyli, że 
przyszli odwiedzić kolegę. Za wybryk mogą 
zostać skazani na karę do 5 lat za kratami.

KRUSZYN 20-latek włamał się do rozdziel-
ni prądu, by ukraść kable. Śledczy ustalili, że 
mógł zostać porażony prądem. Nie pomylili 
się - znaleźli go w szpitalu. Udowodnili mu 
też włamanie do innej rozdzielni. Wartość 
łupów - 9 tys. zł. Kara - do 10 lat za kratkami.

MYSŁAKOWICE Siatką z firanki 18-latek 
łowił w rzece Łomnicy pstrągi, które są 
pod ochroną. Zatrzymany został przez straż 
rybacką i policję. Czeka go sprawa karna 
za kłusownictwo. Możliwa kara - do 2 lat 
więzienia.

(kos)
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BUDOWA, przebudowa, naprawa i
naprawa pieców kaflowych. Solidnie i
tanio. 530-791-178. E1986-K

PRACA

ZATRUDNIÊ kierowcê autokaru. Tel.
509-545-140. E4386-G

FIRMA Prokostal zatrudni osobê do
samodzielnego prowadzenia kadr i p³ac.
Wymagania minimalne: znajomoœæ
Symfonii Kadry i roczne doœwiadczenie.
Mail: m.slaby@prokostal.pl E1985-K

ZATRUDNIMY mechanika samo-
chodowego z doœwiadczeniem,
519321204. E1988-K

POSZUKUJEMY pracowników na
stanowisko sprzedawcy do sklepu z
sektora bran¿y budowlanej w Jeleniej
Górze. Aplikacje wraz ze zdjêciem pro-
simy przesy³aæ na adres email:
toppower@op.pl w terminie do
29.07.2011r. E1989-K

LOKALE

SPRZEDAM lokale w œcis³ym cen-
trum Jeleniej Góry przy ul. 1 Maja.
Cena ju¿ od 2.500,00 PLN netto/ 1 m
kw. Tel. 697-397-297, 75-75-22-980.

E1987-K

KUPNO

SKUPIÊ star¹ ceg³ê z rozbiórki w
dobrym stanie, 75/75-250-43. E1984-K

US£UGI

JESZCZE
O LÊKACH
Wracam do

œwiata ludzi. Nie
brakuje zagorza-
³ych wyznawców -
chwytliwa to teo-
ria - o dziejowym
spisku Rz¹du
Œwiatowego: Za
wszelkimi globalnym decyzjami, które
siê przek³adaj¹ na wielkie i ma³e spra-
wy wielu pañstw oraz co bardziej zna-
nych ludzi - stoi MASONERIA. Tajem-
ne stowarzyszenie, do którego nale¿y
finansjera ¿ydowska i nieliczni przy-
wódcy. Wszystkim zawiaduje gremium
Rz¹du Wszechœwiatowego.

Zmowy wielkich tego œwiata maj¹
miejsce. S¹ znane: choæby z niedawnej
historii Europy. Polska te¿ tego do-
œwiadczy³a. O wielu sprawach decy-
duj¹ nie ci, których one dotycz¹. Sta-
wia siê narody, grupy spo³eczne, po-
szczególnych ludzi - równie¿ wierz¹-
cych w sprawach religii - przed fakta-
mi dokonanymi. Jak nie perswazj¹, to
strachem i si³¹.

Za wieloma przewrotami polityczny-
mi, krwawymi rewolucjami, zamiesz-
kami i zamachami: najczêœciej stoj¹
s³u¿by specjalne ró¿nych pañstw - za
cichym przyzwoleniem NAJWA¯NIEJ-
SZYCH. Ktoœ palce macza w tyglu sto-
sunków miêdzynarodowych, a¿eby po-
koju na œwiecie nie by³o. Produkcja bro-
ni, wyœcig zbrojeñ s¹ intratnym intere-
sem. Te¿ fakt: Nad nowoczesnymi
œrodkami militarnymi pracuj¹ nie tylko
rz¹dy pañstw, ale i potê¿ne mafie oraz
terroryœci. Genialnych, nawiedzonych
szaleñców - ow³adniêtych nienawiœci¹,
chêci¹ zniszczenia - nie brakuje.

Mo¿e epidemie - grypy ptasie i œwiñ-
skie, szkodliwe bakterie i wirusy wœcie-
k³ych krów - to celowe dzia³ania opê-
tañców, w laboratoriach pracuj¹cych
nad biologiczn¹ broni¹? Wykluczyæ
tego nie mo¿na. Naczyta³em siê o poli-
tyce syjonistów, gêst¹ sieci¹ uzale¿-
nieñ finansowych oplataj¹cych pañstwa
i ludzi na szczytach w³adzy. Nie wiem
jednak: Rz¹d Wszechœwiatowy -

STRASZAK to czy prawda?
W ka¿dym razie, Ewangelia nie po-

zostawia w¹tpliwoœci: Œwiat le¿y w
mocy Z£EGO. Taka natura stworzenia.
Wiêc strumyków i rzek, jezior i mórz -
POWODZI Z£A: spodziewaæ siê mo¿e-
my za naszych dni i w przysz³oœci. Lu-
dzie bywaj¹ okrutni i zdolni s¹ do nie-
wyobra¿alnych potwornoœci. A œwiata
od z³a siê nie uwolni. Ca³a przesz³oœæ
tê smutn¹ prawdê poœwiadcza. Wiêc -
nie bêdê pociesza³. Mogê do³o¿yæ s³o-
wami z kabaretu Teatru Naszego:
„Mo¿e byæ gorzej - Nie bêdzie lepiej.”
Co by o tym nie myœleæ - ludzie maj¹
powody do lêków. Zamartwianie siê
jednak tym, co bêdzie - jest nierozum-
nym dodawaniem ciê¿aru do tego, co
dŸwigaæ na dziœ zosta³o nam wyzna-
czone.

Zdziwionym - dopowiadam. Có¿, i
takie treœci przelewaj¹ siê niekiedy
przez moj¹ g³owê. Od dawna ju¿ - s³o-
wa wydrukowane na ok³adce mej ksi¹-
¿eczki OKIEM KUBKA 2002: „Nauczy-
³em siê z uœmiechem wychylaæ ka¿d¹
zawartoœæ, któr¹ LOS nape³nia mój ku-
bek.”

To mój sposób na pogodne ¿ycie.
TERAZ. Przysz³oœæ zostawiam jutru. I
Tobie tak radzê, Czytelniku. To napraw-
dê najlepszy sposób tak¿e na Twoje
¿ycie. Z UŒMIECHEM - koncentrowaæ
siê wy³¹cznie na bie¿¹cej chwili - na
tym, co TERAZ.

- Spróbujesz...?
 Kubek

Zmar³ Cezary Dublowski, 48-letni
górnik z Zawidowa, który obla³ siê roz-
puszczalnikiem i podpali³ w Komendzie
Powiatowej Policji w Zgorzelcu. O spra-
wie szczegó³owo informowaliœmy.
Mê¿czyzna dokona³ szokuj¹cego wy-
boru 25 maja br., w holu KPP. Tego
dnia by³ umówiony z komendantem
policji w sprawie uci¹¿liwego s¹siedz-
twa baru. Zawidowianin od d³ugiego
czasu zabiega³ o ograniczenie dzia³al-
noœci placówki, w której organizowane
by³y g³oœne zabawy. Bezskutecznie. W
styczniu br. zabra³ nawet g³os podczas
sesji rady miejskiej w Zawidowie. Wy-
pomnia³, ¿e ani burmistrz, ani policja
nie reaguj¹ na zg³aszany problem; mimo
tego, ¿e grupa mieszkañców ju¿ pó³tora
roku wczeœniej z³o¿y³a w urzêdzie sto-
sowny wniosek w tej sprawie. Jedyne,
co osi¹gn¹³ swoim wyst¹pieniem, to za-
pewnienie, ¿e w roku bie¿¹cym zamon-
towane zostan¹ przed kontrowersyjnym
barem dwie lampy uliczne.

To, co wydarzy³o siê póŸniej, by³o
najprawdopodobniej wyrazem frustra-
cji i bezsilnoœci zmêczonego walk¹ o
spokój zawidowianina. Ciê¿ko poparzo-
ny C. Dublowski trafi³ do placówki spe-

cjalistycznej w Gryficach, gdzie utrzy-
mywano go w stanie œpi¹czki farmako-
logicznej. Leczenie ran bardzo utrud-
nia³ fakt, i¿ wczeœniej, po przebytym
zawale, mê¿czyzna przyjmowa³ leki na
rozrzedzenie krwi. Rodzina pana Ceza-
rego ciê¿ko znios³a ca³e to przykre wy-
darzenie, szczególnie publiczne speku-
lacje na temat stanu psychicznego
mê¿a i ojca czwórki dzieci.

Po majowym zdarzeniu prokuratura
wszczê³a postêpowanie wyjaœniaj¹ce w
kierunku art. 157 kk, czyli uszkodzenia
cia³a. Chodzi³o przede wszystkim o
sprawdzenie, czy samospalenie nie
by³o skutkiem namowy czy dzia³ania
osób trzecich. Postêpowanie nie zo-
sta³o jeszcze oficjalnie zakoñczone, nie
sformu³owano wniosków, które pozwo-
li³yby odpowiedzieæ na zasadnicze py-
tanie: dlaczego dosz³o do tragedii?

Zawidowski bar, którego s¹siedztwo
tak bardzo ci¹¿y³o zmar³emu mê¿czyŸ-
nie, nadal prowadzi swoj¹ dzia³alnoœæ.
W³adze miasta objê³y pomoc¹ finan-
sow¹ rodzinê C. Dublowskiego w cza-
sie, gdy ten przebywa³ w lecznicy.
Zmar³y górnik by³ jedynym ¿ywicielem
swoich bliskich.                                 (mat)

W rêce policji wpad³o trzech spraw-
ców rozboju oraz kradzie¿y z w³amaniem
do budynku w okolicach Karpacza. Mê¿-
czyŸni w wieku 35, 45 i 48 lat z kominiar-
kami na twarzach w³ama³o siê do domu
jednorodzinnego i napad³o w³aœciciela.

Do zdarzenia dosz³o w nocy z 8 na 9
lipca w Mi³kowie. Dwóch bandytów w³a-
ma³o siê do budynku, a trzeci stal na
czatach. Mê¿czyŸni zaskoczyli w³aœciciela
domu, który ogl¹da³ telewizjê. Zaatako-

wali go, skrepowali taœm¹ i spl¹drowali
dom. Ukradli pieni¹dze i elektronarzêdzia.
¯eby zmyliæ poszkodowanego, udawali
rosyjskojêzycznych. Krzyczeli: „dawaj
diengi”. Policjanci szybko wytypowali
trójkê mê¿czyzn podejrzewanych o ten
rozbój. W mieszkaniu 45-latka policjanci
znaleŸli czêœæ elektronarzêdzi pochodz¹-
cych z rozboju. Za rozbój ca³ej trójce grozi
kara do 12 lat pozbawienia wolnoœci.

GOK

6 osób trafi³o do aresztu po akcji,
jak¹ w zgorzeleckim banku przepro-
wadzi³a policja. Oszuœci próbowali
wy³udziæ blisko 200 tys. z³otych.

Zdarzenie mia³o miejsce w ubieg³ym
tygodniu. Oko³o godz. 16 w Banku
Polskiej Spó³dzielczoœci przy ul. Wol-
noœci w Zgorzelcu dosz³o do zaskaku-
j¹cej sytuacji. Placówkê zamkniêto na
kilkadziesi¹t minut, wraz z ca³ym per-
sonelem i przebywaj¹cymi wewn¹trz
klientami. Œrodki ostro¿noœci by³y nie-
zbêdne, by policja mog³a spokojnie
przeprowadziæ akcjê, która przygoto-
wywana by³a od d³u¿szego czasu. W
jej efekcie wprost z bankowej pocze-
kalni wyprowadzono skutych w kaj-
danki przestêpców, którzy usi³owali
wy³udziæ nienale¿ne im pieni¹dze.
Mê¿czyzn odprowadzano do policyj-
nych samochodów pojedynczo, w kil-
kunastominutowych odstêpach. Wszy-
scy trafili do aresztu. Grozi im nawet
oœmioletnia odsiadka.

Jak informuje rzecznik zgorzeleckiej
policji, m³. asp. Antoni Owsiak, 6 osób
podejrzanych jest o usi³owanie wy³u-
dzenia kilku kredytów na kwotê blisko
200 tys. z³otych. Sprawcy pos³ugiwali
siê sfa³szowanymi zaœwiadczeniami o
zatrudnieniu i zarobkach.

- Zatrzymani to mê¿czyŸni i kobieta
w wieku od 22 do 59 lat. Wszyscy s¹
mieszkañcami Legnicy i Jawora. W
celu wy³udzenia pieniêdzy pos³u¿yli siê
sfa³szowanymi zaœwiadczeniami o za-

trudnieniu i zarobkach.
Policyjna akcja by³a efektem wcze-

œniejszych dzia³añ wymierzonych w
osoby trudni¹ce siê wy³udzaniem kre-
dytów. W tym wypadku trzy spoœród
szeœciu zatrzymanych osób prowadzi-
³y dzia³alnoœæ gospodarcz¹. Jedna z
nich wystawia³a pozosta³ym sfa³szo-
wane zaœwiadczenia. Ci, którzy brali
na siebie kredyt, mieli otrzymywaæ za
„¿yczliwoœæ” odpowiedni¹ gratyfikacjê
w wysokoœci od kilku do kilkunastu
tysiêcy z³otych.

Policja sprawdza w tej chwili
wszystkie okolicznoœci zwi¹zane ze
spraw¹, tak¿e przesz³oœæ „kredyto-
biorców”. Ciekawostk¹ jest fakt, i¿ w
samochodach, którymi pos³ugiwali
siê oszuœci, policjanci odkryli szcze-
gó³owe instrukcje dotycz¹ce tego, jak
zachowywaæ siê w kontakcie z przed-
stawicielem banku; jak wzbudziæ za-
ufanie i uzyskaæ tani kredyt. Przestêp-
cy usi³owali wy³udziæ pieni¹dze z ban-
ku, o którym przed kilku laty by³o
bardzo g³oœno. To w³aœnie w zgorze-
leckim oddziale Banku Polskiej Spó³-
dzielczoœci pracowa³a Anna H., która
przez blisko 5 lat (na przestrzeni od
2003 do 2008 r.) nielegalnie wypro-
wadzi³a z kont swoich klientów pra-
wie 2 mln 200 tys. z³. Jak widaæ, gorz-
ka nauczka nie posz³a w las, tym ra-
zem placówka wykaza³a siê odpo-
wiedni¹ czujnoœci¹.

(mat)

Z³odzieje udawali „Ruskich”

Na gor¹cym uczynku

Wpadli w banku
Zmar³ desperat, który
podpali³ siê na policji

Œledczych zastaliœmy, jak mierzyli
wysokoœæ miêdzy pod³o¿em a barierk¹
mostku w Sobieszowie na ulicy Kar-
konoskiej (13 lipca). To tam do rzeki
Wrzosówka mia³ spaœæ 37-latek. Wy-
kluczono dzia³anie osób trzecich, naj-
prawdopodobniej by³ to nieszczêœliwy
wypadek.

Trudno znaleŸæ osobê, która nie po-
wiedzia³aby dobrego s³owa o zmar³ym
mê¿czyŸnie - Wszystkim pomaga³, za-
wsze by³ uprzejmy i uczynny. Nie wiem,
co o tym myœleæ, przecie¿ on nikomu
nie zawadza³ - mówi³a jedna z mieszka-
nek Sobieszowa, która przygl¹da³a siê
wyci¹ganiu zw³ok z rzeki. Le¿a³ tam
doœæ d³ugo. Z relacji mieszkañców wy-
nika, ¿e mê¿czyzna w ogóle siê nie po-
kazywa³, ostatnio widziano go w sobo-
tê - On ju¿ mia³ za sob¹ takie wycieczki
m.in. do Kamiennej Góry rowerem,
wiêc jego zaginiêcia nikt nie zg³asza³.
Jednak tego, ¿e znajdziemy go w rze-
ce, nikt siê nie spodziewa³ - mówi³ zna-
jomy ofiary. Znalaz³ go s¹siad, który
podlewa³ roœliny w swoim ogrodzie, tu¿
obok rzeki.

Œmieræ w Sobieszowie
Na miejsce przyby³y

s³u¿by ratunkowe, jednak
mê¿czyzna ju¿ nie ¿y³. - Nie
wiem, jaka jest przyczyna,
ale niech pan tylko zoba-
czy, w jakim stanie s¹ te
barierki, które oddzielaj¹
rzekê. Chwiej¹ siê i na do-
datek zawsze ko³o nich
krêc¹ siê m³odzi ludzie. Kil-
ka lat temu w wyniku wy-
padku do wody wpad³ je-
den z mieszkañców. Teraz
jest sparali¿owany od pasa
w dó³ - mówi inna z miesz-
kanek.

Mê¿czyzna mieszka³ w
domu z dwoma braæmi. Nie
mia³ sta³ej pracy, dorabia³.
Zdarza³o siê, ¿e nocowa³
poza domem. Znikn¹³ w
sobotê (9 lipca). - Przy-
czyn¹ zgonu by³o utoniêcie
- mówi podinsp. Edyta Ba-
growska z KMP Jelenia
Góra.

Mateusz Banaszak
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Żegnali i płakali
- Jaki to był dobry ksiądz! - za-

łamuje ręce mieszkanka Marczo-
wa. - Spokojny, oddany ludziom i 
taki gospodarny! Wyremontował 
kościół, wymienił w nim dach, 
wszystkich szanował. No, za cho-
lerę bym nie uwierzyła, że to zrobił!

W Marczowie pożegnano go 
w niedzielę. Parafi anie nie mogli 
odżałować, że odchodzi do Kro-
sna Odrzańskiego. Wielu było 
księży przed nim, lecz ten, jak 
mówią, był dla nich najlepszy. Na-
stępnego dnia oniemieli. I w tym 
oniemieniu trwają do dziś.

- Widzieliśmy ludzi, którzy kręcą 
się po kościele - opowiada Wiesła-
wa Białucka, sołtys wsi. - Pytaliśmy 
księdza, kim są. Mówił, że to ekipa 
od osuszania murów. Wierzyliśmy.

Nie wszyscy jednak. Część 
mieszkańców zwróciło uwagę 
na to, że jak na budowlańców 
dysponują jakimś dziwnym sprzę-
tem, a poza tym chodzą w moro 
i wyglądają trochę jak aktorzy w 
gangsterskich fi lmach. 

Co tak stuka?
W poniedziałek z kościoła za-

częły dochodzić dziwne odgłosy. 
Zaniepokoiły sąsiadów na tyle, że 
postanowili sprawdzić, co się dzieje.

- Kościół był otwarty - mówi mąż 
pani sołtys. - Wewnątrz zobaczy-
liśmy kilka osób, które zerwały 

spod ołtarza dywany i zasypywały 
zrobioną pod nimi dziurę. Zabijały 
ją deskami. Ewidentnie chciały 
zatrzeć ślady swej działalności.

Wiadomo, że mieszkańcy Mar-
czowa natychmiast zawiadomili po-
licję. Byli na tyle roztropni, że zdołali 
zapisać numery rejestracyjne samo-
chodów, którymi tajemniczy robotni-
cy przyjechali, a nawet nagrać część 
zdarzenia kamerą zamontowaną w 
telefonie komórkowym.

Obława
- Natychmiast pojechaliśmy na 

miejsce - mówi Marek Madeksza, 
rzecznik prasowy lwóweckiej poli-

cji. - Po drodze urządziliśmy kilka 
blokad dróg, ale sprawcy mieli nad 
nami przewagę czasową i uciekli.

Mieszkańcy wsi mówią, że męż-
czyźni rozdzielili się - dwa samo-
chody pojechały w górę wsi, a 
jeden w dół. Nieofi cjalnie udało się 
nam dowiedzieć, że próbowano ich 
zatrzymać pod Złotoryją, ale i tam 
wywinęli się kontroli.

- Mieliśmy już jednak numery 
rejestracyjne ich samochodów - 
mówi Marek Madeksza. - Dzięki 
temu wpadli w ręce naszych 
kolegów we Wrocławiu.

W ręce policji dostał się również 
ksiądz. Zatrzymano go w Pławnej. 
Mieszkał w niej, ponieważ pod 
jego parafi alną opieką znajdowały 
się aż trzy świątynie: w Pławnej, w 
Marczowie i Golejowie. Z tego, co 
zdołaliśmy się dowiedzieć, wynika, 
że utrzymywał, iż o wykopalisku 
przy ołtarzu nic nie wiedział.

W rzeczywistości dziur w koście-
le wykopano aż trzy - dwie przy 
ołtarzu i jedną za wejściem do piw-

nicy. Najgłębsza miała 1,35 metra. 
Wrocławianie nie byli oczywiście 
budowlańcami. Stanowili świetnie 
wyposażony, między innymi w 
najwyższej klasy sonar, zespół 
poszukiwaczy skarbów. 

Legenda o skarbie
O skarbie ukrytym w kościele 

w Marczowie wiedzą we wsi na-
wet dzieci.

- Mój tato zaraz po wojnie był 
organistą - wspomina sołtys. 
Wiesława Białucka. - Dużo więc 
słyszał... Przy kościele została też 
niemiecka siostra zakonna. Opo-
wiadała bardzo ciekawą historię…

Zaczynała się ona na przełomie 
1944 i 1945r. Do wsi przyjechało 
wówczas SS i na trzy miesiące 
wysiedliło wszystkich mieszkań-
ców. Nie wiadomo, co w tym 
czasie się działo. Sami Niemcy 
przekonani jednak byli, że żołnie-
rze ukryli gdzieś olbrzymi skarb. 
Pojawiła się nawet pogłoska, iż 
była nim bursztynowa komnata. 

- Po trzech miesiącach gospo-
darzom pozwolono wrócić i tak 
zastał ich koniec wojny - opowia-
da pani sołtys. - Najciekawsze 
jest to, że zakonnica, ta Niemka, 
zanim zmarła, ostrzegała, by ni-
gdy nie wchodzić do kościelnych 
piwnic, bo zostały zaminowane. 

To wówczas prawdopodobnie 
połączono ze sobą fakty i do-
mniemania. Jak z puzzli skom-
ponowano obraz, który ułożył 
się w ukryty pod świątynią skarb. 
W Marczowie próżno szukać osób, 
które o nim nie słyszały, mało jest 
takich, które w niego nie wierzą.

- Tu ciągle ktoś coś znajdował 
- słyszymy. - Jakieś złoto, jakieś 
naczynia porcelanowe, jakieś 
sukna… W okolicach Marczowa 

więcej poszukiwaczy skarbów niż 
dzikich psów.

- W wielu domach Polacy przy-
padkowo natykali się w czasie re-
montów na zamurowane pomiesz-
czenia - dodaje mąż pani sołtys… 

- Co w nich było, tego nie wiem.
W każdym bądź razie w ponie-

działek rano miejscowa ludność 
była bardzo czujna. Domyślała się, 
że to jednak nie robotnicy buszują 
po kościele, lecz poszukiwacze 
skarbów. Ludzie bali się, że zo-
staną one znalezione i wywiezione. 
Dlatego zawiadomili policję.

Ksiądz po ciemnej stronie mocy
Okazało się, że legendzie o 

bursztynowej komnacie uległ 
nawet ksiądz. Na ciemną stronę 

mocy przeszedł po 10 latach wzo-
rowej posługi. Nie on pierwszy! W 
posadzce przed ołtarzem znajdu-
ją się dwa niewielkie otwory. Kto 
je zrobił?

- To poprzedni proboszcz prowa-
dził tam wiercenia - mówi Wiesława 
Białucka. - Chciał wpuszczać nimi 
kamery i patrzeć, co tam jest…

Najciekawsze w 
całej opowieści, 
która mogłaby 
stanowić jedną z 
części „Pana sa-
mochodzika” jest 
to, że… niewy-
kluczone, iż pod 
ołtarzem rzeczy-
wiście Niemcy 
coś ukryli. Nie-
of ic ja ln ie do-
w iedz ie l i śmy 
s ię  bow iem, 
iż zatrzymani 
we Wrocławiu 
e k s p l o r e r z y 
stwierdzili, iż 
sonar wska-
zywał skarb 
na głęboko-
ści czterech 
metrów. Nie 
zdążyl i  s ię 

do niego tylko 
dokopać. Mieli zbyt mało czasu i 
zostali spłoszeni.

- Kościół w Marczowie jest bar-
dzo cennym zabytkiem - mówi 
Wojciech Kapałczyński, szef jele-
niogórskiej delegatury Państwo-
wej Służby Ochrony Zabytków 
we Wrocławiu. - Ksiądz położył w 
nim nowy dach. Starał się też o 
pieniądze na remont kościołów w 
Golejowie i Pławnej, lecz minister 
środków mu nie przyznał. Może 
postanowił je znaleźć w nietypo-
wy sposób? My w każdym bądź 
razie żadnego pozwolenia na 
prace w świątyni nie wydaliśmy.

Po przesłuchaniu księdza pro-
kurator postawił mu dwa zarzuty 

- usiłowania kradzieży oraz zwią-
zany z ochroną zabytków. Grozi 

mu do pięciu lat pozbawienia 
wolności. Duchowny zwolniony 
został za poręczeniem mająt-
kowym w wysokości 2,2 tys. zł. 
Udało się nam dowiedzieć, że w 
dużej mierze przyznał się do winy, 
twierdząc jedynie, iż to nie on był 
inicjatorem poszukiwań.

Zbigniew Rzońca

Wojciech 
Kapałczyński 
i policjant 
ze Lwówka 
Śląskiego 
spisują straty,
które powstały 
w wyniku 
wykopalisk 
w kościele.

Najgłębsza z wykopanych dziur miała 1,35 metra.

Romański kościół w Marczowie jest świetnie utrzymany.

Chciał znaleźć skarb pod ołtarzem

O księdzu, co uległ legendzie
Był ukochanym księdzem. Kiedy go żegnali, bo przechodził do parafii w Krośnie Odrzańskim, płakali. On tymczasem wynajął we 
Wrocławiu „kopaczy”, bo uległ miejscowej legendzie o zakopanym pod ołtarzem olbrzymim skarbie. Nakryli ich parafianie. Były blokady 
dróg i zatrzymania. Najciekawsze, że skarb prawdopodobnie rzeczywiście
 znajduje się w kościele - tylko 
kilka metrów niżej…
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- A idź ty kur.., piz… jeb… chu..! 
- krzyczy prawie nienaganną, choć 
wulgarną polszczyzną, siedzą-
ca przy Bramie Wojanowskiej 
Romka, gdy robię jej zdjęcie. Na 
rękach trzyma śpiące dziecko.

- Ciekawe, dlaczego te dzieci 
ciągle śpią? - pyta przypatrująca 
się zdarzeniu jeleniogórzanka. - 
Może im coś dają na ten sen? 
Warto by się było tym zainte-
resować. Straż miejska by się 
przydała.

Pracownicy sklepów usytuowa-
nych obok Bramy Wojanowskiej 
opowiadają, że żebrze pod nią 
także pewna Romka, która lubi 
obnażać swoją amputowaną pierś.

- Wygląda to okropnie - słyszy-
my. - Pierś jest częściowo am-
putowana, częściowo oparzona. 
Ciało pokryte jest bliznami… 

Jeleniogórska straż miejska 
szacuje, że przyjezdnych Romów 
jest obecnie w mieście kilkuna-
stu. Nawet nie wiadomo, gdzie 
mieszkają. Sławomir Zakrocki ze 
straży miejskiej mówi, że Romo-
wie co jakiś czas się zmieniają. 
Mieszkają u nas tydzień - dwa, 
potem wyjeżdżają. W Polsce są 
długo, większość dzieci, z którymi 
uprawiają żebractwo, przyszło na 
świat właśnie w naszym kraju.

- Przepisy nie dają nam wiel-
kiego pola do działania - mówi 
Jerzy Górniak, komendant straży 
mIejskiej. - Jeśli nie są natarczywi, 
nie zaczepiają, nie handlują ży-
wym towarem, to nawet spać na 
chodniku mogą. Pod warunkiem 
oczywiście, że jest to dla nich 
bezpieczne. 

- Przeganiamy ich z cukierni 
po kilka razy dziennie - mówi 
pracownica „Firmowej”. - Najczę-
ściej pomiędzy stolikami chodzi 
z pudełkiem chłopiec. Prosi o 
wrzucenie do niego kilku złotych. 
Czasami jest niegrzeczny i potrafi  
opluć.

Podobny problem z przyjezd-
nymi, ale i miejscowymi Romami 
mają pracownicy innych sklepów 
i restauracji.

- Przychodzi do nas taki wielki 
Rumun z akordeonem - opo-
wiada kelnerka z „Czterech pór 
roku”. - Przeszkadza klientom; jest 

nachalny. Kilka dni temu, gdy zwró-
ciłam mu uwagę na niestosowność 
zachowania i kazałam odejść, 
chciał uderzyć mnie parasol-
ką. Nawet zamachnął się 
na mnie, ale na szczęście 
trafi ł w krzesło. Jak nic, 
miałabym złamaną nogę!

-  Mnie natomiast 
chciał uderzyć pięścią 

- mówi inna kelnerka. 
- Podniósł rękę, lecz 
uciekłam. 

Je rzy  Górn iak 
mówi, że Romowie 
mają określony plan 
działania: rano oko-
lice Lidla i Aldiego, 
w południe i po połu-
dniu okolice kościółka 
św. Anny, ul.Długa i 
plac Ratuszowy, a w 
niedziele wejścia 
do kościołów. 
Siedzą tak przy 
kościele garni-
zonowym, jak 
i na Zabobrzu 
przy kościele 
św. Jana Apo-
stoła i Ewangelisty.

- Razem z przedstawicielami 
miejskiego ośrodka pomo-

cy społecznej pytamy, 
żebrzących, co im 

potrzeba -  mówi 
Sławomir Zakroc-

ki. - Zawsze od-
powiadają, że 

nic. Nie chcą 
pomocy.

Romo-
wie nie należą 

do biednych. Wy-
najmują w Jeleniej 

Górze mieszkania. Poru-
szają się samochodami 
wartymi kilkadziesiąt ty-
sięcy złotych. Są obywa-
telami Unii Europejskiej 
i dopóki nie łamią prawa, 
a na ogół nie łamią, dzia-
łają bezkarnie. 

Opanowali centrum miasta i wejścia do kościołów

Nie dawaj Rumu   nom!
Grożą, biją, plują, przeszkadzają, przeklinają, biegają z obnażonymi piersiami… Jest ich kilkunastu - Romów                         z Rumunii. Do tego rodzimi - z Jeleniej 
Góry. Mieszkańcy i turyści psioczą, straż miejska niewiele może z nimi zrobić. Dobre rady dają strażnicy z Poznania.

Żebrzą dosłownie na środku ul. Długiej.

Najbardziej szkoda jeleniogórzanom dzieci…

Romowie wykorzystują do żebrania nawet dzieci.
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- Nękamy ich, sprawdzamy 
tożsamość, przeganiamy z miej-
sca na miejsce i to praktycznie 
wszystko, co możemy zrobić 

- ocenia Sławomir Zakrocki. Ich 
dzieci są dobrze ubrane, na-

karmione. Nie ma się do czego 
przyczepić.

Inna sprawa, że właściciele 
sklepów i restauratorzy niezmier-
nie rzadko zgłaszają problem 
z Romami w sposób oficjalny. 
Zazwyczaj w ostatniej chwili wy-
cofują się z tego. Tak dzieje się 
również w przypadku rodzimych 
żebraków. Kilka dni temu jeden z 
nich w restauracji chciał ukraść 
piwo. Straż miejska mogła go 
ukarać, lecz restaurator ostatecz-
nie machnął na to ręką.

- W straży miejskiej pracuję od lat 
dziewięćdziesiątych. - mówi Sła-
womir Zakrocki. - To było dopiero 
czwarte ofi cjalne zgłoszenie tego 
typu. Raz nachalnego żebraka 
odwieźliśmy na policję, raz trafi ł do 
szpitala psychiatrycznego, a raz 
sprawa trafi ła do sądu. 

Problem z Rumunami 
dotyka nie tylko Jeleniej 
Góry, znany jest w całej 
Europie. Nikt jak dotąd nie 
potrafi  się z nim uporać. Najlepiej 
idzie to chyba poznaniakom.

- Efekt przynosi akcja 
u ś w i a d a m i a j ą c a 
mieszkańców, by 
pod żadnym po-
zorem nie dawa-
li Romom pieniędzy! 

- mówi Jacek Kubiak, 
kierownik referatu 
organizacyjnego 
Straży Miejskiej 
w Poznaniu. - 
Właśnie roz-
p o c z y -

namy kolejną już jej edycję. Roz-
dajemy ulotki pod marketami i 
kościołami. Rozwieszamy plakaty, 
a nawet dajemy ludziom do wóz-
ków w hipermarketach żetony z 
napisem: „Nie dawaj, pomóż”. 

To „pomóż” odnosi 
się do zawia-
domienia nas 
o żebrzących.

Niestety, na-
wet w Pozna-
niu nie udało 
się problemu 
zlikwidować 
w sposób cał-
kowity. Wyraź-
nie go jednak 
ograniczono.

karmione. Nie ma się do czego 
przyczepić.

Inna sprawa, że właściciele 
sklepów i restauratorzy niezmier-
nie rzadko zgłaszają problem 
z Romami w sposób oficjalny. 
Zazwyczaj w ostatniej chwili wy-
cofują się z tego. Tak dzieje się 
również w przypadku rodzimych 
żebraków. Kilka dni temu jeden z 
nich w restauracji chciał ukraść 
piwo. Straż miejska mogła go 
ukarać, lecz restaurator ostatecz-
nie machnął na to ręką.

- W straży miejskiej pracuję od lat 
dziewięćdziesiątych. - mówi Sła-
womir Zakrocki. - To było dopiero 
czwarte ofi cjalne zgłoszenie tego 
typu. Raz nachalnego żebraka 
odwieźliśmy na policję, raz trafi ł do 
szpitala psychiatrycznego, a raz 
sprawa trafi ła do sądu. 

Problem z Rumunami 
dotyka nie tylko Jeleniej 
Góry, znany jest w całej 
Europie. Nikt jak dotąd nie 
potrafi  się z nim uporać. Najlepiej 
idzie to chyba poznaniakom.

- Efekt przynosi akcja 
u ś w i a d a m i a j ą c a 
mieszkańców, by 
pod żadnym po-
zorem nie dawa-
li Romom pieniędzy! 

- mówi Jacek Kubiak, 
kierownik referatu 
organizacyjnego 
Straży Miejskiej 
w Poznaniu. - 
Właśnie roz-
p o c z y -

To „pomóż” odnosi 
się do zawia-
domienia nas 
o żebrzących.

Niestety, na-
wet w Pozna-
niu nie udało 
się problemu 
zlikwidować 
w sposób cał-
kowity. Wyraź-
nie go jednak 
ograniczono.

Opanowali centrum miasta i wejścia do kościołów

Nie dawaj Rumu   nom!
Grożą, biją, plują, przeszkadzają, przeklinają, biegają z obnażonymi piersiami… Jest ich kilkunastu - Romów                         z Rumunii. Do tego rodzimi - z Jeleniej 
Góry. Mieszkańcy i turyści psioczą, straż miejska niewiele może z nimi zrobić. Dobre rady dają strażnicy z Poznania.

Często można ich spotkać 
przy Bramie Wojanowskiej.

Swym zachowaniem próbują mieszkańców i turystów wzruszyć.

Zbigniew 
Rzońca
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- Mąż krzyknął tylko „Cholera, 
samolot!” i pobiegł za dom - 
opowiada Mariola Szczęsna 
z Mojesza. W tym czasie Woj-
ciech Lorenc już lądował - w 
ziemniakach.

- To dla mnie w sumie nic 
takiego wielkiego - wzrusza 
ramionami Wojciech Lorenc. - 
Lądowałem już w zbożu, więc 
i w polu ziemniaczanym sobie 
poradziłem.

- Kiedyś jeden z pilotów szy-
bowca musiał awaryjnie lądo-
wać w pomidorach - śmieje się 
jego kolega. - To dopiero były 
jajca! Szybowiec był cały czer-
wony, no i straty dużo większe.

Dobry humor nie opuszczał 
również szwagra gospodarza 
pola. Przekonywał, że pilot 
wykazał się wielką sprawnością, 
lądując wzdłuż bruzd, a nie w 
poprzek. „Gdyby lądował w 
poprzek, to by się wypierniczył!” 

- przekonywał.
Tak naprawdę do śmiechu 

wcale jednak nie było. Mariola 
Szczęsna krzątała się po kuch-
ni, więc niczego nie widziała. 
Usłyszała tylko krzyk męża i 
zobaczyła, jak wybiega z domu.

- Leciał ledwo nad domem i 
nad drzewami - opowiada Łu-
kasz, syn Szczęsnych. - Pobie-
gliśmy w jego kierunku. Stanęli-
śmy i patrzyliśmy. Na szczęście 
pilot wyszedł z kabiny. Ode-
tchnęliśmy.

Wojciech Lorenc lata na szy-
bowcach od pięciu lat. Należy 
do Aeroklubu Nadwiślańskiego 
w Grudziądzu. Do Jeleniej Góry 
przyjechał, by wziąć udział 
w XXXIX Szybowcowych Mi-
strzostwach Polski Juniorów. 
Organizuje je Aeroklub Jelenio-
górski. Odbywają się w dwóch 
klasach - Standard oraz Klub 
B. Zadanie pilotów polega na 
przeleceniu największej liczby 
kilometrów w określonym cza-
sie lub przeleceniu wyznaczo-

nej trasy w najkrótszym czasie. 
Uczestnicy pochodzą z całej 
Polski. Część mieszka na polu 
namiotowym, część w akade-
mikach. Zawody potrwają aż 
dwa tygodnie.

- Wystartowaliśmy w Jeleniej 
Górze - opowiada Wojtek. - Je-
den punkt kontrolny mieliśmy w 
Lubaniu, kolejny w Lubinie. Już 
w okolicach Bolesławca usłysza-
łem od innych, że zmieniła się 
pogoda i nie ma noszenia. Nie 
ryzykowałem i zacząłem wracać 
do Jeleniej Góry.

Wiatru nie wystarczyło. Za 
Lwówkiem zawodnik musiał 
szukać dogodnego miejsca do 
awaryjnego lądowania. Wybrał 
ziemniaki za domem Szczę-
snych.

- To dopiero treningi przed 
zawodami - mówi Jacek Mu-
siał z Aeroklubu Jeleniogór-
skiego. - Na czterdzieści lotów 
przygodne lądowanie spo-
tkało osiem szybowców. Nad 
Jelenią Górą mieliśmy w tym 
samym czasie 30 szybowców 
z Niemiec, bo tam rozgrywane 
są teraz mistrzostwa doro-
słych. Dwa szybowce u nas lą-
dowały, reszta zawróciła. Nie 
wiem, ile z nich zakończyło 
dzień na łąkach.

- Dobrze, że temu Wojtkowi się 
udało - mówi Mariola Szczęsna, 
sołtys Mojesza. - Tuż za ziem-
niakami biegnie linia średniego 
napięcia. Aż strach pomyśleć, 
co by się stało, gdyby o nią 
zawadził…

- To dopiero pierwszy dzień 
zawodów - śmieje się Wojtek. 

- Jeszcze nie raz, nie dwa na 
okolicznych łąkach będą nas 
gościć rolnicy. Taki los szybow-
ników! Jak się dowiedziałem, 
tak jak ja zakończyło dziś za-
wody co najmniej kilkanaście 

innych osób. Wszystkie w su-
mie szczęśliwie.

Jak się okazuje, złożenie 
szybowca jest bardzo proste. 
Najpierw wyjmuje się jedno 
skrzydło, potem drugie i wów-
czas do przetransportowania 
pozostaje już tylko sam kadłub. 
Trzy osoby z łatwością wynoszą 
go z ziemniaków i układają 
na przyczepkę, którą sami 
wcześnie przepchali miedzą. 
Wszystko zajmuje nie więcej 
niż pół godziny. 

- Jutro kolejny dzień w powie-
trzu, mam nadzieję, że będzie 
lepszy - mówi na pożegnanie 
Wojtek.

Zbigniew Rzońca

Z.
 R

ZO
Ń
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Nieoczekiwany finał szybowania

Lądowanie w ziemniakach

Szybowiec wylądował na środku pola ziemniaczanego.

- To dla mnie nic nadzwyczajnego - mówi Wojciech Lorenc z Grudziądza.
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Twórcze warsztaty z „Kartoteką” Różewicza dla 
dzieci i młodzieży i to podczas wakacji?! Przedsię-
wzięcie co najmniej karkołomne, ale taki właśnie 
pomysł na „Lato w Teatrze” mieli twórcy Teatru 
Cinema. I okazał się on strzałem w dziesiątkę. Pro-
jekt przypadł do gustu warszawskiemu Instytutowi 
Teatralnemu im. Z. Raszewskiego organizującemu 
wakacyjną akcję teatralną. W ogólnopolskim 
konkursie, w którym stawką było finansowanie 

projektu przez Ministerstwo Kultury i Dziedzictwa 
Narodowego, przyznał przedsięwzięciu artystów 
z Michałowic najwyższą ilość punktów w skali 
całego kraju. To jednak tylko połowa sukcesu. 
Najważniejsze było to, że młodzi uczestnicy reali-
zowanych przez nich warsztatów byli zachwyceni 
wakacyjną przygodą z teatrem. Podobało im się 
wszystko: i zajęcia, i prowadzący, i posiłki, jakie 
serwowano im podczas kilkugodzinnych spotkań. 

Przez dwa tygodnie lipca, każdego dnia blisko 
50 uczniów szkół podstawowych i gimnazjalistów 
z Jeleniej Góry i okolic spotykało się w kilku prowa-
dzonych przez artystów grupach, by pracować nad 
przygotowaniem nietypowej inscenizacji „Kartoteki” 
Tadeusza Różewicza. Częścią przedsięwzięcia 
były też teatralne warsztaty plastyczne. Zajęcia 

odbywały się w sobieszowskim MDK „Muflon”, w 
Kowarach, Karpaczu i Starej Kamienicy. Finałem 
warsztatów były specjalne pokazy z udziałem 
mieszkańców okolicy, które zorganizowano w 
ubiegłym tygodniu w Jeleniej Górze, Kowarach i 
Karpaczu.

Artyści sięgnęli po sztandarowe dzieło słyn-
nego dolnośląskiego pisarza, by uczcić w ten 
sposób przypadającą w tym roku 90. rocznicę 

jego urodzin. Jednocześnie chcieli zdjąć z „Kar-
toteki” etykietkę trudnej do strawienia lektury 
szkolnej i przekonanie młodych ludzi, że tekst 
sprzed pół wieku może być wspaniałą partyturą 
do ekspresji z wykorzystaniem współczesnej 
muzyki i plastyki. Chodziło o odczarowanie 
ciężkiej literatury, poprzez wykorzystanie jej 
do mądrej, edukacyjnej zabawy. Najwięcej tej 
ostatniej mieli najmłodsi uczestnicy warsztatów 
z pierwszych klas podstawówek, z którymi w 
Jeleniej Górze przygotowano specjalną sce-
niczną przygodę, czyli uproszczoną „Kartotekę 

- Lokomotywę”. Większe wyzwanie stało przed 
starszymi aktorami, którzy mierzyli się z pełnym 
tekstem Różewicza w jego pierwotnej postaci i 
samodzielnie wybierali z niego dla siebie to, co 

zrozumiałe i przyswajalne. Wspaniałą, wakacyj-
ną przygodą był niecodzienny kontakt z teatrem, 
jakiego wcześniej nie doświadczyli.

- Wszystko jest super! - niemal krzyczał z 
entuzjazmem 13-letni Szymon Matecki z Rębi-
szowa. - Zajęcia z aktorami, ćwiczenia teatralne, 
pantomima, lekcje improwizacji. Szkoda tylko, że 
tak krótko... Mogłem nudzić się w domu, a tu tyle 
się działo. Poznałem świetnych ludzi. 

14-letnia Adrianna Dróżdż z Karpacza też nie 
żałuje wakacji na nietypowe lekcje literatury i 
życia nie tylko teatralnego: 

- Mieliśmy np. takie zadanie, żeby napisać 
o „Kartotece”, patrząc na nią inaczej niż przez 
okulary naszych profesorów. Trzeba było tro-
chę pomyśleć, bo tekst wydawał się trudny, ale 
było bardzo ciekawie i chyba się udało. Aktorzy 
nas chwalili. Szkoda, że nie mamy takich zajęć 
przez cały rok.

Artyści profesorowie przyznają, że sami za-
skoczeni byli otwartością i odwagą, z jaką ich 
podopieczni potraktowali tekst. 

 - Na wstępie pokazaliśmy im cały spektakl, 
nic nie wyjaśniając, i daliśmy im czas pomy-
ślenia nad nim. Trafność i mądrość pytań, z 
jakimi przyszli do nas następnego dnia, była 
niesamowita - opowiada aktor Tadeusz Rybicki. 

- Dzieciaki fantastycznie wyłapują niuanse tekstu. 
Niesamowite było też, jak szybko później ci 
ludzie otwierali się na siebie i odkrywali własny 
potencjał. Nasze pokolenie było zupełnie inne. 

- Postawiliśmy na odkrywanie Różewicza na 
nowo, bez ograniczeń szkolnej interpretacji. 
Wprowadziliśmy do tekstu historię tych ziem, 
osobiste wspomnienia mieszkańców okolicy. 
Młodzież wcieliła się w detektywów historii. W 
efekcie przez pokój bohatera sztuki przechodziła 
ulica, którą przetaczały się dzieje Kowar, Karpa-
cza czy okolicznych wsi. Do udziału w przedsta-
wieniu zaprosiliśmy też dorosłych - wyjaśnia 
Zbigniew Szumski z Teatru Cinema. - Czasu było 
mało, ale pokazy finałowe, choć ważne, były tylko 
pretekstem do pracy. Bo sensem warsztatów 
było nie kształcenie młodych koneserów sztuki, 
ale samo obcowanie ze sztuką, pobudzanie wraż-
liwości na teatr i sztuki plastyczne. Dlatego chce-
my ten projekt kontynuować jesienią, a jeśli się 
uda, zmienić w jeszcze dłuższy cykl edukacyjny.

Daniel Antosik 

Występem Andrzeja Grabowskiego zakończyły 
się w sobotnią noc doroczne spotkania z poezją 
śpiewaną „Gitarą i...” w Borowicach. Przez dwa dni 
na górskiej polanie w Karkonoszach publiczność 
czarowali artyści z muzycznej krainy łagodności. 

Na scenie pojawiali się młodzi wykonawcy i 
estradowe gwiazdy przyciągające zawsze tłumy 
wielbicieli. Było jak to w Borowicach, czyli przede 
wszystkim klimatycznie. Dopisała pogoda i 
publiczność. Już w piątkowy wieczór na polanie 
było tłoczno. Ci, którzy przyjechali po muzyczne 
wrażenia, do późnych godzin nocnych rezydowali 

na łące pod sceną. Amatorzy kołysania się i pod-
śpiewywania w biesiadnym klimacie ulokowali 
się w górnej części polany, czyli przy stolikach 
stoisk gastronomicznych. Zaczęło się tradycyjnie 
od „Sielanki o domu...”, która od zawsze otwiera 
borowickie koncerty. W piątkową noc wszyscy 
chóralnie odśpiewali „Sto lat”, gdy na scenie 
ponownie, już jako gwiazda wieczoru pojawiła się 
Wolna Grupa Bukowina, koncertowo świętująca 
w tym roku 40-lecie istnienia. W programie tego 
samego dnia znalazły się jeszcze wcześniejsze wy-
stępy Projektu Volodia z piosenkami Włodzimierza 

Wysockiego oraz 
Elżbiety Adamiak. 

W  s o b o t n i 
w i e c z ó r  p u -
bliczności było 
jeszcze więcej. 
Magnesem były 
z a p o w i a d a n e  
gwiazdy, czyli 
Renata Przemyk 
i Andrzej Gra-
bowski. Przed 
nimi na scenie 
wystąpiły jeszcze 
grupy Pudełko 
Zapałek i Nie-
obecni. Wyda-
rzeniem wieczo-
ru był koncert 

Renaty Przemyk, która jak zawsze w dobrym 
stylu uwodziła publiczność sobą i swoją muzyką. 
Zagrała nastrojowo, nostalgicznie, z klasą. Jej 
Akustik Trio brzmiało znakomicie. Nie obeszło 
się bez podwójnego bisu z przebojowym finałem 
i długiego rozdawania autografów, gdy na scenie 
królował już kolejny gość. Andrzej Grabowski na 
wstępie przyznał, że niełatwo przyjdzie mu zaśpie-
wać po Renacie Przemyk, i z góry kokieteryjnie 
przeprosił za swój muzyczny popis. Znany aktor 
na rozgrzewkę rzucił jednak kilka dowcipów oraz 
anegdot z życia krakowskiej bohemy, widownia 
pochichotała i można było ruszyć z muzyką. Nie 
wszyscy wytrwali z Andrzejem Grabowskim do 
finału koncertu, ale otulona w koce i śpiwory pu-
bliczność oklaskiwała go do ostatniego dźwięku. 

Daniel Antosik 

Pod patronatem „Nowin Jeleniogórskich”

Śpiewanie na polanie

Renata Przemyk 
zagrała z klasą.

Pod patronatem „Nowin Jeleniogórskich”

Wakacyjna lekcja Różewicza
Pod patronatem „Nowin”
Wędrowny Przegląd 
Piosenki „Polana”

Koncerty w Radomierzu
Szklarska Poręba ma swoją Giełdę Piosenki, Boro-

wice i Karpacz nocne koncerty z Krainy Łagodności, 
a Janowice Wielkie... WĘDROWNY PRZEGLĄD 
PIOSENKI POLANA! Piosenka poetycka i turystyczna 
rozbrzmiewać będzie w Rudawach Janowickich 22 
i 23 lipca.

Dwa koncerty
Dwa wieczorne koncerty, a po nich ognisko ze 

śpiewaniem do białego rana zapowiadają organizatorzy 
imprezy na 22 i 23 lipca (piątek i sobota) na łące pod 
lasem między Radomierzem a Janowicami Wielkimi 
(koło tablicy Nadleśnictwo Śnieżka). 

Pod niebem z gwiazdami albo chmurami zabrzmi 
piosenka poetycka i turystyczna. Wystąpią laureaci 
ogólnopolskich konkursów piosenek studenckich i tu-
rystycznych z liderem Grupy Bez Jacka - ZBYSZKIEM 
STEFAŃSKIM na czele. W naturalnej scenerii zaśpiewa 
choćby Piotr Płaza, Bieguni, H’Ernest, Andriej Kotin, 
Ryszard Stańko, Włodzimierz Mazoń, Beata Osytek, 
grupa Myśli Rozczochrane Wiatrem Zapisane, Za-
MałoPiwa... Koncerty rozpoczynają się o godzinie 18. 
Wstęp wolny. Bezpłatne pole namiotowe do dyspozycji, 
dogodny dojazd samochodem zapewniony.

Konkurs
W sobotę w samo południe na polanie przewidziano 

„konkursowe śpiewanie”. Otwarty konkurs na piosenkę 
wykonywaną solo albo z zespołem, a capella lub z 
akompaniamentem własnych instrumentów (podkład 
mechaniczny wykluczony!) skierowany jest do wszyst-
kich miłośników piosenki poetyckiej i turystycznej. 
Jedynym wymogiem jest wiek - powyżej 16. roku 
życia. Swój akces w konkursie można zgłosić na adres: 
konkurspolana@gmail.com

Z pasji do gór i górskiego muzykowania
Wędrowny Przegląd Piosenki Polana swoją pierw-

szą odsłonę miał przed rokiem. W malowniczych 
ruinach Zamku Bolczów grupa młodych zapaleńców z 
gminy Janowice Wielkie zorganizowała kilkugodzinną 
nocną imprezę pod hasłem „Rudawy Dobrych Myśli”. 
Grupę organizatorów śpiewania w Rudawach Jano-
wickich tworzą młodzi i dorośli mieszkańcy gminy 
Janowice Wielkie, których wspiera świetlica wiejska 

„Rudawy” i Fundacja Przystanek Dobrych Myśli. 
Tegoroczna odsłona imprezy - pod nową nazwą 

w nowym miejscu - opuszcza trudne technicznie do 
muzycznego zagospodarowania ruiny Zamku Bolczów 
i rozpoczyna wędrówkę po gminie. Za rok miłośnicy 
piosenki turystycznej i poetyckiej w Rudawach Ja-
nowickich spotkają się w innym miejscu, na innej 
polanie gminy. 

MPP

Mistrzostwa 
w grze na pile

Fundacja Doliny Pałaców i Ogrodów Kotliny Jele-
niogórskiej zaprasza w najbliższy weekend do Pałacu 
w Wojanowie na Mistrzostwa świata w Grze na pile. 
Głównym punktem programu imprezy jest otwarty 
konkurs muzyczny, który wyłonić ma nowego mistrza 
w koncertowaniu na tym nietypowym, wyjątkowo 
ostrym instrumencie. Podczas dwudniowego mu-
zycznego pikniku nie zabraknie też koncertów gwiazd. 
Muzycznych, które w artystycznym dossier nie mają 
bynajmniej dźwięcznego piłowania. Niecodzienne mi-
strzostwa poprowadzi znany aktor Emilian Kamiński. 

Imprezę rozpocznie w piątek 22 lipca o godz. 20.00 
koncert aktualnego Mistrza Świata w grze na pile 
Wojciecha Suchania, z którym wystąpi jeleniogórski 
kwartet smyczkowy (E. Mutkowska, M. Mutkowska, 
J. Nykiel, B. Kolendo). W sobotę od 11.00 do 15.00 
rozgrywany będzie także otwarty dla publiczności 
konkurs. Finał mistrzostw i popis ich zwycięzcy zapla-
nowano na 15.30. O 17.30 koncert zespołu Cocotier 
(flamenco, jazz, folk). O 19.00 specjalny koncert letni 
zespołu Doroty Miśkiewicz i Marka Napiórkowskiego! 

Finał w niedzielę 24 lipca. O 13.00 rozpocznie się 
mistrzowski koncert z towarzyszeniem Big Bandu 
oraz kwartetu smyczkowego Filharmonii Dolnośląskiej. 

W razie niepogody koncerty przeniesione zostaną 
z pałacowego dziedzińca do wnętrza zabytkowej 
budowli. Wstęp na wszystkie muzyczne wydarzenia 
imprezy jest bezpłatny!                    

(dan)
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Młodzi aktorzy dobrze znaleźli się w „Kartotece”.
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XIV Lwóweckie Lato Agatowe 
było prawdziwie gorące. Żar lejący 
się z nieba, tysiące ludzi na ulicach, 
huczna zabawa pod sceną i agatowa 
gorączka na giełdowych stoiskach. 
Przez trzy dni minionego weekendu 
Lwówkiem Śląskim władała Brać Wa-
lońska. Wielkie, spektakularne święto 
poszukiwaczy skarbów natury było 
bardzo udane. 

Przez wszystkie dni imprezy tłumy 
szturmowały Międzynarodową Giełdę 
Minerałów i Wyrobów Jubilerskich z 
ponad dwustoma stoiskami pełnymi 
pięknych kamieni. Jeszcze bardziej 
tłoczno było przy kramach ogromnego 
jarmarku rozmaitości otaczającego 
giełdę. Wielkim zainteresowaniem zwie-
dzających cieszyła się też prezentowana 
w lwóweckim ratuszu główna wystawa 
tematyczna „Oblicza kwarcu”, która 
była największa z mineralogicznych 
atrakcji wydarzenia. I nic w tym dziw-
nego, bo wystawa jest zachwycająca. 

Zaprezentowano na niej około tysiąca 
niezwykłych okazów kwarcu z całego 
świata, prezentujących najróżniejsze, 
w tym także unikalne formy kryształów 
kwarcu oraz odmiany kolorystyczne. 
Choćby tylko dla tych cudów natury 
warto było wybrać się do Lwówka, a 
to tylko jedno z ciekawych wydarzeń 
zatopionych w morzu festynowych 
atrakcji, z jakiego czerpać mogli ama-
torzy wakacyjnej zabawy. 

Na kilka dni do miasteczka nad Bo-
brem zjechali znawcy, poszukiwacze i 
kolekcjonerzy minerałów z blisko 30 
krajów świata. Już od poniedziałku 
trwała bowiem największa z imprez to-
warzyszących XIV LLA, czyli I Światowa 
Konferencja Mineralogiczna MINDAT.
ORG. Jego uczestnicy przez pierwsze 
dni zorganizowane mieli jednak zajęcia 
we własnym gronie i nie rzucali się 
specjalnie w oczy. Miasteczko zaroiło 
się jednak od gości w piątkowe po-
południe, kiedy to ruszyła plenerowa 

giełda i festynowa część programu. 
Już pierwszego wieczoru gęsty tłum 
szalał na żywiołowym koncercie grupy 
IRA, a potem było jeszcze goręcej. 
W sobotę Lwówek rozpaliło słońce 
i najazd turystów, którzy wieczorem 
zakorkowali miasto. Zanim jednak at-
mosferę podgrzały wieczorne koncerty, 
organizatorzy rozstrzygnęli konkurs 
na najpiękniejszą kolekcję minerałów 
prezentowaną podczas imprezy, w 
którym o nagrody walczyło kilkanaście 
ekspozycji. Międzynarodowe grono 
fachowców wskazało trzy wystawy. W 
kategorii „Minerały Polski” nagrodzono 
Andrzeja Korzekwę za wystawę „Mine-
rały Strzegomia”. W kategorii „Kolekcja 
tematyczna” nagrodzono Andrzeja 
Bezkorowajnego za „Siarkę i siarczany”. 
Główną nagrodę w kategorii „Minerały 
świata” odebrała Joanna Gajowniczek 
za ekspozycję „Małe jest piękne”. 
Nagrodę specjalną „Nowin Jeleniogór-
skich” za najpiękniejszy agat płóczkow-

ski XIV Lwóweckiego Lata Agatowego 
odebrał kolejny już raz Krzysztof Po-
loński z Dąbrowy Tarnowskiej. Zachwyt 
jurorów wzbudził tym 
razem pochodzący z 
jego kolekcji unika-
towy kamień, który 
kryje w sobie pięć, a 
może nawet i sześć 
mniejszych agatów. 

W niedzielę na 
lwóweckim rynku 
było równie tłoczno 
jak w sobotę. Po 
południu przygasać 
zaczęła już giełda, 
ale gęstniał t łum 
pod sceną, który 
później rozszalał się 
podczas koncertu 
gwiazdy wieczoru, 
czyli grupy BOYS. 
Imprezę zakończył 
jeszcze przed półno-
cą efektowny pokaz 
sztucznych ogni i za-
proszenie do Lwów-
ka na XV LLA, które 
już za rok. Póki co, 
jeszcze do paździer-
nika oglądać moż-
na główną wystawę 
tegorocznego LLA. 

„Oblicza Kwarcu” zostają we Lwówku 
Śląskim aż do października. 

Daniel Antosik 

„Niech Europa się dowie, że na jeden 
dzień stolica polskiej prezydencji w 
Unii Europejskiej jest w Henrykowie”. 
Pod takim hasłem po raz szósty wieś 
na Górnych Łużycach w oryginalny 
sposób świętowała imieniny Henryki, 
Henryka i Henrykowa Lubańskiego. To 
największa w Polsce cykliczna impreza 
popularyzująca w niepowtarzalnej 
atmosferze lipcowych solenizantów i 
miejscowość znaną z najstarszego w 
kraju drzewa, ponad 1300-letniego 
cisa.

Dwudniowe święto w malowniczej 
wiejskiej scenerii oferowało sporo zabaw 
i atrakcji kulturalnych, rozrywkowych i 
sportowych oraz prounijnych. W barw-
nym korowodzie spod kościoła imieni-
nowi goście z Polski i zagranicy, zespoły 
ludowe, mieszkańcy i organizatorzy w 
strojach wyróżniających każdy kraj Unii 
Europejskiej nieśli narodowe flagi. Sołtys 
Teresa Trefler kroczyła dumnie z szarfą z 
napisem Ambasador Henrykowa w UE. 
Nowego wójta gminy Lubań Zbigniewa 
Hercunia mianowano Przewodniczącym 

Henrykowskiej Prezydencji w UE. W 
korowodzie w biało-czerwonych strojach 
wyróżniali się honorowi solenizanci, zna-
ny trener piłkarzy Wisły Kraków i Górnika 
Zabrze oraz drużyn z Francji i pięciu na-
rodowych reprezentacji z Afryki, Henryk 
Kasperczak i doradca prezydenta RP ds. 
społecznych, działacz opozycji w KSS 
KOR i w „Solidarności”, potem poseł do 
2001 roku, Henryk Wujec. Obaj zgodnie z 
tradycją posadzili certyfikowane drzewka 
w alei cisowej. To samo wyróżnienie 
spotkało mieszkańca Henrykowa od 17 

lat, kierowcę z lubańskiej 
prokuratury, Henryka 
Żukowskiego.

 Odegrano unijny hymn, 
odśpiewano „Sto lat”. So-
lenizanci, najmłodszy 6-let-
ni Henio Malisz, biznes-
men z Monachium rodem 
z Lubania Henryk Wójcik, 
Henryk Nowak i rzecznik 
PKOl. Henryk Urbaś (obaj 
z Warszawy) i wielu innych 
dostali na scenie kwiaty i 
życzenia oraz drobne upo-
minki. Po show Henryków 
Kasperczaka i Wujca, do 
obu panów po autografy i 
wspólne fotki ustawiła się 
długa kolejka.

Po widowiskowych, 
zabawowych konkuren-
cjach turnieju Rada Gminy 

kontra Henryków ze zgadywaniem cen 
produktów spożywczych, przeciąga-
niem węża strażackiego, opowiadaniem 
dowcipów o Henrykowie i slalomowym 
turlaniem piwnej beczki, zwycięska ekipa 
radnych dostała w nagrodę pieczony 
udziec, pokonani - wędzony ogon prosiaka. 
Furorę w konkursie przyśpiewki wiejskiej 
o Piejącego Koguta zrobiła emerytka z 
zespołu Cisowianki Wanda Żuraw. Przed 
gwiazdą niedzielnego wieczoru Ivanem 
Komarenko (w sobotę grał i śpiewał Cli-
ver) oklaskiwano Małgorzatę Pytel. Rok 
temu amatorka z Henrykowa śpiewała 
piosenki Maryli Rodowicz, teraz Violetty 
Villas. Podobały się też występy zespołów 
ludowych Cisowianki i Cisowianeczki 
oraz Marysieńki, gryfowskich bliźniaków 
z Veron-u, henrykowskiego Diamentu, 
romskiego Kałe Jakha z Lubania i kabaretu 
Tajoj.                            Henryk Stobiecki

JELENIA GÓRA Koncert BEAT SUMMER-
CAMP z udziałem australijskiego wirtuoza 
gitary Tim’a Mc Millana odbędzie się 22 
lipca w sali JCK ul. Bankowa. Początek o 
godz. Wstęp wolny.

W Galerii Pod Brązowym Jeleniem JCK trwa 
wystawa Pracowni witraży - Akademii Szklanej 
Inspiracji pt. „Z WEWNĄTRZ NA ZEWNĄTRZ”.

KAMIENNA GÓRA 24 lipca o 16.00 
w Centrum Kultury spektakl teatralny dla 
dzieci pt. „Smok”

KARPACZ 23 lipca o 20.00 w Kościółku 
Wang zagra duet skrzypcowy Jak Amade-
usz. W programie muzyka klasyczna. 

Od 24 do 31 lipca trwać będą Dni Muzyki 
Europejskiej w Hotelu „Relaks” w ramach Fe-
stiwalu VIII Ogród Liczyrzepy. 24 lipca o 20.30 
Koncert inauguracyjny. W programie hity, arie 
operowe i pieśni kompozytorów rosyjskich. 

MIRSK Dwa dni na Stadionie Miejskim 
trwać będzie XIII Izerska Gala. W sobotę 23 
lipca od 11.00 m.in. konkursy rękodzieła arty-
stycznego i żywności ekologicznej Pogórza Izer-
skiego, konkursy i program estradowy dla dzieci, 
koncerty zespołów Rain, Vixen, Enej, Formacja 
Nieżywych Schabuff oraz nocna dyskoteka.

SZKLARSKA PORĘBA Kolejne z comie-
sięcznych spotkań z cyklu Terra Incognita 
w Chacie Izerskiej w Szklarskiej Porębie 
Dolnej. 22 lipca o 18.30 opowieść „prze-
wodnia” Tomasza Nasiółkowskiego „Gruzja 

- przedsionek Azji”. 
HRÁDEK NAD NYSĄ (CZECHY) 23 lipca 

od godz. 18.00 w przygranicznym parku 
rekreacyjnym Kristýna na Ziemi Libereckiej 
odbędzie się czesko-polski festiwal filmowy. 
To, jakie filmy będą wyświetlane na festiwalu, 
zdecyduje publiczność poprzez głosowanie 
na stronie internetowej www.filmovyfesti-
val.eu. Film polski będzie wyświetlany w 
oryginale z czeskimi napisami i odwrotnie, 
film czeski z napisami polskimi. Wstęp jest 
bezpłatny.                                           (dan)

Pod patronatem „Nowin Jeleniogórskich”

Zjazd Henryków z prezydencją

Pod patronatem „Nowin Jeleniogórskich” 

Gorące Lato z ognistym finałem

Na koncertach gwiazd bawiły się tłumy.

Najpiękniejszy agat imprezy z ko-
lekcji Krzysztofa Polońskiego.

Giełda pełna 
była pięknych 
kamieni.
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Ulica Kolorowa to równoległa 
Parkowej, na której trwa budowa 
obwodnicy i wielkiego parkingu. 
Roboty rozpoczęły się przed 
kilkoma tygodniami, czyli tuż 
przed letnim szczytem sezonu 
turystycznego. 

- Zaczęło się od problemów z 
dojazdem do naszych pensjonatów 

- opowiadają Barbara Ryngwelska z 
pensjonatu „Grań”. Przytakuje jej 
Urszula Bes, właścicielka pensjo-
natu „Pod Stokiem”. - Raz został 
zablokowany na osiem godzin. Nie 
wytyczono żadnej drogi zastępczej. 
Komuś zabrakło wyobraźni!

W szczycie sezonu w sześciu 
pensjonatach w tym rejonie miasta 
przebywa około 200-300 osób. 
Gdy nie ma dojazdu, nie tylko 
uniemożliwia im się korzystanie 
z samochodów, ale paraliżuje się 
także funkcjonowanie pensjonatów. 
Nie dojadą do nich samochody z 
pieczywem czy mięsem.

Niektórzy miejscowi radzili sobie 
dzięki nieoznakowanej drodze 
leśnej do pobliskiego sanatorium. 
Trudno jednak polecić ją jako drogę 
zastępczą. Nie jest łatwa, można 
zlecieć ze skarpy.

- Gdy było bardzo źle, zadzwo-
niłam do pana od inwestycji w 
urzędzie - opowiada Barbara Ryn-
gwelska. - Powiedział, że musi 
się najpierw przejść i zobaczyć. 
Zadzwoniłam więc do Muzyczne-
go Radia i... w tym samym dniu 
zatelefonował do mnie burmistrz 
Malinowski z informacją, że jest już 
oznakowana droga zastępcza.

To był jednak dopiero począ-
tek kłopotów. Najgorsze przyszło 
wtedy, gdy - po rozkopaniu ulicy 
Parkowej - odcięto wodę. Jak 
wyliczyli szefowie pensjonatów, w 
ciągu trzech tygodni - z powodu 

uszkodzeń wodociągów - wody nie 
było osiem razy. 

- Ostatnio od godz. 13 do 19.15 
- mówi dzierżawca jednego z obiek-
tów przy Kolorowej. - Wyłączono ją 
bez uprzedzenia. W pensjonacie 
miałam 50 gości. Byli wściekli. 
Przyjeżdżali z wycieczek spoceni i 
zmęczeni, a nie mogli się umyć. Na-
stępnego dnia wody nie było od 10 
do 12.30, ale tym razem zostaliśmy 
o tym uprzedzeni.

Po alarmach mieszkańców woda 
jest przywożona beczkowozem, co 
jednak nie rozwiązuje problemu. - 
Nie będę przecież stała z konewką 
nad każdym turystą, by go polać 

- tłumaczy Barbara Ryngwelska. Na 
domiar złego, zapewne z powodu 
częstych wyłączeń, zepsuły się 
reduktory ciśnienia ciepłej wody. 
Pryskała na wszystkie strony.

Pod naciskiem zdenerwowa-
nych przedsiębiorców i innych 
mieszkańców zorganizowane 

zostało spotkanie z władzami 
Karpacza. Ci pierwsi przedstawili 
swoje żądania: zmniejszenie o 20 
procent rachunków za wodę, nad-
zór urzędu miasta nad wykopami 
na Parkowej, zamknięcia dojazdu 
do pensjonatów na nie więcej niż 
2-4 godziny w ciągu dnia i wyty-
czanie na ten czas oznakowanego 
dojazdu zastępczego, jak również 
usunięcie taksówek i bryczek 
konnych z ul. Kopernika, gdyż 
dodatkowo utrudniają dojazd. 

Co na to burmistrz Karpacza 
Bogdan Malinowski? W rozmowie 
z nami powiedział, że będzie się 
trzymać ustaleń ze spotkania z 
przedsiębiorcami z ul. Kolorowej. 
Oni zaś drżą na myśl o reszcie 
sezonu. Budowa obwodnicy ma 
bowiem potrwać do jesieni. Ich 
potencjalni klienci dzwonią i py-
tają, czy drogowy koszmar już się 
skończył. Jego dalszy ciąg nastąpi 
w roku 2012, gdy kopany będzie 

tunel pod pobliskim stokiem Ko-
lorowa - to będzie druga część 
obwodnicy centrum Karpacza.

Na ulicy Kolorowej jest najgorsza 
sytuacja w mieście, ale na korki 
narzekają także ci, którzy tam nie 
zaglądają. Roboty drogowe w 
Karpaczu zaczynają się bowiem 
już na wjeździe do niego od stro-
ny Jeleniej Góry, gdzie kładziona 
jest nowa nawierzchnia na drogę 
i obowiązuje ruch wahadłowy. W 
centrum budowana jest nie tylko 
obwodnica, ale także kilka sporych 
budynków, w tym przy głównej ulicy. 
Efektem jest spory ruch ciężarówek. 

Bogdan Malinowski uważa, że 
innego wyjścia nie ma. Na inwesty-
cje komunalne miasto dostało pie-
niądze unijne, z których nie może i 
nie chce rezygnować, tym bardziej 
że z powodu kryzysu finansowego 
niektórych krajów unijnych za parę 
lat pomoc UE dla Polski pewnie się 
zmniejszy, na czym stracą także 
takie miejscowości jak Karpacz.

Przedsiębiorcy z Kolorowej uwa-
żają jednak, że inwestycje należy 
planować w taki sposób, by nie 
cierpieli na nich inni. Wystarczy 
trochę wyobraźni. Wytyczenie 
oznakowanych przejazdów zastęp-
czych i uprzedzenie, że nie będzie 
wody, powinno być normą. 

Barbara Ryngwelska zamierza 
podać urząd miasta o odszkodo-
wanie za swoje straty. Skrupulatnie 
zapisuje i dokumentuje niedogod-
ności z powodu budowy obwodnicy.

- Odszkodowanie przeznaczę 
na cel charytatywny - mówi. - Bar-
dziej chodzi mi o uzmysłowienie 
urzędnikom, że muszą traktować 
nas jak obywateli, a nie utrudniać 
nam życie.

Leszek Kosiorowski

Z powodu budowy obwodnicy tracą dojazd i wodę

Pensjonaty  
odcięte od świata
- Władze kompletnie nie zdają sobie sprawy ze skali problemu! - mówią szefowie 
pensjonatów przy ul. Kolorowej w Karpaczu, odciętych od reszty miasta budową 
obwodnicy. Zażądali zmniejszenia rachunków za wodę i wytyczania drogi dojazdowej.

Tak wygląda dojazd do pensjonatów przy Kolorowej. Można 
uszkodzić zawieszenie.
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Podpalacz 
zatrzymany

Nie minęło zamiłowanie do ognia 
byłemu strażakowi-ochotnikowi 
z Jeżowa Sudeckiego, który tym 
razem podpalił uprawy jęczmienia, 
powodując straty w wysokości 15 
tysięcy złotych. Gdyby ogień zajął 
cały 109-hektarowy areał upraw, 
wówczas straty mogłyby sięgnąć 
nawet pól miliona złotych.

Jarosław R., 25-latek, który w 
ubiegłym roku został wyrzucony z jed-
nostki OSP w Jeżowie Sudeckim, pięć 
dni temu podpalił uprawy jęczmienia. 
Ogień strawił około 3 hektarów upraw.

Równo rok temu Jarosław R. i 
jego dwaj koledzy podpalili stodołę 
w Jeżowie Sudeckim, a wcześniej 
kilka altanek na działkach. Druh OSP 
tłumaczył wtedy, że chciał zarobić na 
akcjach gaśniczych. Za udział w akcji 
gaśniczej ochotnicy dostają 10 złotych 
za godzinę pracy.

Prokuratura oskarżyła mężczyznę 
o umyślne sprowadzenie pożaru, co 
zagrażało bezpośrednio zdrowiu i życiu 
wielu osób. 

Za ostatnie podpalenie grozi mu 
kara do 8 lat więzienia.

GOK

Podwójny złodziej 
Gdy nie zatrzymał się do rutynowej 

kontroli drogowej, mieszany patrol 
funkcjonariuszy policji i straży granicznej 
natychmiast ruszył za nim w pościg. Jak 
się okazało, 27-letni mieszkaniec Bogatyni 
miał przed czym uciekać. Grozi mu nawet 
10 lat więzienia. 

Zdarzenie miało miejsce w ubiegłym 
tygodniu. Gdy kierowca nie zareagował 
na wezwanie do zatrzymania, mundurowi 
natychmiast ruszyli za nim w pościg. 
Wkrótce uciekinier został zatrzymany. 
Okazało się, że nie tylko jechał autem po-
mimo prawomocnego zakazu prowadzenia 
pojazdów, ale jeszcze jechał autem skra-
dzionym poprzedniego dnia w Niemczech. 
I to ciągle jeszcze nie był koniec jego 
ciemnej historii, bo na posesji 27-latka 
policjanci odnaleźli... kolejny samochód 
osobowy skradziony na terenie Niemiec. 
A na dokładkę funkcjonariusze odkryli 
jeszcze kilka porcji metaamfetaminy, które 
dopełniły całego obrazu. 

Obydwa odnalezione auta, o wartości 
13 tysięcy złotych, zostały zabezpieczo-
ne. Złodziej bez prawa jazdy trafił na 
policyjny dołek, a potem od razu na 3 
miesiące do aresztu. 

(mat)

Obie strony z tym spotkaniem wiązały 
duże nadzieje. Niezadowolone pielęgniarki 
z działającej w szpitalu „Soliarności” wspie-
rane przez wiceprzewodniczącego zarządu 
regionu Bogusława Wojtasa liczyły, że 
w radzie znajdą życzliwego arbitra, który 
zrozumie ich racje i pomoże skłonić zarząd 
spółki do poważniejszego potraktowania ich 
oczekiwań. Rada nadzorcza sądziła, że uda 
się jej doprowadzić do rozsądnego kompro-
misu, akceptowalnego dla obu stron.

Do spotkania nie doszło. Uczestnictwa 
odmówili związkowcy. - Wbrew wcze-
śniejszym uzgodnieniom czekali na nich 
oprócz rady nadzorczej także prezes spół-
ki i cały zarząd powiatu. - Podczas sesji 
zostaliśmy zaproszeni na spotkanie z radą 
nadzorczą przez jej przewodniczącą, żeby 
wspólnie omówić, co nam się nie podoba, 
jakie widzimy wyjście z sytuacji. Ale jak 

mieliśmy wyrazić nasze żale i pretensje w 
stosunku np. do pani prezes, skoro miała 
być obecna na spotkaniu? Po co zjawił się 
zarząd powiatu, skoro wcześniej starosta 
zapowiedział, że nie zamierza ingerować 
w spór szpitala z pracownikami? Czuli-
śmy, że będziemy oceniani i strofowani 
i że zamiast merytorycznej dyskusji będą 
spory o sformułowania i przecinki - tłu-
maczy wiceprzewodniczący Zarządu 
Regionu NSZZ „Solidarność” w Jeleniej 
Górze Bogusław Wojtas. - Czuliśmy się, 
jakby wezwano nas na jakieś przesłucha-
nie, a nie na partnerskie spotkanie. W 
tej sytuacji nie mogliśmy wziąć w nim 
udziału, choć wierzę, że uda się spotkać 
bez dodatkowych uczestników.

Niezależnie jednak, czy do niego doj-
dzie czy nie, związek już rozpoczął proce-
durę strajkową; referendum w tej sprawie 

zapewne odbędzie się w najbliższym 
czasie. - Propozycje dotąd składane przez 
zarząd spółki są nie do zaakceptowania, 
stawiają pielęgniarki z lwóweckiego PCZ 
w roli pariasów dokonanych tam zmian - 
ocenia B. Wojtas.

Inaczej ocenia całą sytuację Olga Gaw-
le-Lewicka przewodnicząca rady nadzor-
czej. - Ubolewam, że zwyciężyły emocje 
zamiast racjonalnej oceny. Przez kilka 
godzin czekaliśmy jeszcze na związkow-
ców, licząc, że ochłoną i zechcą porozma-
wiać - podsumowuje niedoszłe spotkanie 
i wyjaśnia intencje rady. - Obecność 
innych gości na tym spotkaniu wcale nie 
była po to, aby oceniać czy tym bardziej 
strofować związki. Chodziło wyłącznie o 
efektywność, o to, żeby wszyscy zaintere-
sowani mogli wyrazić swoje opinie, które 
posłużyłyby dyskusji już tylko między 

reprezentacją pielęgniarek i radą oraz - 
mam nadzieję - osiągnięciu kompromisu. 
Trzeba tu też wziąć pod uwagę specyfikę 
rady nadzorczej, która przecież nie jest 
organem mogącym wymusić na zarzą-
dzie jakieś działania, nie naszą rolą jest 
angażować się po którejś ze stron, mamy 
pilnować interesów spółki definiowanych 
przez dobro pacjentów, ale drogą do tego 
jest także usatysfakcjonowany personel.

Panią przewodniczącą zapytaliśmy w 
tym kontekście o jej opinię co do meri-
tum sporu. Średni personel lwóweckiego 
szpitala już od lat słyszy, że niebawem 
zostanie doceniony. Jeszcze przed prze-
kształceniami obiecywano im, że muszą 
zacisnąć pasa, żeby potem było lepiej. 
W imię tych obietnic straciły środki z 
funduszu socjalnego. Bo chciały pomóc. 
To samo słyszały już po przekształceniu 

spółki - zaraz po pojawieniu się zysku 
miały być podwyżki. Efekt jest taki, że 
zarobki pielęgniarki z 35-letnim stażem 
wynoszą 1350 zł netto. Ich koleżanki z 
Bolesławca i Jeleniej Góry zarabiają już 
ponad 2000 zł netto. Tymczasem kolejny 
rok PCZ zamknęło zyskiem.

Olga Gawle-Lewicka mówi jednak, że 
szpitalne finanse to bardzo skompliko-
wana materia i wypracowany zysk wcale 
nie oznacza wolnych środków, które 
można by przeznaczyć na wynagrodzenia. 

- Znam oczekiwania pielęgniarek i znam 
sytuację szpitala - mówi. - Z ich oceny 
wynika, że propozycje podwyżek składane 
przez zarząd trzeba uznać za racjonalne. 

To nie wróży zbyt dobrze rozwojowi sytu-
acji w lwóweckim PCZ. Pielęgniarki zapowie-
działy przecież, że nie ustąpią nawet na krok.

(mal)

Fiasko spotkania protestujących pielęgniarek lwóweckiego PCZ z radą nadzorczą

Będzie strajk?



13

Nr 29, 19 lipca 2011
13

Puchar Świata w biegach narciar-
skich w Szklarskiej Porębie-Jakuszy-
cach odbędzie się w połowie lutego 
2012 roku. Wezmą w nim udział 
najlepsi biegowi narciarze i narciarki 
świata z Justyną Kowalczyk i Marit 
Bjoergen na czele. Tuż po zawodach 
pucharowych część z nich pościga się 
w trudnym biegu na Szrenicę i zjeździe 
z niej. Wszystko zostanie pokazane 
przez telewizję w wielu krajach świata. 

Przewodniczący Komitetu Organi-
zacyjnego Jacek Jaśkowiak zabiega o 
sponsorów, by dopiąć budżet imprezy. 
Uważa jednak, że szkoda byłoby nie 
wykorzystać takich zawodów do pro-
mocji całego regionu, rozumianego 
jako Kotlina Jeleniogórska. Nie cho-
dzi mu jednak o promocję skromną, 
polegającą na wydaniu 100 tysięcy 
złotych na gadżety dla zawodników i 
kibiców, ale o dużą akcję promocyjną 
w mediach i na billbordach w całej 
Polsce. Na to potrzeba około dwóch 
milionów złotych - to więcej, niż 
Karpacz i Szklarska Poręba wydają w 
sumie na promocję w ciągu roku. 

- Warto pokazać Szklarską Porębę, 
ale i Świeradów Zdrój, Jelenią Górę 
i Karpacz - mówi Jacek Jaśkowiak. 

- Imprezy towarzyszące w tych mia-
stach, które mogłyby być promowane, 
odbywałyby się od stycznia do marca, 
czyli do Biegu Piastów.

Precz z zaściankowym myśleniem
Jacek Jaśkowiak jest z Poznania, 

więc nie ma uprzedzeń, jakie utrudniają 
współdziałanie ludziom z Karpacza i 
Szklarskiej Poręby. Jest dla niego oczy-
wiste, że nasz region może zaistnieć 
promocyjnie tylko wtedy, gdy będzie re-
klamować się wspólnie. Tak, jak robi się 
to gdzie indziej, choćby we Włoszech, 
gdzie narciarzy zaprasza do siebie 
Val di Fiemme, czyli jedenaście gmin 
współpracujących na wielu poziomach, 
w tym przy organizacji największych 
światowych zawodów narciarskich, jak 
i przy Marcialondze - jednym z najwięk-
szych i najlepszych biegów narciarskich, 
w których każdy może wziąć udział. 

W efekcie takiej współpracy Val di 
Fiemme cieszy się renomą na całym 

świecie. Poszczególne jej części (Predaz-
zo, Tesero czy Cavalese) w pojedynkę nie 
miałyby szans, by osiągnąć równie duże 
efekty promocyjne i organizacyjne. 

Interes dla biznesu
Nie chodzi jednak tylko o współpracę 

gmin, ale także przedsiębiorców. Dlatego 
Jacek Jaśkowiak liczy na pomoc najwięk-
szych firm turystycznych, jak choćby ho-
telu „Gołębiewski” czy Pałacu Wojanów. 

- Chodzi o to, by wszyscy potrakto-
wali Puchar Świata jako imprezę swoją, 
z której coś będą mieć - mówi Jacek 
Jaśkowiak. - I przy okazji której będą 
mogli się pokazać. To ważne, by go-
ście, którzy przyjadą, zobaczyli lokalny 
koloryt tych stron. Prawie wszyscy 
kibice biegów narciarskich sami na 
nich biegają. Wrócą tu, jeśli pokażemy 
im nie tylko trasy do biegania.

Jako przykład lokalnej atrakcji 
Jacek Jaśkowiak przytacza wielkie 
chleby, wypiekane w piecu z lat 20. 
poprzedniego stulecia przez Stani-
sława Raźnego ze Szklarskiej Poręby. 
Dyrektor Pucharu Świata w biegach 
narciarskich Joerg Capol ze Szwajcarii 
był tym chlebem zachwycony. Wziął 
go ze sobą i jadł przez tydzień. U siebie 
takiego chleba nie dostanie.

Burmistrz dał zielone światło
U nas niby to wszystko wiadomo, od 

lat mówi się, że Karkonosze powinny 
promować się razem, ale życie pokazuje 
często co innego: podkradanie sobie 
imprez, powielanie pomysłów sąsiadów, 
brak koordynacji w ustalaniu terminów 
imprez o podobnym charakterze. 

Na walkę o realizację swojego po-
mysłu Jacek Jaśkowiak dostał zielone 

światło od Grzegorza Sokolińskiego, 
burmistrza Szklarskiej Poręby, choć 
w tym mieście opinie są podzielone. 
Niektórzy zauważają, że to przecież 
Szklarska Poręba wywalczyła prawo 
organizacji zawodów o Puchar Świata i 
ponosiła wszelkie koszty z tym związa-
ne, dlaczego więc teraz, gdy korzyści 
promocyjne ma prawie pewne, ma 
dzielić się sukcesem z innymi?

Burmistrz uważa jednak, że warto 
wciągnąć w pucharowy interes sąsia-
dów i wspólnie zyskać więcej (także 
dla samej Szklarskiej Poręby) niż 
samodzielnie.

- Puchar Świata jest okazją, by 
przebić się promocyjnie przez Zako-
pane, Podhale i Beskidy - podkreśla 
burmistrz Sokoliński.

Co na to Karpacz? Burmistrz Bogdan 
Malinowski nie mówi „nie”, ale chce po-

znać szczegóły planu Jaśkowiaka. W po-
dobnym duchu wypowiada się doradca 
prezydenta Jeleniej Góry, Cezary Wiklik. 

- Byłoby dobrze wiedzieć nie tylko, 
na czym miałaby polegać wspólna pro-
mocja, ale i jaki kształt organizacyjny 
będzie mieć Puchar Świata w Szklar-
skiej Porębie - podkreśla Cezary Wiklik.

Jelenia Góra musi być włączona do 
organizacji PŚ, bo Szklarska Poręba 
nie będzie w stanie przyjąć wszystkich 
kibiców. Zawody pucharowe odbędą 
się bowiem w ostatni weekend ferii 
zimowych. Część kibiców może no-
cować w Jeleniej Górze i dojeżdżać 
na zawody. Trudno więc oczekiwać 
od Jeleniej Góry, że wyda pieniądze, 
by promować się przy okazji imprezy, 
która nie będzie dograna pod wzglę-
dem logistycznym.

Decyzje w sprawie wspólnej dużej 
promocji muszą zapaść do końca 
sierpnia. Czasu na decyzje jest więc 
bardzo mało, tym bardziej że chodzi 
o spore kwoty. Jeśli Jacek Jaśkowiak 
zamierza uzbierać dwa miliony złotych, 
każdy akcjonariusz tego interesu musi 
włożyć kilkaset tysięcy. Nikt nie da 
takich pieniędzy od ręki. 

Szef Pucharu Świata w Jakuszycach 
zamierza skorzystać z jednej z najbar-
dziej renomowanych agencji reklamo-
wych w kraju (LIVE). Cezary Wiklik 
zwraca uwagę, że skoro na promocję 
mają zostać wydane pieniądze publiczne, 
wybór agencji musi odbyć się zgodnie z 
ustawą o zamówieniach publicznych. To 
może okazać się najżmudniejszą częścią 
realizacji całego projektu.

Jacek Jaśkowiak uważa jednak, że 
jego plan jest jak najbardziej realny. 
Na konferencji organizatorów imprez 
sportowych powiedział nawet, że nie 
interesuje go konkurowanie z Zakopa-
nem, ale z Sankt Moritz. Wzoruje się 
na największych polskich biznesme-
nach, którzy osiągnęli sukces dlatego, 
że starali się prześcignąć najlepszych.

- Gdy zaczynałem pracę dwadzieścia 
lat temu, miałem szczęście trafić na 
Jana Kulczyka - mówi szef PŚ w Ja-
kuszycach. - Zawsze powtarzał: Jacek, 
siegaj wysoko...

Leszek Kosiorowski

Chcą za dwa miliony wypromować region przy okazji 
Pucharu Świata

Szklarska zaprasza Kotlinę
Szef Pucharu Świata w biegach narciarskich w Szklarskiej Porębie, Jacek 
Jaśkowiak, chce przy ich okazji wynająć renomowaną agencję reklamową, by 
promować za dwa miliony złotych Kotlinę Jeleniogórską od Świeradowa Zdroju 
po Karpacz. Czy znajdzie chętnych do zrzucenia się na realizację tego pomysłu? 
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Przy okazji Pucharu Świata warto pokazać lokalny koloryt. Na zdjęciu Joerg Capol i Michal Lam-
plot z Międzynarodowej Federacji Narciarskiej (FIS) w Piekarni Górskiej Stanisława Raźnego  
w Szklarskiej Porębie. 

Pracownik jednej z jeleniogór-
skich firm ochroniarskich poma-
zał sprayami elewacje prawie 90 
budynków w mieście. Większość 
tych czynów dokonał w pracy na 
nocnej zmianie. Policji udało się 
w końcu ująć wandala-malarza. 
Grozić mu może kara pozbawie-
nia wolności. 

25-letni mężczyzna został 
wczoraj zatrzymany i trafił do po-
licyjnego aresztu. Ostatnie jego 

„dzieło”, to bohomazy na ścianie 
budynku Zrzeszenia Handlu i 

Usług przy ulicy Wolności. Wła-
ściciel oszacował zniszczenia 
na około 1000 złotych. Policjanci 
szacują, że mężczyzna w ten 
sposób mógł zniszczyć elewacje 
co najmniej 90 budynków w cen-
trum miasta i na terenie Zabobrza.  
Funkcjonariusze zabezpieczyli w 
tej sprawie 151 puszek z farbą, 
maskę przeciwpyłową oraz lapto-
pa wraz z filmami i zdjęciami, na 
których sprawca udokumentował 
swoje „dzieła”.

GOK

Dla około 270 osób, głównie 
osób młodych, w tym także 
klientów MOPS-u, władze Je-
leniej Góry przygotowały dwa 
programy socjalne, które mają 
pomóc w znalezieniu pracy lub 
założeniu własnej działalności 
gospodarczej. Część pieniędzy 
na realizację tych działań pocho-
dzić będzie z unijnych funduszy.

W ramach projektu „Postaw 
na siebie”, który wart jest 1,1 
mln złotych, zaplanowano m.in. 
szkolenia na temat poruszania 

się na rynku pracy, będzie moż-
na też zdobyć prawo jazdy, część 
działań dotyczyć ma edukacji, or-
ganizacji czasu wolnego i opieki. 

We wrześniu natomiast ruszy 
program „lepsze jutro” wart 
1,3 mln złotych. Objętych nim 
zostanie około setka mieszkań-
ców do 25. roku życia z rejonu 
ulic: Grunwaldzkiej, Lwóweckiej, 
Powstańców Śląskich i Osiedla 
Robotniczego. We współpracy z 
jeleniogórską spółdzielnią socjal-
ną podejmowane będą również 

działania dające młodym lu-
dziom wsparcie w poszukiwaniu 
pracy, a kobietom - na przykład 

- pomoc w założeniu własnej dzia-
łalności z zakresu gastronomii, 
fryzjerstwa, kosmetologii  czy w 
innego rodzaju usługach.

W ramach tego programu 
przewidywana jest organizacja 
boiska i świetlicy przy ulicy 
Lwóweckiej oraz terenów rekre-
acyjnych. Oba programy będzie 
koordynował Miejski Ośrodek 
Pomocy Społecznej.          GOK

Dadzą wędkę, nie rybęOchroniarz-grafficiarz mazał nocą
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- Nie wiem, czy ten grunt pod 
garażem nie jest droższy niż w 
Warszawie czy Paryżu. Przecież 
tyle pieniędzy już zapłaciliśmy. 
Nam ten garaż już nie jest po-
trzebny, więc chcielibyśmy go 
sprzedać. Ale ewentualni kupu-
jący zainteresowani są garażem 
z gruntem na własność. Skoro 
kazali nam wpłacić 400 złotych 
zaliczki, to zastanawiam się, jaką 
oszacują cenę. W 1997 roku 
zaliczka wyniosła 150 złotych, a 
ile jeszcze musieliśmy dopłacić - 
mówią właściciele garażu.

Piciurakowie, jeszcze „za ko-
muny”, kupili garaż z drugiej 
ręki, ale formalnie nie byli jego 
właścicielami. Dopiero w 1997 
roku zawarli z miastem umowę o 
przeniesienie własności obiektu 
i nabyciu prawa użytkowania 
wieczystego na 40 lat 24 metrów 
kwadratowych gruntu, na którym 
stoi garaż.

- Proszę zobaczyć, na ile wy-
ceniono 14 lat temu ten kawałek 
gruntu. 250 złotych chyba nie 
kosztował metr gruntu w centrum 
na inne cele. Gdy przyszliśmy 
podpisać protokół z negocjacji, 
dano nam do podpisania gotowy 
dokument z wyliczeniami. Zasko-
czyły mnie wysokie koszty. Bo 
oprócz pierwszej 1500 złotych 
wpłaty za użytkowanie wieczyste, 
naliczono nam 1244 złote „ponie-
sionych kosztów”. Dopisałam na 
tym protokole prośbę o przed-
stawienie mi specyfikacji tych 
kosztów. Do dziś nie dostaliśmy 

odpowiedzi - pokazuje dokumen-
ty B. Piciurak.

Dziś właściciele garażu chcą 
się uwłaszczyć na gruncie pod 
garażem. Przekształcenie prawa 
użytkowania wieczystego w pra-
wo własności jest możliwe, ale 
trzeba za nie zapłacić.

Piciurakowie boją się, że znowu 
naliczone im zostaną wysokie kosz-
ty całej operacji administracyjnej.

Tymczasem, jak ustaliliśmy w 
urzędzie miasta, właściciele ga-

rażu dostali pisemne wyjaśnie-
nie kosztów transakcji sprzed 
14 lat. Na nie złożyły się nie 
tylko cena operatu szacunko-
wego nieruchomości, ale także 
koszt podziałów geodezyjnych, 
bo garaż stoi w segmencie na 
jednej działce, a przed prze-
niesieniem prawa użytkowania 
wieczystego należało działkę 
wyodrębnić i założyć dla każ-
dego z garaży osobne księgi 
wieczyste.

- Opłata, która pobierana jest 
przy składaniu wniosku, zaliczana 
jest na poczet przekształcenia 
prawa użytkowania wieczystego w 
prawo własności. Te opłaty pokry-
wają koszty sporządzenia opera-
tów szacunkowych, na podstawie 
których określana jest wartość 
nieruchomości - wyjaśnia Sylwia 
Kołomańska z wydziału geodezji 
urzędu miasta w Jeleniej Górze.

Po tym, jak biegły oszacuje 
wartość nieruchomości, odliczy 

się od niej aktualną wartość 
prawa użytkowania wieczystego. 
Wysokość opłaty za przekształ-
cenie liczona więc będzie jako 
różnica między wartością prawa 
własności a wartością prawa 
użytkowania wieczystego gruntu. 

Najbardziej korzystną sytuacją 
dla użytkownika wieczystego jest 
ta, w której liczba lat niewykorzy-
stanego okresu użytkowania wie-
czystego jest jak najwyższa. Wów-
czas wartość prawa użytkowania 
wieczystego jest wysoka, a więc 
różnica między wartością prawa 
własności a wartością prawa 
użytkowania wieczystego gruntu 
jest najmniejsza. Paradoksalnie 
bardziej zyskają na przekształce-
niach osoby, które niedawno stały 
się użytkownikami wieczystymi i 
zdążyły zapłacić jedynie opłatę 
pierwszą niż te, które wpłaciły 
opłatę pierwszą i przez dziesiątki 
lat wnosiły opłaty roczne. 

Przy przekształceniu prawa 
użytkowania wieczystego w pra-
wo własności gruntów pod nieru-
chomościami innymi niż mieszkal-
ne nie stosuje się bonifikat.

W 1997 roku cenę 1 metra kwa-
dratowego gruntu, na którym stoi 
garaż Piciuraków, oszacowano na 
250 złotych. Dziś w tym rejonie 
ceny wahają się od 119 do 160 
złotych. Skąd taka różnica i dla-
czego w tym przypadku ceny tak 
spadły, choć generalnie wartość 
nieruchomości na rynku wzrosła, 
zainteresowani nie mają pojęcia.

GOK

- Ciekawe, ile jeszcze przekształcenie będzie nas kosztowało - zastanawia się J. Piciurak.

Dlaczego tak drogo za garaż?
Barbara i Józef Piciurak uważają, że miasto ich oszukało i drugi raz chce wyciągnąć od nich pieniądze za garaż. Gdy 14 lat 
temu nabywali garaż na własność, zawarli też umowę o nabyciu prawa użytkowania wieczystego gruntu pod nim. Zapłacili za 
wszystko ponad 2,5 tysiąca złotych. Nie mogą się pogodzić z tym, że chcąc teraz przekształcić prawo użytkowania wieczystego 
we własność, muszą znowu zapłacić.
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Już dwukrotnie sądy dawały szansę 
Zbigniewowi K., wypuszczając go 
warunkowo z więzienia. Za pierw-
szym razem nie odsiedział całej kary 
za zabójstwo. Za drugim razem sąd 
uznał, że może mężczyzna „naprawił 
się” po tym, jak znęcał się i gwałcił 
niedołężną żonę, i także wypuścił go 
przedterminowo na wolność. 

Jednak 54-letni alkoholik nie zmie-
nił się. W styczniu tego roku zabił 
nożem kolegę. Mężczyzna wkrót-
ce stanie przed sądem. W czasie 
dwóch poprzednich procesów sądy 
uznawały, że działał w warunkach 
ograniczonej poczytalności. Czy i tym 
razem pojawi się taka okoliczność 
łagodząca?

Zdarzenie sprzed pół roku pokazuje, że 
Zbigniew K. to osobnik, którego chyba 
żaden program resocjalizacyjny nie „wy-
prostuje”. Alkohol pity latami robi swoje.

Gdy w październiku zeszłego roku 
Zbigniew K. stanął po drugiej stronie 
więziennego muru, nie miał dokąd 
pójść. Trafił do schroniska dla bez-
domnych w Zgorzelcu. Jakiś czas tu 
pomieszkał, aż spotkał na ulicy daw-
nego kolegę Romana Sz. Ten zgodził 

się przyjąć pod dach kompana. Już 
wtedy u Romka pomieszkiwało dwóch 
innych kumpli. Romek miał mieszka-
nie, jeden z kumpli - rentę. Dozbierali 
trochę puszek i złomu, sprzedawali i 
tak dzień za dniem, nalewka za nalew-
ką, płynął im czas. Romek nie gardził 
też denaturatem, bo gdy się nie ma, 
co się lubi, to się lubi, co się ma.

Koledzy opowiadali, że mieszkanie 
w kamienicy przy Daszyńskiego dla 
wszystkich niemal stało otworem. I to 
dosłownie, bo ani gdzie, ani kiedy Ro-
mek zgubił klucze, nie pamiętał. Mile 
widziani byli zwłaszcza ci goście, któ-
rzy przynieśli ze sobą coś do wypicia.

Gdy Zbyszek zamieszkał u Romka, 
pojawił się problem z miejscem do 
spania. Gospodarz miał przywilej spa-
nia w łóżku, dwóch pozostałych kumpli 
zwijało się na fotelach, a Zbyszek 
kimał na krześle. Czasem z którymś ze 
współlokatorów zamieniał się na fotel.

W styczniowy, zimny dzień Jerzy 
L. i Zygmunt D. wcześniej wrócili z 
miasta do mieszkania. Znalezione 
puszki wymienili na dwadzieścia parę 
złotych, więc starczyło na nalewki 
i papierosy. Gospodarz, który miał 

kłopoty z chodzeniem, nigdzie tego 
dnia nie wychodził. Do biesiadników 
dołączył jeszcze jeden kolega, Tomasz 
W. i Zbigniew K.

Nalewkę pili ze szklanki, jednej na 
czterech. Tej bez uszka, bo w tej dru-
giej, z uszkiem, stała herbata. Siedzieli 
więc panowie przy stole w półmroku 
rozjaśnianym ledwie przez płomień 
świeczki, bo w mieszkaniu Romka 
prąd już dawno wyłączyli. Siedzieli 
w kurtkach, bo nie było czym palić w 
piecu. Gdy kolej przyszła na Romka, 
ten upomniał się, by mu polali. 

„Bo cię kurwo zajebię” - rzucił się do 
gospodarza Zbyszek, który uważał, że 
Romkowi nie należy więcej polewać, 
skoro pije dynks.

Pchnął Romana na wersalkę, ten 
opadł na łóżko i po jakiejś chwili poło-
żył się na bok. Próbował jeszcze zdjąć 
kurtkę, ale zamroczony alkoholem nie 
mógł skoordynować ruchów.

„Charczał, jakby miał w ustach wodę. 
Ale on różne dźwięki wydawał, jak był 
nachlany” - opowiadał policji Jurek.

Współbiesiadnicy niedługo potem 
też poszli spać. Jurek i Zygmunt nie 
budzili gospodarza, gdy nad ranem 

wychodzili na miasto szukać puszek. 
Dopiero gdy wrócili, około 10 rano, 
zobaczyli, że on ciągle śpi. A do tego 
jest siny i nie oddycha. Lekarz pogo-
towia już tylko stwierdził zgon. 

To wtedy, gdy Zbyszek doskoczył 
do Romka, musiał go pchnąć nożem. 
Ostrze przeszło przez trzy warstwy 
odzieży i jeszcze na sześć centyme-
trów weszło między żebrami w prawe 
płuco. To dlatego Romek tak charczał.

Zbigniew K. jeszcze przed przyjaz-
dem pogotowia miał grozić Jerzemu 
D.: „niedawno wyskoczyłem, mnie 
tam nie było, bo jak nie, to cię zajebię”.

Później mężczyzna przyznał się do 
przyczynienia się do śmierci kompana, 
ale powiedział, że trzymał nóż w ręku, 
a drugi z kolegów pchnął Romka w 
jego kierunku, a ten na nóż się nadział.

„Nie chciałem mu zrobić krzywdy. Ja 
go znam długo i nigdy krzywdy bym 
mu nie zrobił” - mówił prokuratorowi.

Koledzy Romana w końcu po-
wiedzieli, jak było. Także i to, że 
kilkukrotnie Zbigniew K. rzucał się do 
gospodarza, bo ten wyjadał mu jedze-
nie. Bił go za to, przyłożył mu nawet 
nóż do gardła, mówiąc, że go zarżnie.

Biegli, którzy już wiele lat temu 
badali Zbigniewa K., orzekli, że 
zaobserwowali u niego zmiany w 
układzie nerwowym. W 1999 roku 
mężczyzna zabił młotkiem Czesława 
Sz. Sąd uznał, że działał z zamiarem 
ewentualnym, czyli co najmniej godził 
się na tragiczny skutek swego czynu. 
Ale towarzyszyła mu przy tym ograni-
czona zdolność pokierowania swoim 
działaniem. Wyrok - 8 lat więzienia.

W 2006 roku przedterminowo wa-
runkowo został zwolniony z odbycia 
pozostałej kary. Okres próby mijał w 
czerwcu 2008 roku. Po powrocie do 
domu nadal jego głównym zajęciem 
było picie. Alkohol powodował, że sta-
wał się nieobliczalny. Zamiast zajmo-
wać się schorowaną, zniedołężniałą 
żoną, zabierał jej rentę i przepijał. Nie 
przejmował się, że kobieta nie chodzi. 
Nie dawał jej jedzenia, nie pielęgnował. 
Kobieta wegetowała, a on ją wyzywał i 
bił. Kilkakrotnie też zgwałcił.

Sąd skazał go za to na 3 lata i osiem 
miesięcy więzienia. I tej kary Zbigniew 
K. nie odsiedział do końca. Sąd znowu 
był dla niego łaskawy. 

GOK

Bestia czeka na wyrok



15
Nr 29, 19 lipca 2011

Klinika Lalek to prywatny teatr, 
którego siedzibą jest nieczynna stacja 
kolejowa Wolimierz w gminie Leśna 
w powiecie lubańskim. Sama stacja, 
mimo nazwy, jest na terenie wsi 
Pobiedna. Lider Kliniki Lalek Wiktor 
Wiktorczyk pięć dni po tragedii nie 
chce rozmawiać. Wygląda na załama-
nego. Wspomina tylko, że wypoczynek 
dla dzieci, połączony z warsztatami 
teatralnymi, organizowany jest z 
pomocą Kliniki Lalek od ponad dwu-
dziestu lat i jak dotąd nic złego nikomu 
się nie stało. W te wakacje żadnych 
warsztatów już nie będzie.

- Wszystko odwołałem - mówi Wik-
tor Wiktorczyk.

Kloc ważył 370 kilogramów
5-letnia Zuzia z Domu Dziecka nr 3 

w Poznaniu zmarła w sobotę, 9 lipca, 
w wyniku ran, jakie odniosła podczas 
zmiażdżenia przez kloc o wadze - jak 
ustalili śledczy - 370 kilogramów. Sek-
cja zwłok wykazała, że miała uszkodzo-
ne prawe płuco i wątrobę. Do śmierci 
przyczyniły się krwotoki wewnętrzne. 

Zuzia była jednym z dziesięciorga 
dzieci z domu dziecka, które prze-
bywały na warsztatach w Klinice 
Lalek. Towarzyszyły im dwie opie-
kunki. Zgodnie z pierwszymi rela-
cjami, dziewczynka była na hamaku, 
przymocowanym z jednej strony do 
kloca. Na kloc wskoczył i rozhuśtał 
go 10-letni brat Zuzi. Kloc przewrócił 
się na nią. Trudno było go zdjąć z niej 
nawet dwóm mężczyznom. Na ratunek 
nie było szans.

Gdzie byli opiekunowie, gdy 10-la-
tek wskoczył na kloc? Dlaczego nie 
zwrócili mu uwagi, by przestał się 
wygłupiać? Zuzia była najmłodszą 
uczestniczką warsztatów, więc może 
się wydawać logiczne, iż to na nią 
należało zwracać szczególną uwagę. 

Prokuratura ustala, kto powinien 
zadbać, by nie doszło do sytuacji 
zagrożenia dziecka. 

- Poprosiłam o umowę, która re-
guluje zakres obowiązków dyrektora 
domu dziecka oraz wychowawców 

- mówi prokurator Kamila Wolańska 
z Lubania. Sprawdzi też uprawnie-
nia opiekunów. Od tych ustaleń w 
sporej mierze zależy, komu zostanie 
postawiony zarzut przestępstwa, po-
legającego na niedopełnieniu swoich 
obowiązków. 

Dzikie warsztaty
Prokurator Wolańska zażądała także 

od organizatora wypoczynku (czyli dy-
rekcji Domu Dziecka nr 3 w Poznaniu) 
pełnej dokumentacji wyjazdu. Wiado-
mo jednak, że nie został on zgłoszony, 
choć powinien, Kuratorium Oświaty 
w Poznaniu. 

Jak mówi Waldemar Urbaniak z 
jeleniogórskiej delegatury Dolnoślą-
skiego Kuratorium Oświaty, zgodnie 
z ministerialnym rozporządzeniem, 
organizator ma obowiązek zgłosić 
wypoczynek kuratorium na swoim te-
renie, a ono - przekazać wiadomość na 
ten temat kuratorium właściwemu dla 
miejsca, gdzie dzieci mają wyjechać.

Gdy organizator nie zgłasza wyjaz-
du, miejsce nie może być sprawdzone 
ani przez straż pożarną, ani przez 
sanepid i pracowników kuratorium. 

Kto powinien dokonać takiego zgło-
szenia? Organizator, czyli w tym wypad-
ku dyrekcja domu dziecka. Nie oznacza 
to jednak, że Klinika Lalek zostałaby 
na pewno sprawdzona jako miejsce 
nadające się na wypoczynek. Kontrole 
tych miejsc prowadzone są wyrywkowo.

Nasi rozmówcy nie posiadają infor-
macji, które pozwalałyby przypuszczać, 
że Klinika Lalek była sprawdzana pod 

tym kątem w poprzednich latach. Choć 
warsztaty teatralne dla dzieci i mło-
dzieży prowadzone są przez nią od lat, 
Waldemar Urbaniak nie przypomina 
sobie, by kiedykolwiek zgłaszano ją 
jako miejsce wypoczynku.

Praktyka jest taka, że wielu organiza-
torów wypoczynku dzieci zaniedbuje ten 
obowiązek. Jak jest wszystko dobrze, 
nikt na to nie zwraca uwagi. Problem 
jest wtedy, gdy dochodzi do tragedii. 

Pewne jest natomiast, że każdy 
wypoczynek należy zgłaszać. Nie ma 
znaczenia, czy określany jest kolonia-
mi, obozem czy warsztatami.

- Organizatorzy różnie nazywają takie 
wyjazdy z powodów marketingowych - 
zauważa Waldemar Urbaniak.

Prokurator Wolańska zwraca uwa-
gę, że na terenie stacji w Wolimierzu 
znajdują się przedmioty, które mogą 
budzić wątpliwości pod względem 
bezpieczeństwa - wielkie rzeźby z pni 
drewna. Pytała o nie osoby z Kliniki 
Lalek. W odpowiedzi usłyszała, że 
opiekunowie dzieci widzieli te rzeźby i 
nie zgłosili żadnych zastrzeżeń.

Sąsiedzi bez zastrzeżeń
Opinie tych, którzy znają Klinikę 

Lalek, można podzielić na dwie grupy. 

Jedni uważają, że miejsce o tak anar-
chistycznym charakterze nie nadaje się 
na wypoczynek dzieci. Przypominają o 
pożarze (prawie 20 lat temu) zabytko-
wej karczmy, którą Klinika dostała od 
gminy. Inni twierdzą, że Klinika Lalek 
stworzyła miejsce o niepowtarzalnym 
charakterze i byłoby źle, gdyby wy-
padek miał narobić jej problemów i 
wpłynąć negatywnie na jej dalsze losy.

Najwięcej jest jednak takich, którzy 
nie wiedzą o jej istnieniu. Należy do 
nich także oficer prasowa lubańskiej 
komendy policji Anna Włoszczyk. 
Jest to też dowód na to, że czasy, 
gdy mieszkańcy narzekali na głośne 
imprezy organizowane przez Klinikę 
Lalek, minęły. Teraz działa spokojnie, 
nie rzuca się w oczy.

- Narzekania na nich były tylko na 
początku, gdy tu przyjechali - mówi 
wieloletnia mieszkanka Wolimierza. - 
Potem się uspokoiło. Nawet własne 
dzieci posyłaliśmy im na warsztaty te-
atralne. Nie było żadnych problemów. 

Klinika Lalek założona została we 
Wrocławiu w drugiej połowie lat 80. 
ubiegłego wieku przez grupę stu-
dentów Państwowej Wyższej Szkoły 
Teatralnej. Osiadła w Wolimierzu 
ponad 20 lat temu. Zamierzała stwo-

rzyć wioskę ekologiczną, gdzie można 
byłoby żyć w zgodzie z naturą i samym 
sobą, tworzyć oraz oddzielić się od 
konsumpcyjnego świata. 

Dorobek teatralny Kliniki Lalek jest 
bogaty. Ma grono wiernych zwolenni-
ków. Napisano na jej temat dwie prace 
magisterskie. 

Jak podaje w jednej z nich Karolina 
Adamczyk, gmina Leśna przekazała po-
nad 20 lat na potrzeby Kliniki Lalek dwa 
budynki dawnych szkół, budynek po 
karczmie i dom z 1794 roku, w którym 
potem mieszkał lider Kliniki Lalek Wik-
tor Wiktorczyk ze swoimi bliskimi. Trzy 
nieruchomości zostały oddane przez 
gminę za darmo, a jeden sprzedany po 
minimalnej cenie. Dziś może to szoko-
wać i być uznane za niegospodarność, 
ale wtedy okolice Pogórza Izerskiego 
były tutalnie zaniedbane i zniszczone, 
a nieruchomości można było kupić 
dosłownie za grosze. Także ponad 4 
hektary gruntów, którymi obdarowano 
Klinikę Lalek. Oferta przejęcia budyn-
ków przez artystów mogła być uznana 
wówczas jako okazja, z której grzechem 
byłoby nie skorzystać. 

Aby uregulować swój status pod 
względem prawnym i móc przejąć 
majątek od gminy, twórcy Kliniki Lalek 

- jak dowiadujemy się z pracy magi-
sterskiej Karoliny Adamczyk - założyli 
spółkę z o.o. oraz fundację.

- Potem stracili karczmę, która się 
spaliła - opowiadają ludzie z Wolimie-
rza. - Dostali od PKP nieczynny dwo-
rzec. Zagospodarowali go i teraz są 
tylko tam. Resztę budynków sprzedali.

Mieszkańcy opowiadają, że z Kliniki 
Lalek odeszła część zespołu. Niektóre 
osoby pozostały w Wolimierzu, ale 
mieszkają już na własną rękę. 

- Szkoda świetlicy - słyszymy w 
sklepie (jedynym we wsi). - Klinika 
Lalek dostała go kiedyś od władz 
gminy, a potem sprzedała go. Teraz 
jest tam agroturystyka. Mieszkańcy 
mogą korzystać z sali w tym domu 
raz w miesiącu.

Brak świetlicy boli mieszkańców, bo 
jest wśród nich coraz więcej młodych 
ludzi, którzy starają się ożywić wieś i 
poprawić standard życia w Wolimierzu. 
Walczą, na przykład, o plac zabaw 
dla dzieci. 

- Oczywiście taki bezpieczny, z ate-
stami - dopowiada nasza rozmówczyni.

Leszek Kosiorowski

Na terenie dawnego wojewódz-
twa jeleniogórskiego wypoczywa 
obecnie ponad 10 tysięcy dzieci i 
młodzieży z różnych stron Polski, a 
do kuratorium oświaty zgłoszono 
ponad 230 różnych form wypoczynku. 
Dotychczas nie wpłynęły żadne skargi, 
czy zgłoszenia nieprawidłowości, a 
kuratorium zamierza skontrolować 
co dziesiątą kolonię.

Obozy i kolonie oraz inne formy 
zorganizowanego wypoczynku dzieci 
i młodzieży powinny być zgłoszone w 
kuratorium. Na stronach interneto-

wych ministerstwa edukacji znaleźć 
można wykaz, który zawiera dane 
organizatora oraz miejsca wypo-
czynku. Wszystkie zarejestrowane 
w bazie formy wypoczynku muszą 
spełniać wymogi formalne, w tym 
liczbę osób sprawujących opiekę nad 
uczestnikami wypoczynku - jeden 
opiekun może być odpowiedzialny 
maksymalnie za 15 uczestników do 
10 lat, a w przypadku dzieci starszych 
liczba uczestników, która przypada 
na jednego wychowawcę, wzrasta 
do 20.

Za komfort wypoczynku dzieci 
w głównej mierze odpowiada wła-
ściciel obiektu, w którym będą one 
przebywać. Musi on przedstawić 
organizatorowi ostatni protokół 
kontroli lub opinii straży pożarnej 
oraz plany budynku. Miejsce to po-
winno zawierać oznakowane drogi 
ewakuacyjne i tabliczki z numerami 
alarmowymi. Kontrole warunków 
bytowych przeprowadza Sanepid, a 
w ich zakres wchodzą: kontrola wody, 
wywozu nieczystości, umowy z 
gabinetem podstawowej opieki zdro-

wotnej, stanu technicznego urządzeń 
sportowych i higieny przygotowania 
posiłków. 

- W czasie kontroli wypoczynku i 
stwierdzenia uchybień, które doty-
czą bezpośrednio dzieci, wizytator 
kuratorium wydaje odpowiednie 
zalecenia do natychmiastowej reali-
zacji. W poważnych wykroczeniach 
kurator może podjąć decyzję o za-
wieszeniu lub zamknięciu placówki 

- mówi Janina Jakubowska, rzecz-
niczka Dolnośląskiego Kuratorium 
Oświaty.

Wielu organizatorów wakacyjnego 
wypoczynku chcąc uprościć procedu-
ry organizacji takich zajęć, nawet na 
wyjeździe, nie nazywa ich koloniami 
czy obozem, a - na przykład - warsz-
tatami, i nie zgłasza takich wyjazdów 
do kuratorium.

Tymczasem zajęcia organizowane, 
na przykład, przez domy kultury w 
miejscu zamieszkania dzieci w for-
mie półkolonii, także powinny być 
zgłoszone do kuratorium, niezależnie 
od nazwy, jaką opatrzy je organizator.

EŚ

Ponad 10 tysięcy kolonistów na wypoczynku

Prokuratura bliżej postawienia zarzutów odpowiedzialnym za tragedię 5-latki

W Klinice Lalek po tragedii
Kloc, który zmiażdżył 5-latkę z domu dziecka, waży 370 kg. Śledczy ustalają, kto odpowiada za tragedię. Klinika Lalek odwołała 
wszystkie warsztaty teatralne, które były planowane w te wakacje. 

Wiktor Wiktorczyk sprawia 
wrażenie załamanego tragedią 
na terenie Kliniki Lalek.
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Głos w słuchawce brzmiał dra-
matycznie i złowieszczo: 

- Uchwalili na zebraniu, że po-
mnik będą likwidować! Jak tak 
można?! Przecież to nasza histo-
ria i symbol wsi! Jak zniszczony, 
to trzeba naprawić, a nie zaraz 
likwidować. Że niby teraz się nie 
podoba, nie pasuje? Bo goście 
z Niemiec przyjeżdżają, kupują 
domy w okolicy, a tu pomnik 
zwycięstwa nad Niemcami, więc 

niewygodny?! To pamięć nasza 
jest! Jak zniknie, to skandal bę-
dzie na całą Polskę! 

Ale pomnik w Kromnowie, bo o 
ten właśnie chodzi, wciąż stoi jak 
stał. Tyle że w bardzo kiepskim 
już stanie. Bryła rozsypuje się w 
oczach. No i ostatnio tablica z 
niego zniknęła. Ta, co tyle emocji 
wzbudzała. Napis na niej nieco 
niefortunny, niezgrabny. Niektó-
rzy wytykali, że z błędami, więc 
trochę wstyd przed gośćmi. Ale 
niedawno, którejś nocy zniknęła, 
to i teraz w oczy nie kłuje. 

- Kilka lat temu chcieliśmy zmie-
nić tę tablicę, żeby turyści nie kpili 
z nas, że ciemnota wiejska języka 
polskiego nie zna - mówi sołtys 
Edward Biliński. - Bo niektórzy 
śmiali się, że daty 1945-1948 tak 
napisane, jakby w tym czasie 
wojna była. No i to niezgrabne 
sformułowanie „Mieszkańcy wsi 

Kromnowa”, jakby wieś nosiła 
inną nazwę. Ale wtedy był opór 
starszych mieszkańców wsi, więc 
stara tablica została. Ale ani 
wówczas, ani teraz nikt pomnika 
likwidować nie chciał. Owszem, 
jest uchwała zebrania wiejskiego, 
żeby górną część pomnika roze-
brać i zastąpić wielkim głazem, 
na którym umieszczona ma być 
tablica pamiątkowa. Wszystko po 
to, by ten pomnik uratować, a nie 

zlikwidować. 
Sołtys Krom-

nowa przyzna-
je, że sprawa 
pomnika budzi 
spore zainte-
resowanie, ale 
bez  p rzesa -
dy. Żadnych 
awantur  n ie 
b y ł o .  J e g o 
zdaniem bzdu-
rą są zarzuty, 
jakoby pomnik 
stał się się nie-
wygodny, czy 

„niepolityczny” 
z powodu no-

wej karty historii 
polsko-niemiec-
kiej. Niemców w 
okolicy pojawia 
się niewielu i nikt 

- przynajmniej w 
jego obecności 

- nie wspomniał 
ani słowem, by z 
ich powodu po-
mnik zlikwidować. 

Zwycięstwo nad 
Niemcami 

C h a r a k t e r y -
styczny pomnik 
wyrasta na roz-
staju dróg w sa-
mym sercu wsi. W tym miejscu 
jest jak drogowskaz i punkt 
orientacyjny. Jest nierozerwalnym 
elementem krajobrazu. To więcej 
niż kruszejąca pamiątka przeszło-
ści. Edward Biliński przyznaje, że 

był zwolennikiem wymiany kon-
trowersyjnej tablicy. Miał też inny 
pomysł na odnowienie pomnika. 
Bo w obecnym wstanie chluby 
Kromnowowi nie przynosi. 

Pomnik jak pomnik. Nie ma 
może szczególnej wartości hi-
storycznej, ale jako ślad pamięci 
pozostać powinien. Frontu tu nie 
było. Rosjanie przeszli przez wieś 
bez sensacji. Osadnicy postano-
wili uczcić jakoś trzecią rocznicę 
zakończenia wojny i postawili 
pomnik. Kilka lat temu był nawet 
remontowany, tyle że płytki, któ-
rymi został pokryty, nie nadawały 
się do elewacji zewnętrznych i po-
odpadały. Stare cegły zaczęły się 
kruszyć. Widok zrobił się okropny, 
więc zaczęliśmy rozmawiać o tym, 
jak nasz pomnik ratować.

Pierwszy pomysł sołtysa padł już 
na etapie ustaleń rady sołeckiej. 
Wykucie podobnego kształtu z 
solidnego kamienia i ustawienie 
go w miejscu starego pomnika 
było ciekawe i możliwe, ale zbyt 
kosztowne. Wsi nie byłoby stać 
na wydatek rzędu 10-12 tysięcy zł. 
Wkrótce pojawił się jednak nowy 

pomysł. Podczas prowadzonych 
w okolicy robót ziemnych związa-
nych z kanalizowaniem wsi przy 
drodze w stronę Kopańca wyko-
pano ogromny głaz, który zdaniem 
Rady Sołeckiej Kromnowa idealnie 

nadawałby się na pomnik w nowej 
formie. Bo ustalono, że górna 
część starego pomnika nadaje 
się już tylko do rozbiórki i najlepiej 
będzie zastąpić ją jakimś nowym, 
trwałym elementem. Operację 
można by wykonać stosunkowo 
szybko, wykorzystując obecność 
w okolicy ciężkiego sprzętu pra-
cującego przy wykopach. Głaz 
mógłby zostać umieszczony na 
dotychczasowym cokole pomnika. 
Operacja powinna być też znacz-
nie mniej kosztowna i zamknąć 
się w granicach kilku tysięcy zł. 
Pieniądze pochodzić mogłyby z 
funduszu sołeckiego, można by też 
zorganizować zbiórkę na ten cel. 
Tak mówią mieszkańcy Kromnowa. 

Pomysł podchwycili też go-
spodarze Gminy Stara Kamie-
nica, którzy obiecali pomoc w 
załatwieniu dźwigu. Podczas 
zebrania wiejskiego, miażdżą-
cą przewagą głosów, podjęto 
uchwałę o takim właśnie sposo-
bie rozwiązania problemu. Tylko 
jedna osoba była przeciw, a 
dwie się wstrzymały, przy około 
20 obecnych. Sprawa utknęła 
jednak w martwym punkcie.

Mieszkańcy wsi Kromnowa
- Niedawno pojechałem do 

wójta z pytaniem, co z tym dźwi-
giem, bo tych to kamieni nie 
przeniesiemy przecież na rękach, 
ale jego zastępca mętnie wywijał 
się z odpowiedzi. Pomnik stoi 
więc, jak stał. Udało mi się tylko 
dowiedzieć, że gmina wysłała 
oficjalne pisma do konserwatora 
zabytków i nadzoru budowla-
nego z zapytaniem, czy wolno 
nam dokonać takiej zmiany - 
wyjaśnia sołtys. - Czekamy więc 
na decyzję z nadzieją, że wsty-
dliwy problem uda się wreszcie 
rozwiązać. Inna sprawa, że w 
dziwnych okolicznościach, bez 
czyjejkolwiek zgody, czy nawet 
wiedzy, ktoś zdemontował ową 
tablicę pamiątkową, która wcze-
śniej budziła tyle emocji.

We wsi jednak mówi się, że 
tablicę zdjął ktoś na zlecenie 
miejscowego radnego Walde-
mara Wcześniaka, który mieszka 
najbliżej pomnika. Waldemar 
Wcześniak przyznaje otwarcie, że 
tablica jest u niego 

- Nikomu nie kazałem jej zdej-
mować. Nie wiem nawet, kto mi ją 
przyniósł na podwórko. Trzymam 
ją jednak, żeby nic się jej nie sta-
ło. Mieszkam najbliżej pomnika i 
ludzie wiedzą, że u mnie będzie 
bezpieczna - zapewnia radny.

Otwarcie przyznaje, że był i 
jest przeciwny zmianie pomnika. 
Na zebraniu został jednak demo-
kratycznie przegłosowany, więc 
podda się woli większości: 

- Pomnik trzeba ratować, ale 
powinien zostać, jaki był. Nie 
jest może piękny, ale takim 
zrobiono go przed laty. Tabli-
ca... Czy ona jest tak zła?... 
Jest, jaka jest, ale to pamiątka. 
I bez względu na to, jak pomnik 
zostanie odremontowany, zrobi 
wszystko, by właśnie ta orygi-
nalna tablica wróciła na swoje 
miejsce. Radny Wcześniak nie 
ma wątpliwości, że z pomnikiem 
coś zrobić jednak trzeba.

Daniel Antosik

Awantura o pomnik
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Budząca emocje pamiątka 
historii jest dziś w opłakanym 
stanie. 

Sołtys Kromnowa Edward Biliński zapewnia, że 
nikt nie zamierza likwidować pomnika. 

Waldemar Wcześniak „na wszelki wypadek” 
zabezpieczył starą tablicę.
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Serdecznie przepraszam Panów 
którzy usiłowali się do mnie dodzwonić 
po 21 czerwca. Z przyczyn ode mnie 
niezależnych telefony nie zostały ode-
brane. Dotyczy anonsu z 21 czerwca 
br. Jest on nadal aktualny - 608403469.
Przepraszam.

Basia
Jestem wdową lat 58/170 wzrostu, 

szczupłej budowy ciała, bez nałogów, 
mieszkam na wsi.  Szukam pana 
spokojnego, wdowca, w stosownym 

wieku i bez nałogu alkoholowego. Tel. 
515-509-444. 

Czytelniczka 
Samotny, 52 lata, pozna panią samot-

ną w równym wieku. Jestem domatorem, 
złotą rączką, wszystko potrafię zrobić. 
Szukam pani z dobrym sercem z okolic 
Jeleniej Góry, wieś też mi odpowiada. 
Tel. 724-253-718 (po godz. 16). 

Andrzej 
Szukam kobiety miłej, pogodnej, 

sympatycznej, ceniącej szerokie ho-

ryzonty serca i umysłu, z tempera-
mentem, wrażliwej i czułej, o ciekawej 
kobiecości. Samotność to strata dni. 
Wdowiec, 76/175/70, tel. 757-694-705, 
po godz. 18. 

Wdowiec 
Szukam dziewczyny na stałe w wieku 

od 25 do 31 lat z Jeleniej Góry lub okolic, 
bez nałogów. Ja mam 175 cm wzrostu, 
szczupły szatyn, 31 lat, z Jeleniej Góry. 
Tel. 724-167-469. 

Bartek
Kto pragnie się ogłosić, pisze kilka 

słów o sobie i o swoich oczekiwaniach 
wobec ewentualnego partnera. List 
trzeba dostarczyć do redakcji NJ (ul. 

M.Curie-Skłodowskiej 13, 58-500 Jele-
nia Góra), można też wysłać mailem lub 
faksem. Powtórzenie anonsu wymaga 
jedynie kontaktu telefonicznego. Kto 
pragnie odpowiedzieć na ogłoszenie 
(jeśli nie ma numeru telefonu), pisze 
list do wybranej osoby, zaznaczając jej 
imię i numer Nowin, w którym anons 
się ukazał, oraz załącza w kopercie zna-
czek pocztowy za 1,55 gr. Tel. do mnie 
075/64-24-410, e-mail: dana@nj24.pl

Igę (63 lata), której anons ukazał się 
w numerze 23 NJ z 7 czerwca, proszę 
o kontakt telefoniczny: 75/64-24-410 

- pilne. 

Do oddania:
Tapczan 1-osobowy i ława; piecyk do 

pieczenia ciasta (pod Nowogrodźcem); 
narożnik (Kowary); sofa 2 os.; segment. 

Potrzeby:
Wyprawka dla noworodka; TV; kom-

puter, szafa; lodówka, odkurzacz, pralka, 
biurko; meble do kuchni. 

Ofiarodawcy i potrzebujący mogą 
dzwonić w godz. 8-16 pod nr 75 764-
63-66, od poniedziałku do piątku.  (ep)

Bardzo zaniepokoili się miesz-
kańcy Wojcieszowa i turyści 
pracami, jakie od pewnego czasu 
prowadzi wojcieszowski zakład 
wapienniczy (należący do grupy 
Lhoist Polska) przy tzw. „ze-
rówce”. Choć zbiornik nie leży 
w obszarze wydobywczym, to 
znajduje się na obszarze zakładu 
i dostęp do niego jest zabroniony. 
Jednak i mieszkańcy, i turyści 
interesują się tym, co się tam 
dzieje, bo to w zgodnej opinii 
jedno z najpiękniejszych miejsc 
w regionie.

Zbiornik powstał na począt-
ku ubiegłego wieku, gdy eks-
ploatacja zeszła do poziomu 

„0”. Wielkie, głębokie wyrobisko 
szybko zapełniło się wodą, co 
dziś - w otoczeniu pionowych 
skał kamieniołomu oraz ciepło-  
i wapiennolubej roślinności czyni 
ze zbiornika miejsce niezwykłe. 
Niestety, bardzo niebezpieczne.

Trzy lata temu zginęli w nim 
dwaj jeleniogórscy harcerze, 
wcześniej także tonęli w „zerów-
ce” ludzie. To skutek pionowych 
uskoków skalnych pod wodą i ton 
żelastwa zalegającego z czasów 
eksploatacji. To wszystko nie 
zmienia jednak faktu, że miejsce 
warto chronić przed zniszcze-
niem, a zakład wapienniczy ma 
pewne „zasługi” w unicestwianiu 
cudów przyrodniczych.

W tym jednak przypadku nie 
ma powodu do obaw. Zgodnie 
uspokajają i burmistrz Wojcieszo-
wa, i kierownik zakładu.

- Nigdy bym nie pozwolił, żeby 
„zerówka” uległa zniszczeniu. 
Zdaję sobie sprawę, jak wielką 
atrakcją turystyczną to miejsce 
może być w przyszłości dla 
miasta - mówi burmistrz. - Do 
mnie także nadeszły sygnały 
od zaniepokojonych obserwa-
torów, skontaktowałem się z 
kierownictwem zakładu i mogę 
uspokoić. Prace, które są tam 
prowadzone, mają właśnie za-
pobiec zniszczeniu zbiornika i 
jego otoczenia.

Potwierdza to kierownik za-
kładu wapienniczego w Wojcie-
szowie. - Prace prowadzone są 
w ramach projektu rekultywacji 
obszaru górniczego i mają zapo-
biec obsypywaniu masy skalnej 
do zbiornika. Budowana jest w 
tym celu zapora - wyjaśnia.

Te prace jednak niczego nie 
zmienią, jeśli chodzi o dostęp do 

zbiornika. Nadal będzie to teren 
zamknięty. I nie dziwi to burmi-
strza Wojcieszowa - Już stoi tam 
krzyż, zabiegi o udostępnienie 
zerówki byłyby wielką lekkomyśl-
nością, to teren skrajnie niebez-
pieczny. Dopóki nie zostanie 
uporządkowany, zabezpieczony, 
nie ma nawet co myśleć o włą-
czeniu go do wojcieszowskich 
atrakcji. Zresztą zakład się na to 
nie zgadza.

Kierownik zakładu przyznaje, 
że choć wstęp nad zbiornik jest 
wzbroniony, turyści często naru-
szają ten zakaz. Zakład stara się 
temu przeciwdziałać, ale nie da 
się przecież postawić tam straż-
nika na stałe. 

Czy nie lepiej byłoby w tej 
sytuacji wyczyścić dno, zabez-
pieczyć teren i skończyć z fikcją 
niedostępności?

- Firma produkcyjna nie jest od 
tworzenia miejsc rekreacyjnych 

- gasi pomysł kierownik zakładu 
wapienniczego. - Poza tym nie-
bezpieczeństwo wynika nie tylko 
z ukształtowania i zawartości 
zbiornika, ale także jest efektem 
pracy kamieniołomu. Liczyć na ja-
kieś działania przystosowujące to 
miejsce do zainteresowania tury-
stycznego będzie można dopiero 
po zakończeniu eksploatacji złóż, 
ale to kwestia wielu lat.

To wszystko oznacza, że na 
realizację pomysłu Haliny Zy-
zańskiej (wybitnej grotołazki, od 
lat promującej atrakcyjność tury-
styczną Wojcieszowa), która przy 

„zerówce” widziałaby rezerwat 
przyrodniczy i początek ścieżki 
dydaktycznej, trzeba będzie jesz-
cze poczekać bardzo długo.

(mal) 

„Zerówce”  
nic nie grozi

Wojcieszowska „zerówka” to jedno z najpiękniejszych miejsc  
w regionie. Niestety, jeszcze długo pozostanie niedostępna.
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Przy ul. Kilińskiego 11 w Szklar-
skiej Porębie, gdzie stał Dom 
Wczasowy Medyk, powstanie 
sklep sieci Biedronka. Medyk 
został wyburzony, a budowa Bie-
dronki jest planowana jeszcze w 
tym roku. Władze twierdzą, że nie 
mają wpływu na taką lokalizację 
tego sklepu.

Niegdyś państwowy Medyk 
sprzedany został przed laty w 
prywatne ręce. Przez lata jego los 
nie był przesądzony, ale teraz już 
wszystko jest jasne. Na działce 
przylegającej do ul. Kilińskiego ma 
powstać Biedronka. 

To drugi tak duży sieciowy sklep w 
mieście po Netto, które znajduje się 
zresztą niedaleko (poniżej). Problem 
w tym, że w sezonie zimowym na 
Kilińskiego panuje ogromny ruch sa-
mochodowy. Czasem kierowcy stoją 
w potężnym korku. Po otwarciu Bie-
dronki ruch będzie jeszcze większy.

Burmistrz Szklarskiej Poręby 
Grzegorz Sokoliński twierdzi, że 
nie miał wpływu na taką lokalizację 
Biedronki. 

- Nie ma planu zagospodarowania 
przestrzennego dla tego terenu. 
Jego przygotowanie i uchwalenie 
trwa długo. Decyzja dla inwestora w 
sprawie Biedronki powstała w opar-
ciu o studium zagospodarowania. 
Wolałbym, aby ta działka została 
zagospodarowana inaczej - mówi 
burmistrz.

Nie oznacza to, że - z punktu 
widzenia mieszkańców i turystów - 

Biedronka w Szklarskiej Porębie nie 
jest potrzebna. Znana jest przecież 
z niskich cen, więc klientów pewnie 
jej nie zabraknie. 

Czy zagroz i  lokalnym han-
dlowcom? Na pewno utrudni im 
życie. Przykład Karpacza pokazał 
jednak, że dwa sieciowe sklepy, 
i to takie same jak w Szklarskiej 
Porębie, nie zniszczyły lokalnego 
handlu. Zabrały mu bardzo wielu 
klientów, ale nie doprowadziły go 
do upadku.

Wypada mieć nadzieję, że budo-
wa Biedronki przy drodze na wycią-
gi na Szrenicę zmobilizuje władze 
do mocniejszych starań o budowę 
pierwszego etapu tak zwanej małej 
obwodnicy miasta. Przypomnijmy, 
że ma ona zaczynać się przed Bazą 
pod Ponurą Małpą (czyli od skrętu 
w lewo z głównej drogi z Jeleniej 
Góry), a kończyć się połączeniem 
z ul. Kilińskiego w jej górnej części. 
Dzięki temu objazdowi, samochody 
będą dojeżdżać pod wyciągi, omi-
jając centrum miasta, w tym także 
projektowaną Biedronkę. W dalszej 
przyszłości obwodnica ma zostać 
przedłużona przez las do drogi do 
Jakuszyc. 

Obwodnica to inwestycja stra-
tegicznie ważna dla Szklarskiej 
Poręby, ale bardzo kosztowna. Jej 
realizacja będzie możliwa w ciągu 
kilku lat. Budowa Biedronki to 
prosta sprawa. Może być gotowa 
jeszcze w tym roku. 

(kos)

Na drodze pod wyciąg  
na Szrenicę będą jeszcze 
większe korki

Biedronka 
zamiast 
„Medyka”

Biedronka ma powstać na miejscu wyburzonego Domu Wcza-
sowego Medyk.
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Gmina Mirsk, od kilku kadencji zarzą-
dzana przez solidnych i akceptowanych 
przez mieszkańców gospodarzy, nie 
rozwija się może błyskawicznie, ale kon-
sekwentnie. W tym kierunku - małymi 
krokami z uwzględnieniem możliwości 
i uwarunkowań, ma podążać także w tej 
kadencji. - Nie należymy ani do najbo-
gatszych, ani do najlepiej położonych 
miejsc w regionie, ale to nie znaczy, że 
nie mamy swoich atutów. Musimy je 
wykorzystywać dla wspólnego dobra - 
zapowiada burmistrz Andrzej Jasiński.

Strategia
Możliwości rozwojowe Mirska deter-

minuje położenie. Z jednej strony dyna-
micznie rozwijający się, bardzo atrakcyjny 
turystycznie Świeradów, z drugiej - dobrze 
zlokalizowany Gryfów. - Trzeba być realistą 

- przyznaje burmistrz - ofertą turystyczną 
nie przebijemy sąsiada z południa, a 
inwestycyjną - z północy. Nie ma takich 
zachęt inwestycyjnych, które skłoniłyby 
producentów do wybrania nas, skoro kilka 
kilometrów obok mają gminę z doskonałym 
dojazdem (kolej, droga), a firmy z branży 
turystycznej, skoro z drugiej strony mają 
miasto z potencjałem nieporównywalnym. 
Chcemy jednak w pełni korzystać z są-
siedztwa Świeradowa i Gryfowa, rozwijając 
usługi dla tych miast, tworząc atrakcje tu-
rystyczne, które przyciągną choć na chwilę 
wypoczywających w Świeradowie. To moż-
na uznać za nasze założenie strategiczne.

Inwestycje
Upłynął już prawie rok od wyborów 

samorządowych, więc władze Mirska 
nie tylko mogą zapowiadać, co zrobią, 

lecz chwalić się tym, co już zrobiono. A 
zakończono kompleksową modernizację 
placówek ochrony zdrowia: przychodni 
w Mirsku i punktu lekarskiego w Rębi-
szowie. 30 maja oddano do użytku salę 
gimnastyczną - pełnowymiarowy obiekt 
służyć będzie w pierwszej kolejności 
uczniom podstawówki, ale także z po-
zostałych szkół, mieszkańcom i klubom 
sportowym. Na rozpoczęcie roku szkol-
nego mirscy uczniowie dostaną jeszcze 
jeden potrzebny obiekt - zakończona 
zostanie budowa Orlika, też przy SP. 

Trwa i będzie trwała przez całe cztery 
lata modernizacja świetlic wiejskich. Naj-
bliżej ukończenia są w Kwieciszowicach 
i Brzezińcu. Następne w kolejności będą 
świetlice w Kamieniu i Grudzy.

Trwają inwestycje o turystycznym 
charakterze. Jeszcze w tym roku można 
będzie wejść na dawną wieżę ciśnień, 

która stanie się wieżą widokową. Jak za-
powiada burmistrz, widok na Izery zapie-
ra dech w piersiach. Jeszcze większym 
powodzeniem u turystów cieszyć się 
powinien szlak turystyczny powstający 
w ramach projektu „Geopark w gminie 
Mirsk - śladami dawnego górnictwa 
kruszców”. Przedsięwzięcie jest realizo-
wane z programu „Rekultywacja obsza-
rów zdegradowanych”, przez co kwotą 
aż 2,8 mln zł dofinansowuje je Unia 
Europejska. Największą atrakcją szlaku 
będzie podziemna trasa wyrobiskami 
XVI - XIX-wiecznych kopalni. - Bardzo 
chcemy, żeby w przyszłe wakacje była 
już dostępna dla turystów - zapowiada 
burmistrz.

Kolejne zaplanowane przedsięwzięcia 
to modernizacja mirskiej podstawówki 
i remont ratusza. W Mirsku chyba naj-
dłużej czekano z pracami przy siedzibie 

władz gminy. - Czekaliśmy, aż miesz-
kańcy uznają to za ważne dla gminy 
przedsięwzięcie i chyba już jest taka 
akceptacja - mówi burmistrz Jasiński. 

W tej kadencji zmodernizowana 
zostanie też szkoła w Rębiszowie, a 
Rębiszów i Przecznica otrzymają nowe 
oświetlenie uliczne. Mieszkańcy kotliny 
i Mroczkowic mogą liczyć na moderni-
zacje przebiegających przez ich miejsco-
wości dróg gminnych. Modernizowane 
też będą drogi powiatowe: Kłopotnica 

- Kwieciszowice, droga przez Giebułtów 
i Gajówka - Rębiszów; w tych przypad-
kach gmina znacząco będzie dokładać 
się do inwestycji powiatu.

Mirsk dokłada też parafiom do remon-
tów obiektów sakralnych. Na wsparcie w 
tej kadencji mogą liczyć proboszczowie z 
Gierczyna, Rębiszowa i Grudzy.

Nieco mniej będzie działo się w tej 
kadencji w inwestycjach wod.-kan. Gmina 
nie załapała się na wsparcie unijne tych 
inwestycji. Prowadzone jednak będą 
prace dokumentacyjne (na ujęcie wody 
w Krobicy wraz wodociągiem przesyło-
wym do Mirska i odnogami do Kamienia, 
Mroczkowic i Orłowic), żeby w przyszłej 
kadencji przystąpić do realizacji inwestycji. 

Podatki i opłaty lokalne 
Burmistrz Mirska deklaruje, że nie 

zamierza sięgać głębiej do kieszeni 
mieszkańców swojej gminy. - Zdaję so-
bie sprawę, że tak jak naszego budżetu 
dotyka światowy kryzys finansowy, tak 
samo jego skutków doświadczają budże-
ty domowe. Będziemy się więc starać 
podejmować wpływające na nie decyzje, 
na ile się da delikatnie.

Dlatego w tym roku nie było żadnych 
podwyżek podatków. Wzrosły minimal-
nie opłaty za wodę i ścieki. W pierwszym 
przypadku podwyżkę determinował 
wzrost stawki VAT, w drugim oprócz 
VAT-u także wzrost innych kosztów. Z 
kolei podwyżka opłat za wywóz śmieci to 
skutek rosnących opłat środowiskowych. 

- Nasze firmy komunalne mają pracować 
bez zysku, więc jeśli będą jakiekolwiek 
podwyżki, to wyłącznie wskutek wpływu 
czynników zewnętrznych - tłumaczy 
burmistrz i zapowiada taka politykę na 
całą kadencję. - Także w odniesieniu do 
podatków, czynszów i innych opłat lokal-
nych. - Jeśli będą wzrastać, to wyłącznie 
o wskaźnik inflacji. 

Personalia
Pod tym względem w Mirsku mamy 

od dłuższego czasu pełną stabilizację. 
I wedle zapowiedzi burmistrza nic się 
w tej mierze nie zmieni. - Mamy wy-
kwalifikowaną, sumienną kadrę, z którą 
bardzo dobrze się współpracuje, żadne 
rewolucje nie są potrzebne - wyjaśnia.

Nie zmieniło się także szefostwo 
dwóch mirskich szkół, gdzie niedawno 
odbyły się konkursy. Dyrektorzy obu 
placówek przystąpili do nich i wygrali.

Stabilizację zapowiada także układ sił 
w radzie. Burmistrz wprawdzie nie ma 
formalnej większości swoich głosów 
w tym gremium - z jego listy do rady 
weszło 6 kandydatów - ale współpraca 
układa się bardzo dobrze, o czym świad-
czy wynik sesji absolutoryjnej: 1 za przy 
4 wstrzymujących się. 

(mal) 

Co cię czeka, mieszkańcu miasta i gminy Mirsk?

W poszukiwaniu własnych szans

Kierunki rozwoju gminy Węgliniec 
są dostosowane do specyfiki teryto-
rialnej. Największym bogactwem są tu 
Bory Dolnośląskie, objęte programem 
ochrony Natura 2000. Z faktu tego 
wynikają ograniczenia gospodarcze i 
inwestycyjne. - Staramy się robić to, 
co możemy, czyli przede wszystkim 
podnosić standard zamieszkiwania - 
mówi burmistrz Andrzej Kutrowski. 
W ramach tego zmodernizowano i 
rozbudowano oświetlenie uliczne, 
konsekwentnie modernizowane są 
drogi, w każdej większej miejscowości 
funkcjonują wyremontowane obiekty 
kulturalne oraz powstają ogólnodo-
stępne obiekty sportowe. Pod koniec 
kadencji baza sportowa w całej gminie 
ma osiągnąć poziom europejski. Idzie 
za tym konieczność reorganizacji 
systemu zarządzania działalnością 
sportowo-rekreacyjną. Na nowo zosta-
ną również wyznaczone i oznakowane 
szlaki turystyczne konne, piesze i 
rowerowe, z uwzględnieniem stref 
ochrony przyrody. Oświata, która 
jest głównym beneficjentem budżetu 
gminy, na razie nie jest zagrożona. 
Dyskutowano na temat przyszłości 
szkoły w Starym Węglińcu, jednak 
aktualna sytuacja demograficzna nie 
daje podstaw do likwidacji czy łączenia 
placówek. Od kilku lat realizowany 
jest program aktywizujący seniorów 
i będzie on kontynuowany. Dopraco-
wywany jest także nowy program spi-

nający działalność socjalną, kulturalną, 
oświatową - program przeciwdziałania 
szeroko rozumianemu wykluczeniu 
społecznemu. Ponaddwudziestomi-
lionowy budżet gminy zadłużony jest 
do wysokości ok. 45 proc. Spłata 
należności związana jest z przygoto-
wywanym, specjalnym programem 
oszczędnościowym. W jego ramach 
zaczęto np. prywatyzować stołówki 
szkolne, odchudzone zostaną też 
tradycyjne imprezy plenerowe, z naj-
większym Świętem Grzybów na czele. 
Zmieni się formuła jego finansowania, 
a starowęgliniecka Noc Świętojańska 
oraz ruszowskie Jagodowe Lato będą 
skromniejsze. 

Inwestycje
Dużym nierozwiązanym proble-

mem jest kwestia sanitacji, głównie 
wiejskich obszarów gminy, oraz 
budowa ujęcia wodnego w Okrą-
glicy. Budowa ujęcia wraz z siecią 
wodociągową w Okrąglicy powinna 
się zakończyć jeszcze w bieżącej ka-
dencji. Jeśli chodzi o sanitację - tam 
gdzie istnieje możliwość budowy 
sieci i urządzeń oczyszczających, 
przygotowywana jest dokumentacja 
aplikacyjna o dofinansowanie (Zie-
lonka, ul. Mickiewicza w Węglińcu 
oraz fragment Ruszowa). Sanitacja 
pozostałych miejscowości (Ruszów, 
Czerwona Woda, Stary Węgliniec) 
jest uzależniona od dostępności 

funduszy. Budowa sieci i stacji przy 
wsparciu środków unijnych powodo-
wałaby, że za wodę i ścieki ludzie pła-
ciliby w granicach 20 zł za 1 m sześc. 
Gmina zamierza więc szukać innych 
rozwiązań. W Czerwonej Wodzie i 
Ruszowie są wyznaczone miejsca 
pod inwestycje. Tu jednak należy się 
liczyć z bliskim sąsiedztwem strefy 
ekonomicznej, która oferuje dużo 
korzystniejsze warunki niż gmina. 
Modernizowany jest park wiejski w 
Ruszowie, i na to zadanie pozyskano 
środki pozabudżetowe. Trwa właśnie 
remont przedwojennego Domu Kultu-
ry w Jagodzinie. Ku końcowi ma się 
remont obiektu na Placu Wolności 
w Węglińcu, gdzie powstanie Wę-
glinieckie Centrum Kultury. Dzięki 
utworzeniu nowych pomieszczeń 
możliwe będzie następnie podjęcie 
prac remontowych w obecnej siedzi-
bie urzędu miasta i gminy. 

W Ruszowie trwa trudna i kosztow-
na rewitalizacja starego, zdewasto-
wanego kościoła poewangelickiego. 
Jednej z naw zostanie przywrócona 
funkcja użytkowa, gdzie powstanie 
kaplica cmentarna. W pozostałej 
części powstaną pomieszczenia, 
które służyć będą szkole, lokalnym 
stowarzyszeniom i twórcom kultury. 
Do tej pory inwestycja pochłonęła ok. 
500 tys. zł, w tym roku następne 140 
tys. zł. Konserwacja ruin w Ruszowie 
będzie trwała przez następne 2-3 

lata. W roku bieżącym rozpocznie 
się modernizacja stadionu miejskiego 
w Węglińcu, trwa też przebudowa 
Domu Kultury w Jagodzinie. Moder-
nizowany będzie stadion wiejski w 
Czerwonej Wodzie.

Podatki i opłaty lokalne 
W bieżącym roku mieszkańców 

gminy dotknęła bolesna podwyżka 
opłat za wywóz nieczystości, co 
wywołało duże niezadowolenie. Je-
den z dwóch odbiorców gminnych 
śmieci, zgorzeleckie MPGK, od lat 
nie podnosił cen usług. Gdy się po-
łapali, że tracą na Węglińcu, urealnili 
cenę, podnosząc ją niemal o 90 proc. 
Teraz za odbiór nieczystości stałych i 
dowóz ich na wysypisko osoby, które 
segregują odpady, płacą 120 zł za 
1 m sześc., natomiast osoby, które 
nie segregują - 140 zł. Ceny wody 
nie zmieniły się od ubiegłego roku, 
a czy zmienią się w tym, jeszcze nie 
wiadomo. Dużo zależy od kalkulacji 
po oddaniu do użytku wodociągu w 

Jagodzinie. Podatek rolny nie odgrywa 
w gminie większego znaczenia, bo jest 
tu bardzo mało gruntów rolnych. Po-
datek od nieruchomości od lat wzrasta 
tylko o wskaźnik inflacji. 

Personalia 
Andrzej Kutrowski kieruje wę-

glinieckim samorządem od 21 lat. 
Program wyborczy klubu, z którego 
startował - Inicjatywa Samorządowo-
Obywatelska 2010 - szedł do wyborów 
z hasłem kontynuacji i realizacji przed-
sięwzięć zawartych w strategii rozwoju 
gminy przyjętej przez radę poprzedniej 
kadencji. Burmistrz może liczyć na co 
najmniej 10 głosów w nowej radzie, 
co daje mu swobodę decyzyjną w 
15-osobowym zgromadzeniu. - Nie 
ma nacisku grup społecznych, które 
są beneficjentami budżetu - podkreśla 
burmistrz. Radzie miejskiej przewod-
niczy Waldemar Błauciak, a zastępuje 
go Zenon Zator. 

(mat)

Co cię czeka, mieszkańcu gminy i miasta Węgliniec?

Zaciskanie pasa
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Burmistrz Mirska  
Andrzej Jasiński

Andrzej Kutrowski  
burmistrz Węglińca
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Najpierw było prawie pięć kilo-
metrów przez Karpacz, a potem 
niemal dziesięć po nierównej kostce 
na Śnieżkę. Po drodze było na co 
popatrzeć: nowy wyciąg w Białym 
Jarze, olbrzymi „Gołębiewski”, świą-
tynia Wang, Strzecha Akademicka, 
Dom Śląski, a przede wszystkim 
wspaniałe widoki na Kotlinę Jelenio-
górską. Bieg na Śnieżkę ukończyło 
230 osób, co jest rekordem tych 
zawodów. Wygrali Andrzej Długosz 
i Izabela Zatorska, czyli faworyci, od 
lat należący do najlepszych biega-
czy górskich w Polsce.

Dystans wynosił około 14,3 km. 
Meta była o około kilometr wyżej 
niż start, więc trasa wiodła prawie 
cały czas pod górę. Pogoda do-

pisała - upał dawał w kość tylko 
do Wangu, powyżej było w sam 
raz. Czas A. Długosza: 1:05:43, 
a I. Zatorskiej - 1:19.07. W kate-
goriach wiekowych na podium 
znalazło się troje zawodników z 

naszego regionu: Ewa Szmel z 
Piechowic była druga wśród we-
teranek, Waldemar Witulski z So-
snówki zajął pierwsze, a Zbigniew 
Pleśniarski z Karpacza trzecie 
miejsce w rywalizacji weteranów.

Bieg na Śnieżkę jest otrwarty dla 
wszystkich, co było zresztą widać. 
Biegli zawodnicy na każdym pozio-
mie - od wyczynowców, którzy nie 
stanęli na trasie nawet przez mo-
ment, poprzez zaawansowanych 
amatorów, którzy zaprezentowali 
marszobieg, bo początkujących z 
wyraźną nadwagą - oni ratowani 
się najczęściej spacerkiem. 

Po raz pierwszy bazą Biegu na 
Śnieżkę był hotel Relax i otacza-
jący go teren, a nie stadion. To 
niezłe rozwiązanie - miejsc na 
parkingu było dosyć, toalety były 
czyste, a jedzenie po biegu dla 
zawodników smaczne. Otrzymali 
także ładne medale na mecie. 
Zabrakło tylko pamiątkowych 
koszulek (nawalił kurier). Mają 
zostać rozesłane po domach.

Bieg na Śnieżkę zaliczany jest 
do klasyfikacji cyklu Mountain 
Marathon - pięciu biegów gór-
skich w różnych częściach Polski. 
Następny w sierpniu w Piwnicznej. 

(kos)

Rekordowy Bieg na Śnieżkę

Finiszuje Maciej Harasym.

Najlepsi panowie w Biegu na Śnieżkę: od lewej Maciej Bierczak 
(II miejsce), Andrzej Długosz (I) i Daniel Wosik (III).

Na wysokiej klasy tenisistkę 
wyrasta 15-letnia Zosia Stanisz. 
Zawodniczka Klubu Tenisowego 
Jelenia Góra z dwoma złotymi 
medalami wróciła ze stolicy z 
finałowego turnieju XVII Ogól-
nopolskiej Olimpiady Młodzieży, 
jednocześnie mistrzostw kraju 
juniorek młodszych. 

Podopieczna czeskiego trenera 
Petra Nemecka (przygotowaniem 
fizycznym zajmuje się Kazimierz 
Meller), w kolejnych rundach 
łatwo wygrała cztery mecze sin-
glowe. W decydującej potyczce 
Zosia pokonała 7:5 i 6:3 najwyżej 
rozstawioną tenisistkę z ChTT 
Chorzów Igę Odrzywołek. Drugi 
złoty krążek zawodniczka z KT 
JG otrzymała po grze mieszanej. 
W parze z Mateuszem Terczyń-
skim (KS Match Point Wrocław), 
po zaciętej, trzysetowej walce 
zwyciężyli 6:2, 4:6, 10:7 dwójkę 
reprezentantów KS Warszawianki. 
Tenisiści z dolnośląskich klubów 
dominowali w klasyfikacji woje-
wództw.

W każdym turnieju mistrzyni z 
KT jest o rok młodsza od więk-
szości rywalek. Mimo to wcze-
śniej Zosia wywalczyła złoty me-
dal w grze podwójnej i srebrny 
w grze pojedynczej kadetek (do 

16 lat), w zimowych halowych 
mistrzostwach Polski we Wro-
cławiu. W lutym br. tenisistka z 

jeleniogórskiego 
klubu wystąpiła w 
narodowej repre-
zentacji w Holan-
dii w eliminacjach 
do drużynowych 
mistrzostw Euro-
py. Potem Zosia 
w biało-czerwo-
nych  barwach 
zagrała w ME w 
czeskim Frydlan-
cie. Od 22 bm. 
młoda mistrzyni 
powalczy w Tur-
cji w zawodach 
europejskich na-
dziei olimpijskich 
w różnych dyscy-
plinach sportu.

Zosia Stanisz z 
rakietą biega po 
kortach od szó-
stego roku życia. 
Jak sama ocenia, 
je j  na jw iększy 
atut to agresywna 
gra. Od września 
br. tenisistka KT 
rozpocznie naukę 
w klasie o profilu 

biologiczno-chemicznym w I LO 
w Jeleniej Górze.

             (STOB)

Podwójny sukces Zosi

15 lipca minął termin wpłacenia 
pieniędzy do gry w I lidze. - W tej 
chwili finanse na opłatę posiadamy. 
To zabezpieczone środki przekazane 
przez prezydenta Marcina Zawiłę, 
które przysługują nam na drugi 
kwartał - mówi Daniel Sadowski, 
prezes Sudetów. - Wpłacamy je - 
dodaje. Teraz władze klubu muszą 
zastanowić się, co dalej, choć czasu 
na to od wywalczonego awansu 
było sporo. 

Polepszenie współpracy z Focus 
Mallem i miastem to główne zadanie 
zarządu klubu Sudety przed nad-
chodzącym sezonem. Z 50 tysięcy 
złotych, jakie przekazał prezydent 
miasta Marcin Zawiła (jako druga 
transza), wystarczy zaledwie na opła-
tę tzw. startowego oraz przeżycie do 
grudnia. To za mało, aby myśleć o 
spokojnym graniu w I lidze. Na to 
potrzeba co najmniej 400 tysięcy zło-
tych. Skąd je wziąć? Prezes Sudetów 
jest przekonany, że jeśli sponsor w 
końcu wywiąże się ze swoich umów, 
a miasto wspomoże finansowo, do 
klubu zapukają kolejni sponsorzy. 

- Myślę, że jesteśmy w stanie zgro-
madzić taką sumę pieniędzy. Nie 
chciałbym, żeby nasz sukces był 

gwoździem do trumny klubu, bo to 
nie na tym polega. - dodaje. Władze 
klubu jak ognia boją się powtórzyć 
sytuację z poprzednich lat zawierania 
tzw. wirtualnych umów, z których 
klub nie był w stanie się wywiązywać. 
Teraz ma być wszystko dopięte, tak 
aby nie było żadnych problemów z fi-
nansami w ciągu sezonu, a zająć się 
tylko i wyłącznie koszykówką. Okres 
budowania budżetu ma potrwać 
około dwóch tygodni. Pytanie tylko, 
czy pozostałym zawodnikom nie 
znudzi się to czekanie na „zmonto-
wanie” kasy. Trzech z nich dostając 
o wiele lepsze oferty, przeniosło się 
do innych i co więcej II-ligowych 
klubów. Póki co, drużyna zgłoszona 
jest do rozgrywek, jednak skład 
zespołu jest mocno okrojony. Mimo 
to władze Sudetów są optymistycz-
nie nastawione. Priorytetem jest 
budżet, później dopiero przyjdzie 
czas na szukanie wzmocnień. Jeśli 
nie zostanie on zapięty na ostatni 
guzik, koszykarze mimo zgłoszenia 
do rozgrywek mogą nie wybiec na 
parkiet. Jednak w ten scenariusz nikt 
z członków klubu nie wierzy. 

Mateusz Banaszak

Sudety nie zagrają  
w pierwszej lidze?

W zupełnie odmiennej 
sytuacji niż KS Sudety jest 
nasz drugi klub koszyków-
ki występujący w III lidze. 
KSW Spartakus wzmacnia 
się, a klub przeżywa wyraź-
ny wzrost zainteresowania 
przez potencjalnych spon-
sorów. Na horyzoncie poja-
wiły się firmy, które pomogą 
w finansowaniu klubu.

- O efektach sponsorin-
gu będziemy mieli okazję 
przekonać się za kilka 
tygodni - przekonuje tre-
nerka Spartakusa, Joanna 
Kawalec. Nie zdradzamy 
na razie nazw firm, ale 
jeśli obietnice się spełnią, 
budżet zespołu na przyszły 
sezon będzie zadowalający. 

- Chcemy zapewnić godne warunki na-
szym zawodnikom, bo sami przyznali, 
że stać ich na więcej niż tylko grę w 
III lidze. Gdy ściągnęliśmy nowego 
zawodnika, jeden z koszykarzy zapo-
wiedział, że będziemy walczyć o baraże. 
Nie mamy innego wyjścia, musimy 
spełnić ten plan - zapowiada trenerka. 

Nowym nabytkiem jest 19-latek 
Tomasz Kubiak, który przywędrował z 
Brzegu. To wysoki, mierzący 198 cm 
zawodnik, który rozpoczynał swoją 
przygodę z koszykówką w grupach 
młodzieżowych Śląska Wrocław. 
Później występował w drugoligowych 
zespołach - Pogoni Prudnik, a do nie-
dawna w AZS Politechnice Opolskiej. 
Zawodnika skusiła nie tylko chęć gry 
w zespole, ale i studia na wydziale 
Dziennikarstwa i Komunikacji Spo-
łecznej na KPSW. - Jestem zdania, że 
czasem lepiej jest zrobić dwa kroki 
w tył, żeby móc w końcu zrobić ten 

jeden do przodu. Myślę, że tu będzie 
mi dobrze, będę studiował i grał. Klub 
robi wszystko, żeby zapewnić mi god-
ne warunki i bardzo się z tego cieszę 

- przyznaje Tomasz Kubiak. 
Dodajmy, że z zespołem trenuje 

również jeleniogórzanin Jarek Czar-
necki, wychowanek Sudetów. 

Spartakus rozpocznie przygotowania 
do sezonu 22 sierpnia. Jak dodaje 
Joanna Kawalec, zespół stać na awans 
do wyższej klasy rozgrywkowej, ale na 
razie o tym będzie można pomarzyć, 
ze względu na finanse. Jednak takie 

„ogrywanie” z wysokimi aspiracjami to 
dobry plan, który może zaowocować 
np. za kilka lat, gdy znajdą się pieniądze 
na utrzymanie zespołu w II lidze. O tym 
marzą przede wszystkim zawodnicy, 
którzy w ubiegłym sezonie wykonali 
plan grubo powyżej minimum, zajmu-
jąc wysokie czwarte miejsce.

Mateusz Banaszak

Spartakus się wzmocnił

Tomasz Kubiak za namową trenerki  
Joanny Kawalec trafił do jeleniogórskiego 
zespołu.
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Na trasę, którą przejechałem z dwoma 
kolegami, wyruszyliśmy z Jeleniej Góry 
w kierunku Kowar. Przez cały czas poru-
szaliśmy się właściwie głównymi drogami. 
W Kowarach kierujemy się w kierunku 
sztolni, ale na ulicy Wiejskiej skręcamy 
w lewo w oznaczoną niebieskim szlakiem 
drogę, którą dojeżdżamy do szosy woje-
wódzkiej numer 367 prawie na Przełęczy 
Kowarskiej. Dalej już prosta droga na 
Przełęcz Okraj i przejście graniczne.

W Horní Malej Upie skręcamy od razu 
w lewo i za parkingiem wjeżdżamy na 
wąską asfaltową drogę. Na tym parkingu 
czeka na popołudniowy odjazd cyklobus, 
który kursuje między Harrachovem a Hor-

ní Malą Upą przez Vchrlabi (u Czechów to 
działa i cieszy się sporą popularnością).

Za chwilę zatrzymujemy się, by spoj-
rzeć na wioskę i wierzchołek Śnieżki za 
jej plecami - piękny widok, a pogoda i 
widoczność jak na zamówienie. Rusza-
my dalej, a przed nami pierwszy i dość 
ostry zjazd wynagradzający podjazd na 
Okraj. Ta boczna droga doprowadzi nas 
do głównej szosy numer 252, którą bez 
wysiłku, cały czas ze spadkiem, doje-
dziemy na przedmieścia Svobody nad 
Upą mijając Horní Maršov. Świetnie nam 
się jedzie, ale awaria w rowerze Artura 
zatrzymuje nas na pół godziny.

Gdy Artur próbuje naprawić blaszkę w 
tylnym hamulcu i zdejmuje koło, jakimś 
cudem wypada śruba mocująca hak 
przerzutki. Szukamy w trawie i szukamy, 
ale nie znajdujemy. Andrzej mówi, że 
pewnie mrówki gdzieś zabrały, bo łaziło 
ich tam mnóstwo. Najważniejsze, że 
hamulec już nie trze tarczy, a przerzutka 
trzyma się na szpilce szybkozamykacza.

Tu można pociągiem
Jeszcze dwa słowa o wspomnianej 

Svobodzie nad Upą. Z tego miasteczka 
możemy rozpocząć drugi, krótszy o 
jakieś 45 kilometrów wariant naszej 
wycieczki. A do Svobody z rowerem 

dojedziemy bez problemu szynobusem z 
Jeleniej Góry przez Lubawkę (szynobus 
kursuje w soboty i niedziele oraz 15 
sierpnia - wyjazd o 11.47, przyjazd o 
13.55). Można też zrobić jeszcze inaczej 

- przyjechać w sobotę szynobusem z 
rowerem do Czech, ale wysiąść wcze-
śniej, w Trutnovie i resztę dnia spędzić 
na zwiedzaniu na rowerze okolic. Ze 
znalezieniem noclegu, na przykład w 
Svobodzie, nie będzie kłopotu. W dalszą 
drogę, tak jak opisujemy to niżej, wyru-
szamy wypoczęci na drugi dzień rano.

Nasza trójka po minięciu Svobody nad 
Upą skierowała się na Janské Lázne, ale nie 

wjeżdżaliśmy do centrum 
miasteczka, tylko minęli-
śmy je górną drogą, pod 
Cerną Horą, a nad głowami 
sunęły nam wagoniki kolejki 
gondolowej. Jeszcze jakieś 
dwa kilometry i dojechali-
śmy do pierwszego miejsca 
odpoczynku - miłej gospody 
Hofmanova Bouda. 

Stąd po posiłku i od-
poczynku kierujemy się tą 
samą drogą numer 297 
przez Cerný Důl do drogi 
krajowej numer 14 i skrę-
camy w kierunku Vchrlabi. 
Aż do tego skrzyżowania 
nie trzeba pedałować i choć 
pokusa szybkiego zjazdu 
jest spora, to jednak uży-
wamy hamulców, by po-
oglądać mijane zabudowa-
nia. Choć ciągle jesteśmy w 
Karkonoszach, to jednak w 
trochę innym świecie.

Wzdłuż Łaby
Na przedmieściach Vchrlabi mijamy 

lotnisko sportowe, na którym jest baza 
wyścigów rowerowych MTB. Wjeżdżamy 
tam, bo Artur ma nadzieję, że w jakimś 
punkcie serwisowym dostanie zgubioną 
śrubę do haka przerzutki. Pochodził, 
popytał i dostał. A przy okazji na stoisku 
promocyjnym napojów izotonicznych 
dostajemy fajne żółte bidony. Ulegamy 
z Andrzejem jeszcze jednej pokusie - 

„ichnie” knedliki z jagodami, śmietaną, 
polane masełkiem i posypane cukrem 
pudrem są po prostu niebem w gębie.

Przejeżdżamy przez Vchrlabi i w cen-
trum miasta pierwszy raz stykamy się 
z rzeką Łabą, przejeżdżając przez most. 
Kierujemy się na Špindlerův Mlýn drogą 
numer 295, którą dojedziemy aż do sa-
mej granicy. Przez piętnaście kilometrów 
będziemy jechać prawym brzegiem Łaby, 
aż do przedmieść Špindlerůvego Mlýna. 
Warto zobaczyć tamę na Łabie, ładny z 
niej widok na góry i najwyższe budynki 
miasteczka. Jeszcze przed miastem 
wstępujemy do centrum informacji 
turystycznej, gdzie zaopatrujemy się w 

cyklo-mapy tej części Karkonoszy cze-
skich oraz inne wydawnictwa.

Gdy dojedziemy już do Špindlerůvego 
Mlýna, cały czas główną drogą, przez cen-
trum miasteczka pniemy się do góry. Mi-
jamy akwapark i postanawiamy zatrzymać 
się na odpoczynek w gospodzie naprzeciw. 
Można rozważyć też opcję zabrania ze 

sobą kąpielówek i ręcznika i 290 koron, 
by na dwie godziny oddać się wodnym 
uciechom w basenowym kompleksie.

Przed nami ostatni, 8-kilometrowy 
podjazd na Przełęcz Karkonoską. Trochę 
dychamy, kilka razy przystajemy, ale 
powoli suniemy do przodu. Obiecuję 
sobie, że wybiorę się tu zimą z dziećmi, 

by zjechać szlakiem saneczkowym, 
który w kilku miejscach przecina drogę. 
Czesi pomyśleli o amatorach tego typu 
zimowej rozrywki i na dole, po zjeździe, 
specjalny bus zabiera saneczkarzy i 
sanki z powrotem na górę.

Do ojczyzny wracamy o godzinie 20. 
Zachodzące słońce oświetla pięknie na 
pomarańczowo Špindlerovą Boudę i 
schronisko Odrodzenie. Kilka pamiąt-
kowych zdjęć i ruszamy w dół. Droga 
do Przesieki obfituje w dziury, wyłomy 
i nierówności, które nie pozwalają bez-
piecznie zjechać z większą prędkością. 
Gdy dojeżdżamy do Drogi Sudeckiej, tar-
cze hamulców są gorące. Drugi odcinek 
zjazdu, już do samej Przesieki ma nową 
nawierzchnię i tu „leci się” wspaniale.

Polsko-czeska eskapada zajęła nam w 
sumie 12 godzin. Nigdzie się nie śpieszyli-
śmy, przystawaliśmy co chwilę robić zdję-
cia, na trasie były dwa dłuższe odpoczynki. 
Czuło się zdrowe zmęczenie, ale na drugi 
dzień znowu chciało się gdzieś popędzić.

Grzegorz Koczubaj
Więcej zdjęć i pełny profil trasy 

na nj24.pl
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Wycieczka rowerowa na cały dzień

A może by tak do... Czech
Jedziemy do Czech. Trasa może mieć dwa warianty - dłuższy i krótszy. Oba jednak wymagają kondycji i pewnej zaprawy  
w jeździe po górach. Ale ci mniej wprawni cykliści niech się nie zrażają. Rower zawsze można kawałek podprowadzić. Fajnych 
zjazdów nie zabraknie.

W Horní Malej Upie patrzymy na drugą stronę wierzchołka Śnieżki.

Na tamie na Łabie w Špindlerovym Mlýnie.

Ostatni kilometr podjazdu pod Špindlerovą Boudę.

DST - 112 km
MXS - 66,2 km/h
AVS - 11,4 km/h
TM - 12:08
całkowite prze-

wyższenie - 1730 m
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Trwa plebiscyt publiczności na najko-
miczniejszych polskich aktorów filmowych 
ostatniego sezonu oraz najlepszy polski 
serial komediowy, nadawany w ostatnim 
roku przez nasze stacje telewizyjne. Jego 
stawką są Kryształowe Granaty 2011 (po 
jednym dla najlepszej aktorki i najlepszego 
aktora) oraz Szklany Granat 2011, czyli 
jedne z najcenniejszych nagród tegorocz-
nego XV Ogólnopolskiego Festiwalu Fil-
mów Komediowych w Lubomierzu. 

Plebiscyt przygotowywany wspólnie 
przez „Nowiny Jeleniogórskie” od lat 
patronujące imprezie i Stowarzyszenie 
Miłośników Filmów Komediowych „Sami 
Swoi” (głównego organizatora festiwalu) 
jest już w finałowej fazie. Teraz głosować 
można na swoich ulubieńców wybranych 
już tylko z tego wąskiego grona nomi-
nowanych do nagród, którzy zgromadzili 
największe ilości punktów w pierwszym 
etapie naszej zabawy. 

Głosować można na oryginalnych kupo-
nach wyciętych z „Nowin Jeleniogórskich” 
i za pomocą SMS-ów. Kupony można 

wysyłać pocztą lub osobiście dostarczać 
do naszej redakcji bądź też zostawić w 
lubomierskim Muzeum Kargula i Pawlaka. 
Na kuponie wpisać można tylko jedną ak-
torkę, jednego aktora i jeden tytuł serialu. 
Aby oddać głos „elektronicznie”, należy 
wysłać sms na numer 7136, wpisując w 
treści GRANAT i dalej wybraną liczbę od 
1 do 15 (bez jakichkolwiek znaków, np. 
kropek czy spacji) oznaczającą numer 
kandydata, na którego oddawany jest głos, 
np. GRANAT12. Jednym sms-em oddać 
można głos tylko na jedną aktorkę lub 
jednego aktora, albo na jeden film. Wysłać 
można natomiast dowolną ilość sms-ów i 
głosować w ten sposób także na różnych 
kandydatów. Całkowity koszt wysłania 
jednej wiadomości we wszystkich polskich 
sieciach telefonii komórkowej to 1,23 zł 
brutto (1 zł netto + 23 proc VAT).

Głosując za pomocą kuponu, należy 
pamiętać, że warto podać też na nim 
swoje własne imię, nazwisko oraz adres, 
ewentualnie telefon kontaktowy. Wszyst-
kie kupony wezmą bowiem udział w 

losowaniu nagród. Losowaniem objęci 
zostaną także nadawcy sms-ów. Ich jednak 
identyfikować będziemy po losowaniu na 
podstawie numerów telefonów. Uwaga! W 
losowaniu nagród udział wezmą wszystkie 
kupony nadesłane do nas w trakcie trwa-
nia całego plebiscytu oraz wszystkie sms-y 
bez względu na to, na kogo i na jakie filmy 
przy ich pomocy głosowano. Każdy może 
zaś wysłać dowolną ilość kuponów i do-
wolną ilość sms-ów. Im więcej wysłanych 
głosów, tym większa szansa na wygraną. 
A jest o co walczyć. Główną nagrodą, która 
rozlosowana zostanie wśród głosujących, 
jest zestaw kina domowego ufundowany 
tradycyjnie już przez firmę Gradix z Gry-
fowa Śląskiego! Na szczęśliwców czekać 
będą też inne nagrody oraz upominki 
ufundowane przez organizatorów festiwalu. 
Na głosy czekamy do 31 lipca. Nagrody 
zostaną wręczone zwycięzcom w piątek 
12 sierpnia, podczas ceremonii otwarcia 
festiwalu na lubomierskim rynku. To, w 
czyje ręce trafią lubomierskie trofea, zależy 
wyłącznie od Państwa! Zapraszamy do 

wspólnej zabawy. Szczegółowe informacje 
na temat XV OFFK w Lubomierzu oraz 
regulaminy konkursów dostępne są na 
stronach internetowych naszego portalu: 
www.nj24 i organizatora imprezy: www.
sami-swoi.com.pl.

Oto lista nominowanych do Szklanego 
i Kryształowych Granatów 2011 w po-
szczególnych kategoriach (w kolejności 
alfabetycznej): 

Najkomiczniejsza aktorka:
Viola Arlak - sms o treści Granat1
Marta Lipińska - sms o treści Granat2
Kinga Preis - sms o treści Granat3
Magdalena Różdżka - sms o treści 

Granat4
Małgorzata Socha - sms o treści 

Granat5
Najkomiczniejszy aktor:
Andrzej Grabowski - sms o treści 

Granat6
Paweł Małaszyński - sms o treści 

Granat7
Wojciech Mecwaldowski - sms o treści 

Granat8

Paweł Wilczak - sms o treści Granat9
Cezary Żak - sms o treści Granat10
Najzabawniejszy serial: 

„Daleko od noszy” - sms o treści 
Granat11

„Ranczo” - sms o treści Granat12
„Rodzinka.pl” - sms o treści Granat13
„Świat według Kiepskich” - sms o 

treści Granat14
„Usta Usta” - sms o treści Granat15 

(dan)

Rozpoczynamy II edycję konkursu „Fotka 
z Wakacji”. Czekamy na zdjęcia zrobione 
podczas wakacji. Liczy się pomysł, fantazja, 
dowcip. Jak wiadomo - wakacje można 
spędzać zarówno na egzotycznych plażach, 
jak i w Karkonoszach czy nad Bałtykiem. 
Fotka wakacyjna dotyczyć może dłuższego 
urlopu - jak również weekendowego wypadu. 
Wszystkie nadesłane zdjęcia będą opubliko-
wane na naszej stronie internetowej www.
nj24.pl. Zasadą jest przysyłanie przez jedną 
osobę tylko JEDNEJ fotki. Konkurs rozpo-
czynamy od dzisiaj i trwać będzie do końca 
września br. Rozstrzygnięcie konkursu 4 
października na łamach naszego tygodnika. 
Najciekawsze fotki zostaną opublikowane. 

Warunkiem uczestnictwa w konkursie 
jest dostarczenie do redakcji zdjęcia w 
formie elektronicznej - na adres: waka-
cje@nj24.pl lub na płycie CD. Powinny 
być to pliki nie mniejsze niż 100 KB i nie 
większe niż 500 KB. Zgłoszenie zdjęcia 
jest równoznaczne z posiadaniem do 
niego praw autorskich oraz wyrażeniem 
zgody na jego publikację w „Nowinach Je-
leniogórskich” i na stronie www.nj24.pl

Każde zdjęcie otrzyma numer identyfi-
kacyjny i będzie można na nie głosować 
za pomocą sms i kuponów zamieszczo-
nych w gazecie. Zdjęcie z największą 
ilością sms wygra. Głosowanie potrwa 
do 30 września. Do wzięcia udziału w 
konkursie nieodzowne jest wypełnienie 
kuponu zgłoszeniowego wydrukowanego 
w tygodniku. W kolejnych informacjach o 

Fotka z wakacji

konkursie podamy numer sms i warunki 
głosowania.

Główną nagrodą jest pobyt weekendowy 
w CENTRUM BABYLON LIBEREC dla 
dwóch osób oraz nagrody dodatkowe: 
3 równorzędne karnety (o wartości 400 
zł każdy) do wykorzystania w Studio SPA 
Zdrowia i Urody nr 7 w Szklarskiej Porębie. 

Czekamy na fotki z wakacji i życzymy 
miłej zabawy!

Adres redakcji: „Nowiny Jelenio-
górskie”, ul. M. Curie Skłodowskiej 13 
58-500 Jelenia Góra z dopiskiem „Fotka 
z wakacji”.

Prześlij zdjęcie wygraj nagrodę

Zarząd Oddziału PTTK „Sudety Zachod-
nie” wraz z redakcją „Nowin Jeleniogórskich” 
organizują w dniu 24 lipca 2011 r. wycieczkę 
nr 23. Wyjazd z Jeleniej Góry pociągiem o 
godz. 6.08 do Świebodzic.

Trasa długości 14 km prowadzi przez 
północno-zachodnią część Równiny Świd-
nickiej. Ze stacji kolejowej w Świebodzicach 
ruszamy w kierunku wsi Ciernie. Po prze-
kroczeniu Pełcznicy mijamy gotycki kościół 
p. w. św. Franciszka z Asyżu z cennym 
wyposażeniem z różnych epok. W centrum 
wsi Ciernie oglądamy ruiny barokowego pa-
łacu. Okazałe założenie na planie prostokąta 
rozpoczął budować w 1755 roku właściciel 
wsi hrabia von Hochberg z przeznaczeniem 
na siedzibę wdów rodu, ale obiekt nigdy nie 
został ukończony i pozostaje w ruinie. Po 
obejrzeniu ruin wychodzimy z Cierni i po 
przejściu linii kolejowej Wałbrzych - Wro-
cław kontynuujemy wędrówkę „Węglową 
Drogą”. Trasa ta stanowiła dawniej główny 
trakt, którym wozami konnymi transporto-

wano węgiel z kopalń wałbrzyskich do portu 
rzecznego w Malczycach nad Odrą. Droga 
powstała w latach 1780-90 i umożliwiła 
rozwój górnictwa węgla w rejonie Wałbrzy-
cha. W dalszej części wycieczki przez Nowy 
Jaworów docieramy do Jaworzyny Śląskiej. 
Zwiedzamy tu znajdujące się w zabytkowej 
parowozowni wachlarzowej Muzeum Prze-
mysłu i Kolejnictwa na Śląsku. Zbiór składa-
jący się z ponad 50 zabytkowych lokomotyw, 
około 50 wagonów oraz żurawi kolejowych 
zajmuje aż 1,5 km torów. Poza taborem 
kolejowym znajduje się tu m.in. kolekcja 
motocykli Harley-Dawidson, eksponaty 
związane z kolejnictwem i jego otoczeniem 
oraz makieta kolejowa w skali HO. O godz. 
14.55 odjeżdżamy pociągiem do Jeleniej 
Góry. Wycieczkę prowadzi Robert Śliwa 
ze Ściegien.

Uczestnicy we własnym zakresie ubez-
pieczają się od następstw nieszczęśliwych 
wypadków, członkowie PTTK z opłaco-
ną składką objęci są ubezpieczeniem 
zbiorowym.

Opracował Wiktor Gumprecht

Pod patronatem „Nowin Jeleniogórskich”

Granaty odbezpieczone! Do wygrania kino domowe!

Zoo, w którym można głaskać, do-
tykać, a nawet karmić zwierzęta? Jak 
najbardziej! Goerlitzki Naturschutz-
Tierpark bardzo różni się od ogrodów 
zoologicznych, do których przywykliśmy. 

Mały, zaledwie 5-hektarowy, ogród 
zoologiczny w Goerlitz należy do naj-
mniejszych w Niemczech. Ale też, co z 
dumą podkreślają gospodarze, do naj-
lepszych. W wielkim „Zoo-teście”, prze-
prowadzonym przez magazyn Stern, zajął 
on 2. miejsce w kategorii „Małe Zoo” oraz 
zaszczytne, 5. miejsce wśród wszystkich 
biorących udział w teście. Naturschutz-
Tierpark Görlitz jest też polecany jako 
jeden z najbardziej przyjaznych dzieciom 
Ogrodów Zoologicznych na terenie Sak-
sonii. Co ważne! - goerlitzkie zoo jest 
przyjazne wszystkim dzieciom, nie tylko 
młodym Niemcom. Polskie dzieci znajdą 
tu wiele informacji w swoim rodzinnym 
języku, a po uprzednim zgłoszeniu mogą 
liczyć na wszechstronną pomoc polsko-
języcznego pracownika. 

Zielona oaza w środku Goerlitz. Ponad 
50-letnie doświadczenie i około 500 
zwierząt mieszkających w warunkach 
zbliżonych do naturalnych. Nie ma 
tu żyraf, aligatorów czy słoni, jak w 
innych tego typu placówkach. Są za to 

wyszczególnione zagrody, w których 
można być tak blisko zwierząt, jak to 
tylko możliwe. Zwiedzający, szczególnie 
dzieci, mogą dotykać i głaskać oswojone 
zwierzęta, a także uczestniczyć w ich 
karmieniu pod opieką dorosłych czy też 
pomagać w porządkowaniu wybiegów. 
W zagrodzie wiejskiej jest to wszystko, 
czego można się spodziewać w gospo-
darstwie: krowy, koniki, świnki, kaczki, 
kury. Niby nic wielkiego, ale dla wielu 
maluchów wychowanych w mieście 
takie spotkanie to ogromne przeżycie. 
Obok zagrody mieści się ogród wiejski, 
w którym można zerwać na własne 
potrzeby zioła. Dalej czeka też zagroda 
wydr z mostkiem przygód, zagroda 
pand czerwonych z chińskim pawilonem, 
zagroda dla małpek rezus z armatką do 
karmienia i mnóstwo innych atrakcji 
włącznie z zabawami przyrodniczymi i 
grami edukacyjnymi.

Dumą i chlubą goerlitzkiego zoo 
są czerwone pandy, azjatycki gatunek 
zagrożony wyginięciem. Zoo doczekało 
się właśnie kolejnego, trzeciego miotu 
pandziej mamy Sonam i taty Kelsan-
ga. Niedawno przyszły na świat dwie 
maleńkie pandy, których nie można 
jeszcze oglądać na żywo - ale można 

obejrzeć obraz z kamery zamontowanej 
w ich gnieździe. Młode mają zaledwie 2 
tygodnie. Po odchowaniu, za pośred-
nictwem prowadzącego Europejską 
Księgę Hodowlaną, zostaną przekazane 
do innego zoo. 

Wielkim zainteresowaniem odwiedza-
jących cieszy się też wioska tybetańska, 
rozbudowywana sukcesywnie od kilku 
lat. Tu czekają na zwiedzających maje-
statyczne jaki, wielbłądy, kozy, a także 
wystawy dokumentujące codzienne życie 
Tybetańczyków. Niedawno w wiosce 
tybetańskiej gościli mnisi buddyjscy, 
którzy na oczach zwiedzających, przez 
wiele godzin usypywali z drobin piasku 
wielką, wielobarwną mandalę, z intencją 
pokoju na świecie. 

Te oraz inne atrakcje można oglądać 
codziennie, w godz. od 8.00 do 18.00, 
a jesienią i zimą do zmierzchu. Zoo 
mieści się przy Zittauer Straße 43, a 
więc przy trasie prowadzącej w kierunku 
Zittau oraz w kierunku Berzdorfer See. 
Jesli dziecko pragnie uczestniczyć w 
karmieniu zwierząt, należy to uzgodnić 
wcześniej z pracownikiem. Wszelkie 
informacje zainteresowani znajdą na 
polskojęzycznej stronie internetowej 
www.tierpark-goerlitz.de              (mat)

Wycieczka do bardzo 
nietypowego zoo 
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Dominiko, serce mi się ściskało, gdy 
widziałam, jak mały chłopczyk rozpaczliwie 
płakał, a jego mamusia powtarzała mu: marsz 
do domu, natychmiast do domu, przestań pła-
kać. A on tak płakał nie histerycznie, tylko tak 
z żalu, taki biedny był. Nie mogę powiedzieć, 
aby mama coś zrobiła mu złego, nie uderzyła, 
nie szarpała, ale ten ton jej głosu, taki zimny, 
suchy, no jak nie do dziecka. Mogła chociaż 
przytulić. To dziecko tak stało takie biedne, 
wydawało się takie samotne. A tymczasem w 
wózeczku leżało jej drugie dziecko, niemowlę, 
i w tym kontekście jakoś tak bardzo żal mi się 
zrobiło tego starszego. Pomyślałam sobie, że 
ten starszy może czuje się taki opuszczony, 
bo mama skupiła uwagę na maleństwie. 
Wiem, że tak często się dzieje. Nawet mam 
przykłady wśród bliskich znajomych, często 
potem relacje rodzeństwa nie są najlepsze, 
jak rodzice nie zwrócą baczniejszej uwagi na 
pierworodnego. Ja też mam dwoje dzieci, są 
już dorosłe, między nimi jest parę lat różnicy. 
Gdy urodził się młodszy syn, to też widziałam, 
że nasza córeczka była zazdrosna, zresztą 
nawet powiedziała nam o tym. Pilnowaliśmy, 
żeby otoczona była miłością, mąż chodził z 
nią na spacery i dużo rozmawiał. Oczywiście, 
dzieciaki często się kłóciły, czasami nawet 
dochodziło do walk, jak to w rodzeństwie, 
ale zawsze były za sobą i nawet teraz to 
procentuje. Są już dorośli, mają swoje rodziny, 
dzieci, ale odwiedzają się, spędzają nawet 
razem urlopy, często też przyjeżdżają do 
nas. Myślę, że w sporej części to też nasza 
zasługa. Czytałam kiedyś o tym, że rodzice 
powinni pilnować, aby ich miłość rozkładała 
się sprawiedliwie na dzieci, bo często dziecko, 
które zauważa, że jest mniej hołubione, spra-
wia kłopoty wychowawcze, aby zwrócić na 
siebie większą uwagę. Pozdrawiam Dominikę 
oraz Czytelników. 

Teresa 
Prawdę mówiąc, nie wiadomo, jaka była 

przyczyna surowości mamy wobec chłop-
czyka - czasami trzeba zaakcentować brak 
pobłażliwości względem niegrzecznego 
dziecka - nie można chwalić i przytulać za 
wszystko. Już też wiemy, jakie są fatalne 
konsekwencje tzw. beztresowego wycho-
wania, które było w modzie w przeszłości. 

Dominika (dominika@nj24.pl) 

Anna i Maciej Maksymowiczowie 
od 2002 roku są właścicielami 
kamiennogórskiej restauracji Time 
Caffe. Specjalnością międzyna-
rodowej kuchni są dania mek-
sykańskie sporządzane według 
oryginalnych receptur.

Można zamówić zupę De Mexi-
cana z kawałkami kurczaka, papry-
ką, serem żółtym i śmietaną, deser 
Sopaipillas - meksykańskie ciastko 
z nadzieniem jabłkowym i lodami 
lub trójkątne naleśniki zapiekane 
Nachos z serem i sosem salsa 
czy jedną z pozostałych siedmiu 
potraw. Takich jak Pollo Con Na-
ranjas - skrzydełka z kurczaka w 
miodzie, chilli i w wiórkach. 

Konsumenci, głównie z Dolne-
go Śląska oraz z Łodzi, Poznania 
i Krakowa, znani politycy z War-
szawy, udający się do krzeszow-
skiej bazyliki turyści i pielgrzymi 
z Niemiec, Francji i Holandii czę-
sto wybierają danie pn. Combo 
Garcia (dla dwóch lub czterech 
osób), z plackiem tortilla, mię-
sem wieprzowo-wołowym z rusz-
tu, świeżymi warzywami, salsą i 
guacamole dipami. Składniki są 
podawane na podgrzewanych 
metalowych patelniach. Potrawę 
można samemu komponować. 
Zamawiane są też taco (tortilla 
z mięsem, sałatą i pomidorem) i 
chimichanga (papryka, brokuły i 
ser zapiekane w tortilli). 

- Pomysł na dania kuchni mek-
sykańskiej narodził się podczas 
mojego kilkuletniego pobytu w 
niemieckim Frankfurcie nad Me-
nem - mówi były siatkarz Maciej 
Maksymowicz. - Szef hotelu, w 
którym pracowałem, zaprosił 
mnie z żoną do restauracji z 

Meksykanami w roli kucharzy. 
Potrawy przez nich przygotowane 
bardzo nam smakowały. Pomogła 
kuzynka Iza z amerykańskiego 
New Jersey. Gdy nas odwiedziła 
w Kamiennej Górze, przywiozła w 
prezencie przetłumaczoną przez 
siebie na język polski bogato 
ilustrowaną książkę kucharską 
z oryginalnymi przepisami mek-
sykańskimi. Pół roku uczyliśmy 
się robić meksykański placek 
tortilla (w trzech „wersjach”). Jest 
on podstawowym składnikiem 
wszystkich dań.

Wraz z szefem kuchni w Time 
Caffe Piotrem Kulikowskim, jego 
zastępcą Piotrem Kaczmarczy-
kiem (na zdjęciu) proponujemy 
czytelnikom „Nowin” jedną z czte-
rech (do wyboru w restauracji), 
Quesadilę. Z mięsem wieprzowo-
wołowym, serem i sosem salsa. 
Ponadto można ją zamówić z 
serem, fasolą i bekonem, a także z 
serem feta, szpinakiem i z sosem 
czosnkowym oraz z grillowanym 
kurczakiem i ananasem. 

Quesadila 
Przepis na cztery osoby. 
Aby uprościć i przyspieszyć w 

domowej kuchni przygotowanie 
meksykańskiego dania, placek 
tortilla kupujemy w jednym z 
większych marketów. Są pa-
kowane po pięć sztuk. Muszą 
mieć średnicę dużego talerza. 
Mięso mielone wieprzowo-wo-
łowe (30 dkg) smażymy na 
patelni i lekko przyprawiamy do 
smaku. Ucieramy 20 dkg sera 
żółtego. Sos salsa sporządzamy 
z puszki krojonych pomidorów 
(20 dkg), dwóch łyżek przecieru 

pomidorowego, soku z połówki 
wyciśniętej cytryny oraz z do-
datków smakowych (sól, pieprz, 
papryka chilli i zielona kolen-
dra). Dwa placki tortilla najpierw 
smarujemy sosem salsa, potem 
posypujemy mięsnym farszem 
i żółtym serem i przykrywamy 
dwoma plackami. Całość aż do 

zarumienienia pieczemy z dwóch 
stron na patelni bez tłuszczu roz-
grzanej do 160 stopni Celsjusza. 
Quseadilę kładziemy na desce i 
kroimy na dowolne trójkąty. Po-
trawę można podawać posma-
rowaną kwaśną śmietaną, która 
złagodzi ostry smak. 

(STOB)

Meksykańska Quesadila
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Kredytobiorcy starają się znaleźć 
rozwiązanie z kredytowej pułapki - 
zaciągnięte zobowiązania przy niskim 
kursie franka (w połowie 2008 roku 
wynosił 2 zł) teraz dla wielu mogą 
oznaczać kłopoty ze spłatą. Jednak 
doradcy finansowi ostrzegają przed 
podejmowaniem pochopnych decyzji, 
bo oprócz przewalutowania - zmiany 
franka na złotego, czy refinansowania 
kredytu - zaciągnięcia w innym banku 
kredytu w złotówkach na spłatę tego 
we frankach, są inne możliwości 
zmniejszenia miesięcznego zobowiąza-
nia wobec banku. Doraźnym sposobem 
może stać się samodzielne kupowanie 
waluty i spłacanie raty we franku, 
omijając bankowy spread. Pamiętać 
należy, że działanie takie wiąże się z 
koniecznością aneksowania umowy 
kredytowej, a to od kosztuje w zależno-
ści od banku 100-200 zł. Jeśli jednak 
pokusimy się na zmiany w umowie, 
warto w aneksie również zmienić dzień 
spłaty (jeśli ustalony jest on na prze-
łom miesiąca, to wtedy kursy walut w 
bankach są najwyższe), oraz starać 
się o wydłużenie okresu spłaty. Ale... 
Wydłużenie okresu spłaty niesie pewne 
ryzyko - wymogi dotyczące zdolności 
kredytowej mogą być ostrzejsze, a 
zmiana zapisów umowy warunkowana 
jest właśnie ponownym jej zbadaniem. 

Przewalutowanie kredytu to konkretne 
koszty. W większości przypadków wy-
nosi on jeden procent od kwoty kredytu 
pozostałej do spłaty (maksymalnie dwa 
procent, ale w niektórych bankach prze-
walutowanie kredytu jest bezpłatne). Do 
tego wspomniany wyżej koszt zmiany 
umowy. Czy warto?

Przy dużej zmienności kursu trudno 
precyzyjnie określić, jakie będą warunki 
przewalutowania i jak wpłynie ono na 
naszą sytuację finansową. Zanim prze-
brniemy przez procedurę przygotowania 
aneksu do umowy, kurs waluty obcej 
może być zupełnie inny. Po drugie, jeśli 
zaciągaliśmy kredyt, gdy waluta była 
tania, to taka operacja tylko zwiększy 
obciążenia. Dług po przeliczeniu na zło-
tówki może okazać się znacznie wyższy, 
wzrośnie również rata kredytowa. Po trze-
cie, różnice w oprocentowaniu - stopy 
procentowe kredytu złotówkowego są 
nadal na znacznie wyższym poziomie, 
więc kredyt taki na pewno będzie 
droższy. Przed podjęciem decyzji 
warto też sprawdzić wysokość długu 
po przewalutowaniu. Może się okazać, 
że jesteśmy winni bankowi więcej niż 
na początku, a dodatkowo narażamy 
się na konieczność ubezpieczenia 
brakującego wkładu własnego.

Kurs franka bije rekord notowań. 
Sejm rozpoczął już prace nad możli-
wością spłaty kredytu walutowego w 
jak najbardziej dogodny dla klienta 
sposób, z pominięciem bankowego 
spreadu, lub chociaż wpisaniem do 
umowy jego maksymalną wysokość 
oraz możliwość spłacania kredytu bez-
pośrednio w walucie, bez dodatkowych 
kosztów. Zaistniała sytuacja ma też 
swój drugi koniec, dla odważnych, to 
wymarzony moment, aby wziąć kredyt 
we frankach lub przewalutować kredyt 
złotowy właśnie na szwajcarską walutę 
i czekać, aż kredyt stopnieje wraz ze 
spadającym kursem.

(ep)

Przewalutować czy zaciągnąć?
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Prezydent Miasta
Jeleniej Góry

OG£OSZENIE O PRZETARGU
Zarz¹d Karkonoskiego Systemu Wodoci¹gów i Kanalizacji

Sp. z o.o. z/s w Bukowcu
og³asza drugi przetarg ustny nieograniczony na zbycie
nieruchomoœci zabudowanej, oznaczonej numerem 648,

po³o¿onej w obrêbie £omnica Gmina Mys³akowice o powierzchni
4800 m kw. z przeznaczeniem zgodnie ze studium uwarunkowañ

i kierunków zagospodarowania przestrzennego Gminy
Mys³akowice na tereny infrastruktury technicznej.

Dla przedmiotowej nieruchomoœci S¹d Rejonowy VI Wydzia³ Ksi¹g Wieczy-
stych w Jeleniej Górze prowadzi ksiêgê wieczyst¹ nr JG1J/00071427/5.

Cena wywo³awcza dzia³ki wynosi 180.000,00 z³ netto.
Post¹pienie wynosi 500,00 z³

Wadium w wysokoœci 4000,00 z³, nale¿y wnieœæ w pieni¹dzu,
na konto Spó³ki 61 1030 1508 0000 0008 0311 9007

Przetarg odbêdzie siê w dniu 04.08.2011 r. o godzinie 12.00 siedzibie Biura
Zarz¹du Spó³ki mieszcz¹cej siê przy ul. Sobieskiego 53 w Jeleniej Górze -
budynek biurowy Zak³adów Mechaniczno-Odlewniczych „ZREMB” (IV piêtro -
gabinet Prezesa Zarz¹du).

Warunkiem udzia³u w przetargu jest wniesienie wadium oraz przed³o¿enie Ko-
misji Przetargowej przed przetargiem dowodu potwierdzaj¹cego wp³atê wadium.

Bli¿sze informacje o nieruchomoœci mo¿na uzyskaæ w Oddziale Spó³ki
mieszcz¹cego siê w Mys³akowicach przy ul. Daszyñskiego 16A - oczyszczal-
nia œcieków lub pod numerem telefonu 75 64 58 960.

INFORMACJA
Zarz¹d Powiatu Jeleniogórskiego

informuje, ¿e w siedzibie Starostwa Powiatu
Jeleniogórskiego przy ul. Kochanowskiego 10,

ul. Podchor¹¿ych 15, ul. Sudeckiej 38

zosta³ wywieszony wykaz nieruchomoœci
PRZEZNACZONEJ DO SPRZEDA¯Y
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Prezydent Miasta
Jeleniej Góry

OBWIESZCZENIE
Komornik S¹dowy przy S¹dzie Rejonowym w Jeleniej Górze

Jerzy Wydro, 58-500 Jelenia Góra ul. Grottgera 15/2 tel. (75) 764 60 50,
zawiadamia na podstawie art. 953 kpc w zwi¹zku z art. 983 kpc, ¿e w dniu

26 sierpnia 2011 r. o godz. 14.00

 w S¹dzie Rejonowym w Jeleniej Górze, ul. Bankowa 18, sala nr 111,
odbêdzie siê:

DRUGA LICYTACJA
przedmiotem licytacji jest:

1) nieruchomoœæ gruntowa niezabudowana, po³o¿ona w Jeleniej
Górze w obrysie dzia³ki nr 56/30 przy ul. Paderewskiego
o powierzchni 266 m kw., objêta ksiêg¹ wieczyst¹ JG1J/
00065562/8 w S¹dzie Rejonowym w Jeleniej Górze.
Nieruchomoœæ oszacowana jest na kwotê 24 200,00 z³.
Cena wywo³ania wynosi 2/3 wartoœci oszacowania, tj. kwotê 16 134,00 z³.
Przystêpuj¹cy do licytacji zobowi¹zany jest z³o¿yæ rêkojmiê w wysokoœci

10 proc. ceny oszacowania nieruchomoœci, tj. 2 420,00 z³,

2) nieruchomoœæ gruntowa niezabudowana, po³o¿ona w Jeleniej
Górze w obrysie dzia³ki nr 374/9 przy ul. Chrobrego o powierzchni
66 m kw., objêta ksiêg¹ wieczysta nr JG1J/00063349/5 w S¹-
dzie Rejonowym w Jeleniej Górze.
Nieruchomoœæ oszacowana jest na kwotê 23 200,00 z³.
Cena wywo³ania wynosi 2/3 wartoœci oszacowania, tj. kwotê 15 467,00 z³.
Przystêpuj¹cy do licytacji zobowi¹zany jest z³o¿yæ rêkojmiê w wysokoœci

10 proc. ceny oszacowania nieruchomoœci, tj. 2 320,00 z³.

Rêkojmiê nale¿y z³o¿yæ najpóŸniej do momentu rozpoczêcia licytacji
w gotówce lub na rachunek bankowy komornika w

PKO BP S.A. O. Jelenia Góra
nr 27 1020 2124 0000 8102 0075 4069.

Przez z³o¿enie rêkojmi na rachunek bankowy rozumie siê jej wp³yw
na rachunek komornika. Po rozpoczêciu licytacji wadium nie bêdzie przyj-
mowane.

Nieruchomoœæ t¹ mo¿na ogl¹daæ codziennie od dnia wywieszenia niniej-
szego obwieszczenia, zaœ elaborat szacunkowy tej nieruchomoœci znajdu-
je siê do wgl¹du w biurze komornika.

Prawa osób trzecich nie bêd¹ przeszkod¹ do przeprowadzenia licytacji
i przys¹dzenia w³asnoœci na rzecz nabywcy bez zastrze¿eñ, je¿eli osoby te
przed rozpoczêciem licytacji nie z³o¿¹ dowodu, i¿ wnios³y powództwo
o zwolnienie spod egzekucji tej nieruchomoœci lub innych przedmiotów
razem z ni¹ zajêtych.

U¿ytkowanie s³u¿ebnoœci i prawa do¿ywotnika, je¿eli nie s¹ ujawnione
w ksiêdze wieczystej i nie zostan¹ zg³oszone najpóŸniej na trzy dni przed
rozpoczêciem licytacji, nie bêd¹ uwzglêdnione w dalszym toku egzekucji
i wygasn¹ z chwil¹ uprawomocnienia siê postanowienia o przys¹dzeniu
w³asnoœci.

Szczegó³owych informacji udziela Komornik
pod nr tel. (75) 764 60 50.
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Burmistrz Gminy i Miasta w Wêgliñcu
informuje,

¿e zgodnie z art. 35 ust. 1 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997r. o gospodarce
nieruchomoœciami (Dz. U. z 2004 r., Nr 261, poz. 2066 z póŸn. zm.)

w dniu 11.07.2011 r. na tablicy og³oszeñ w siedzibie urzêdu
zosta³ wywieszony wykaz nieruchomoœci przeznaczonych

do sprzeda¿y, najmu i dzier¿awy, u¿ytkowania.

Wójt Gminy Je¿ów Sudecki
informuje,

¿e w siedzibie Urzêdu Gminy przy ul. D³ugiej 63 w Je¿owie Sudeckim
zosta³y wywieszone na okres 21 dni wykazy nieruchomoœci gruntowych

przeznaczonych do sprzeda¿y.
Wójt Gminy

Edward Dudek

Burmistrz Miasta Œwieradów-Zdrój
og³asza

pierwszy przetarg ustny nieograniczony
na sprzeda¿ nieruchomoœci zabudowanej trzema budynkami, po³o¿onej w miejscowoœci Œwieradów-Zdrój

przy ul. Zródlanej 5, oznaczonej w ewidencji gruntów jako dzia³ka nr 14, am. 2, obr. IV
o powierzchni 0,8797 ha, z przeznaczeniem w przewa¿aj¹cej czêœci na cele zabudowy mieszkaniowej
jednorodzinnej i us³ug turystyki, a w czêœci z przeznaczeniem na zieleñ parkow¹, który odbêdzie siê

w dniu 06 wrzeœnia 2011 r. (wtorek) o godz. 12.00
w siedzibie Urzêdu Miasta Œwieradów-Zdrój przy ul. 11-go Listopada 35,

II piêtro, pok. nr 24a.
Cena wywo³awcza nieruchomoœci wynosi 1.100.000,00 z³

(s³ownie: jeden milion sto tysiêcy z³otych, 00/100).

Dodatkowe informacje o nieruchomoœci mo¿na uzyskaæ w:
• Referacie Gospodarki Nieruchomoœciami i Zagospodarowania Przestrzennego (parter, pok. nr 2)

Urzêdu Miasta Œwieradów-Zdrój, ul. 11-go Listopada 35 lub telefonicznie - pod nr 075/7817297,
• adres internetowy: www.swieradowzdroj.pl (BIP, zak³adka mienie komunalne).

`
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ZARZ¥D SPÓ£DZIELNI MIESZKANIOWEJ „ GRYF '' W GRYFOWIE ŒL¥SKIM
OG£ASZA PRZETARG

na ustanowienie prawa odrêbnej w³asnoœci do lokalu mieszkalnego w Lubomierzu przy ulicy Chopina 6A/2 po³o¿onego
na parterze budynku, sk³adaj¹cego siê z 4 pokoi, kuchni, ³azienki i WC o pow. u¿ytkowej 70,20 m2.
Wartoœæ rynkowa lokalu wynosi 81.000,00 z³. S³ownie: osiemdziesi¹t jeden tysiêcy z³otych 00/100

W przypadku braku chêtnych na ustanowienie prawa odrêbnej w³asnoœci Spó³dzielnia mo¿e ustanowiæ dla cz³onków lokatorskie
prawo do lokalu.
W tym przypadku wk³ad mieszkaniowy wynosi 40,500,00 z³. S³ownie: czterdzieœci tysiêcy piêæset z³otych 00/100

  Ustanowienie prawa odrêbnej w³asnoœci do lokalu mieszkalnego w Giebu³towie 27D/5 po³o¿onego na II piêtrze budynku,
sk³adaj¹cego siê z 3 pokoi, kuchni, ³azienki i WC o pow. u¿ytkowej 65,70 m2.
Wartoœæ rynkowa lokalu wynosi 49.696,00 z³.
S³ownie: czterdzieœci dziewiêæ tysiêcy szeœæset dziewiêædziesi¹t szeœæ z³otych 00/100

W przypadku braku chêtnych na ustanowienie prawa odrêbnej w³asnoœci Spó³dzielnia mo¿e ustanowiæ dla cz³onków lokatorskie
prawo do lokalu. W tym przypadku wk³ad mieszkaniowy wynosi 24.848,00 z³.
S³ownie: dwadzieœcia cztery tysi¹ce osiemset czterdzieœci osiem z³otych 00/100

  Ustanowienie prawa odrêbnej w³asnoœci do lokalu mieszkalnego w Giebu³towie 27D/4 po³o¿onego na I piêtrze budynku,
sk³adaj¹cego siê z 2 pokoi, kuchni, ³azienki i WC o pow. u¿ytkowej 53,50 m2.
Wartoœæ rynkowa lokalu wynosi 56.586,00 z³.
S³ownie: piêædziesi¹t szeœæ tysiêcy piêæset osiemdziesi¹t szeœæ z³otych 00/100

W przypadku braku chêtnych na ustanowienie prawa odrêbnej w³asnoœci Spó³dzielnia mo¿e ustanowiæ dla cz³onków lokatorskie
prawo do lokalu. W tym przypadku wk³ad mieszkaniowy wynosi 28.293,00 z³.
S³ownie: dwadzieœcia osiem tysiêcy dwieœcie dziewiêædziesi¹t trzy z³ote 00/100

  Ustanowienie prawa odrêbnej w³asnoœci do lokalu mieszkalnego w Giebu³towie 25A/6 po³o¿onego na II piêtrze budynku,
sk³adaj¹cego siê z 2 pokoi, kuchni, ³azienki, WC o pow. u¿ytkowej 52,30 m2
Wartoœæ rynkowa lokalu wynosi 75.000,00 z³.
S³ownie: siedemdziesi¹t piêæ tysiêcy z³otych 00/100

W przypadku braku chêtnych na ustanowienie prawa odrêbnej w³asnoœci Spó³dzielnia mo¿e ustanowiæ dla cz³onków lokatorskie
prawo do lokalu.
W tym przypadku wk³ad mieszkaniowy wynosi 37.500,00 z³.
S³ownie : trzydzieœci siedem tysiêcy piêæset z³otych 00/100

  Ustanowienie lokatorskiego prawa do lokalu mieszkalnego w Mirsku przy ulicy Sikorskiego 1E/4 po³o¿onego na I piêtrze
budynku,sk³adaj¹cego siê z 2 pokoi, kuchni i ³azienki o pow. u¿ytkowej 50,22 m2
Wk³ad mieszkaniowy wynosi 20.295,38 z³.
S³ownie : dwadzieœcia tysiêcy dwieœcie dziewiêædziesi¹t piêæ z³otych 38/100

  Ustanowienie lokatorskiego prawa do lokalu mieszkalnego w Mirsku przy ulicy Sikorskiego 1A/1 po³o¿onego na parterze
budynku,sk³adaj¹cego siê z 3 pokoi, kuchni,³azienki i WC o pow. u¿ytkowej 56,90 m2
Wk³ad mieszkaniowy wynosi 27.705,74 z³.
S³ownie : dwadzieœcia siedem tysiêcy siedemset piêæ z³otych 74/100

Wadium w wysokoœci 10 % wartoœci rynkowej lub wk³adu mieszkaniowego. Post¹pienie wynosi 1 % wartoœci rynkowej lub
wk³adu mieszkaniowego zaokr¹glone do pe³nych 100,00 z³.

Wadium nale¿y wp³aciæ na konto Spó³dzielni PKO BP o Gryfów Œl¹ski
Nr 76 1020 2124 0000 8202 0007 4138, w terminie do dnia 01.08.2011 roku do godziny 15.00.

Lokale mo¿na ogl¹daæ od 19.07.2011 do 29.07.2011 po uprzednim skontaktowaniu siê
z administracj¹ Spó³dzielni osobiœcie lub telefonicznie (75) 781-34-11.

Rozstrzygniêcie przetargu odbêdzie siê w dniu 02.08.2011 roku o godzinie 9.00 w siedzibie Spó³dzielni.

Warunkiem ustanowienia Spó³dzielczego lokatorskiego prawa do w/w lokali jest wniesienie wymaganego wk³adu mieszkaniowego
oraz przejêcie zobowi¹zania z tytu³u kredytu zaci¹gniêtego na sfinansowanie kosztów budowy danego lokalu wraz z odsetkami.

Spó³dzielnia zastrzega sobie prawo odwo³ania lub uniewa¿nienia przetargu w ca³oœci lub czêœciowo bez podania przyczyny.

Takata-Petri jest czêœci¹ koncernu dzia³aj¹cego na ca³ym œwiecie, zatrud-
niaj¹cego 31.000 pracowników oraz wykazuj¹cego obroty w wysokoœci 2,7
billionów Euro. Jako odpowiedzialny i kompetentny partner w bran¿y samo-
chodowej projektujemy, rozwijamy oraz produkujemy systemy oraz elemen-
ty ochrony i bezpieczeñstwa pasa¿erów, w tym m.in.: poduszki powietrzne,
pasy bezpieczeñstwa, kierownice, ok³adziny wewnêtrzne samochodów, sie-
dzenia dla dzieci oraz elementy elektroniczne i sensoryczne.

W celu wzmocnienia naszego zespo³u w zak³adzie produkcyjnym w Krzeszowie poszukujemy na nastêpuj¹ce stanowiska:

In¿ynier Jakoœci ds. kontaktów z klientem
Wymagania
  Wykszta³cenie wy¿sze techniczne   Bardzo dobra znajomoœæ jêzyka niemieckiego/mile widziana znajomoœæ jêzyka angielskiego/
 Elastycznoœæ, dyspozycyjnoœæ i umiejêtnoœæ pracy w grupie,
  Prawo jazdy kat. B, /gotowoœæ do czêstych wyjazdów s³u¿bowych/
  Dodatkowym atutem bêdzie wczeœniejsza praca w przemyœle motoryzacyjnym

Osoba na stanowisku In¿yniera Jakoœci ds. kontaktów z klientem bêdzie odpowiedzialna za:
  Obs³ugê reklamacji klienta   Tworzenie raportów 8D
  Wsparcie przy wdro¿eniu nowych projektów w zak³adzie produkcyjnym klienta

Specjalista ds. przedprodukcyjnego planowania jakoœci (AQP)
Wymagania
  Wykszta³cenie wy¿sze techniczne   Bardzo dobra znajomoœæ jêzyka angielskiego i/lub jêzyka niemieckiego
  Znajomoœæ APQP, PPAP   Dyspozycyjnoœæ, umiejêtnoœæ pracy w grupie, komunikatywnoœæ
  Mile widziane doœwiadczenie w przemyœle motoryzacyjnym
  Prawo jazdy kat. B
Osoba na stanowisku Specjalisty ds. Przedprodukcyjnego planowania jakoœci (AQP) bêdzie odpowiedzialna za:
  Kontakt z klientem   Wdra¿anie zmian do procesu produkcyjnego
  Uzyskiwanie zatwierdzenia klienta na wprowadzane zmiany w projekcie

Oferujemy
  Pracê w licz¹cym siê na œwiecie holdingu japoñskim   Atrakcyjne i pewne miejsce pracy
  Mo¿liwoœæ ci¹g³ego doskonalenia i pog³êbiania wiedzy

Oferty prosimy sk³adaæ:
TAKATA-PETRI Parts Polska Sp. z o.o. ul. Betlejemska 16  58-405 Krzeszów
Tel.: /075/ 744 91 21;  Fax.: /075/ 744 91 10;  career.pl@eu.takata.com

Wójt Gminy Stara Kamienica
informuje, ¿e na tablicy og³oszeñ

w siedzibie Urzêdu Gminy Stara Kamienica
zosta³ wywieszony

wykaz nr 03/11
- nieruchomoœci przeznaczonych

do sprzeda¿y.
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Wójt Gminy Mys³akowice og³asza przetarg ustny nieograniczony
na sprzeda¿ n/w nieruchomoœci gruntowych:

I przetarg ustny nieograniczony na sprzeda¿ n/w nieruchomoœci gruntowych:
1. Dzia³ka nr 863 o pow. 0,3700 ha po³o¿ona w £omnicy. cena wywo³awcza 69.239 z³.
2. Dzia³ka nr 503/2 o pow. 0,1316 ha po³o¿ona w Karpnikach. cena wywo³awcza 34.139 z³.
3. Dzia³ka nr 835 o pow. 0,1216 ha po³o¿ona w Mys³akowicach.  - cena wywo³awcza 2.399 z³.
4. Dzia³ka nr 1153 o pow. 0,7137 ha po³o¿ona w Mys³akowicach.  - cena wywo³awcza 9.219 z³.
5. Lokal u¿ytkowy nr 11 o pow. 97,4 m2 sk³adaj¹cy siê z sali sprzeda¿y, pomieszczenia magazynowo-socjalnego,
   piwnicy w budynku nr 110 przy ul. Œwierczewskiego w £omnicy.  - cena wywo³awcza 86.379 z³.

II przetarg ustny nieograniczony na sprzeda¿ n/w nieruchomoœci gruntowych:
1. Dzia³ka nr 251/1 o pow. 0,1187 ha po³o¿ona w Mys³akowicach  - cena wywo³awcza 59.930 z³.

III przetarg ustny nieograniczony na sprzeda¿ n/w nieruchomoœci gruntowych:
1. Dzia³ka nr 45/6 o pow. 0,1254 ha po³o¿ona w Kostrzycy.  - cena wywo³awcza 9.397 z³.

IV przetarg ustny nieograniczony na sprzeda¿ n/w nieruchomoœci gruntowych:
1. Dzia³ka nr 958/60 o pow. 0,4922 ha po³o¿ona w Mys³akowicach.  - cena wywo³awcza 240.272 z³.

V przetarg ustny nieograniczony na sprzeda¿ n/w nieruchomoœci gruntowych:
1. Dzia³ka nr 679 o pow. 0,0987 ha po³o¿ona przy ul. £okietka w Mys³akowicach.  - cena wywo³awcza 34.025 z³.
2. Dzia³ka nr 451 o pow. 0,0857 ha po³o¿ona przy ul. Dolnej w Mys³akowicach.  - cena wywo³awcza 33.421 z³.
3. Dzia³ka nr 205/2 o pow. 0,15 ha po³o¿ona w Bukowcu. - cena wywo³awcza 26.571 z³.
4. Dzia³ka nr 839/2 o pow. 0,2330 ha po³o¿ona w Mys³akowicach. - cena wywo³awcza 80.246 z³.

Przetarg odbêdzie siê w dniu 24 sierpnia 2011 r. o godz. 10.00 w Urzêdzie Gminy w Mys³akowicach ul. Szkolna 5.
Wykazy nieruchomoœci przeznaczonych do sprzeda¿y w/w dzia³ek podano do publicznej wiadomoœci od dnia 14.02.2011 r. do 19.03.2011 r. ,

07.09.2010 r. do 26.10.2010 r., 11.06.2010 r. do dnia 24.07.2010 r., od dnia 30.12.2009 r. do dnia 10.02.2010 r., 29.03.2011 r. do 11.05.2011 r., od
14.02.2011 r. do 19.03.2011 r., od 31.05.2011 r. do 13.07.2011 r.  Wadium w wysokoœci 20 proc. ceny wywo³awczej jest wnoszone w pieni¹dzu w kasie

Urzêdu Gminy lub na rachunek bankowy: PKO BP Oddzia³ Jelenia Góra 06 1020 2124 0000 8602 0011 1674 najpóŸniej do dnia 20 sierpnia 2011 r.
Wadium wp³acone przez uczestnika, który przetarg wygra zalicza siê na poczet ceny nabycia.

Pozosta³ym uczestnikom przetargu zostanie zwrócone niezw³ocznie po zamkniêciu przetargu, jednak nie póŸniej ni¿ przed up³ywem 3 dni od dnia
zamkniêcia przetargu. Wadium przepada na rzecz Gminy w razie uchylenia siê uczestnika, który przetarg wygra³ od zawarcia notarialnej umowy kupna-

sprzeda¿y w terminie wyznaczonym w Kancelarii Notarialnej przez Sprzedaj¹cego. W przetargu mog¹ braæ udzia³ osoby fizyczne i osoby prawne polskiego
pochodzenia oraz cudzoziemcy, którzy spe³niaj¹ warunki okreœlone w ustawie z 24 marca 1920 r. o nabywaniu nieruchomoœci przez cudzoziemców (tekst

jednolity: Dz.U. nr 167 poz. 1758 z 27.07.2004 r). Do ceny zakupu doliczony zostanie obowi¹zuj¹cy podatek VAT w wysokoœci 23 proc.

Okreœlenie mo¿liwoœci i sposobu ewentualnej zabudowy przedmiotowych nieruchomoœci gruntowych dokonuje siê w drodze decyzji
o warunkach zabudowy ( nie dotyczy wsi Mys³akowice ) oraz niezale¿nym postêpowaniu decyzyjnym o wy³¹czeniu lub braku koniecznoœci

wy³¹czenia gruntu z produkcji rolnej. Przetarg jest wa¿ny bez wzglêdu na liczbê uczestników, je¿eli chocia¿ jeden uczestnik przetargu
zaoferuje co najmniej jedno post¹pienie powy¿ej ceny wywo³awczej. O wysokoœci post¹pienia decyduj¹ uczestnicy przetargu, jednak

post¹pienie nie mo¿e wynosiæ mniej ni¿ 1 proc. ceny wywo³awczej, z zaokr¹gleniem w górê do pe³nych dziesi¹tek z³otych.
Nabywca ponosi koszty zwi¹zane z przeniesieniem prawa w³asnoœci.

Okazanie granic nieruchomoœci na gruncie przez uprawnionego geodetê mo¿e dokonaæ Urz¹d Gminy na koszt i wniosek Nabywcy.
Wójt Gminy zastrzega sobie prawo odwo³ania przetargu do chwili jego rozpoczêcia - zgodnie z art. 38 ust. 4 ustawy o gospodarce

nieruchomoœciami z 21 sierpnia 1997 r. Uczestnik przetargu mo¿e zaskar¿yæ czynnoœci zwi¹zane z przeprowadzeniem przetargu do Wójta
Gminy Mys³akowice - w terminie 7 dni od daty og³oszenia wyników przetargu.

Szczegó³owe informacje o przedmiocie sprzeda¿y i warunkach przetargu mo¿na uzyskaæ
w Urzêdzie Gminy w Mys³akowicach - pokój nr 6, tel. 75-64 39 985.

OG£OSZENIE

o przyst¹pieniu do sporz¹dzenia miejscowego planu zagospodarowa-
nia przestrzennego dla obszaru po³o¿onego w rejonie ulicy Siewnej

w Piechowicach.
Na podstawie art. 17 pkt. 1 ustawy z dnia 27 marca 2003 roku

o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym (Dz. U. z 2003 r. Nr
80, poz. 717 z póŸniejszymi zmianami)

ZAWIADAMIAM

o podjêciu przez Radê Miasta Piechowice uchwa³y Nr 26/VII/2011
z dnia 31 marca 2011 roku, o przyst¹pieniu do sporz¹dzenia miejscowe-

go planu zagospodarowania przestrzennego dla obszaru po³o¿onego
w rejonie ulicy Siewnej w Piechowicach. Opracowanie dotyczy obszaru

oznaczonego na za³¹czniku graficznym do powy¿szej uchwa³y.
 Zainteresowani mog¹ sk³adaæ wnioski dotycz¹ce wy¿ej wymienionego

opracowania. Wnioski nale¿y sk³adaæ na piœmie, w siedzibie Urzêdu
Miasta Piechowice, ulica ¯ymierskiego 49, 58-573

Piechowice, w terminie 21 dni od daty ukazania siê niniejszego
og³oszenia.

 Wniosek powinien zawieraæ nazwisko, imiê, nazwê i adres wniosko-
dawcy, przedmiot wniosku oraz oznaczenie nieruchomoœci, której

dotyczy.
 Uwagi i wnioski z zakresu ochrony œrodowiska mo¿na sk³adaæ
w formie pisemnej, ustnie do protoko³u lub za pomoc¹ œrodków
komunikacji elektronicznej, bez koniecznoœci opatrywania ich

bezpiecznym podpisem elektronicznym, o którym mowa w ustawie
z dnia 18 wrzeœnia 2001 r. o podpisie elektronicznym.

Witold Rudolf
 BURMISTRZ MIASTA PIECHOWICE

OG£OSZENIE

o przyst¹pieniu do sporz¹dzenia zmiany studium uwarunkowañ
i kierunków zagospodarowania przestrzennego Gminy Miejskiej

Piechowice, dla obszaru oznaczonego nowo wprowadzonym symbo-
lem „H”.  Na podstawie art. 11 pkt. 1 oraz art. 27 ustawy z dnia 27
marca 2003 roku o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym

(Dz. U. z 2003 r. Nr 80, poz. 717 z póŸniejszymi zmianami)

ZAWIADAMIAM

o podjêciu przez Radê Miasta Piechowice uchwa³y Nr 25/VII/2011
z dnia 31 marca 2011 roku, o przyst¹pieniu do sporz¹dzenia zmiany

studium uwarunkowañ i kierunków zagospodarowania przestrzennego
Gminy Miejskiej Piechowice dla obszaru oznaczonego nowo wprowa-

dzonym symbolem „H”. Zmiana dotyczy obszaru oznaczonego na
za³¹czniku graficznym do powy¿szej uchwa³y.

Zainteresowani mog¹ sk³adaæ wnioski dotycz¹ce powy¿szego opraco-
wania. Wnioski nale¿y sk³adaæ na piœmie w siedzibie Urzêdu Miasta

Piechowice, ulica ¯ymierskiego 49, 58-573 Piechowice,
w terminie 21 dni od daty ukazania siê niniejszego og³oszenia.

Wniosek powinien zawieraæ nazwisko, imiê, nazwê i adres wnioskodaw-
cy, przedmiot wniosku oraz oznaczenie nieruchomoœci, której dotyczy.

Uwagi i wnioski z zakresu ochrony œrodowiska mo¿na sk³adaæ w formie
pisemnej, ustnie do protoko³u lub za pomoc¹ œrodków komunikacji

elektronicznej, bez koniecznoœci opatrywania ich bezpiecznym podpi-
sem elektronicznym, o którym mowa w ustawie z dnia 18 wrzeœnia

2001 r.  o podpisie elektronicznym.

Witold Rudolf
BURMISTRZ MIASTA PIECHOWICE

.

.
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LOKALE

NOCLEGI dla pracowników- bardzo tanio
Jelenia- Cieplice, 512-20-20-85. D8265-G

SPRZEDAM mieszkanie 61 m kw. bez po-
œredników. Atrakcyjna lokalizacja,
512-23-71-92. E2512-G

DO WYNAJÊCIA - œcis³e centrum samo-
dzielny lokal handlowo-us³ugowy,
794-289-548. E2543-G

WWW.NIERUCHOMOSCI-CITY.PL
E2689-G

ŒWIERADÓW- blisko centrum mieszka-
nie po kapitalnym remoncie w domu 2-rodzin-
nym, I piêtro, 115 m kw. gara¿, piwnica na
dzia³ce 816 m kw.; przynale¿na dzia³ka 576 m.
Tel. grzecznoœciowy 75/78-16-219;
edi007@t-online.de E2889-G

LOKALE biurowe do najmu. Tel.
601-789-770. E3132-G
WWW.NIERUCHOMOSCI.JELENIOGORSKIE.PL

E3146-G
DO WYNAJÊCIA kawalerka Karpacz,

603-622-848. E3179-G
SPRZEDAM dwupokojowe na Kiepury; 54

m kw., 162.000,- 601-599-215. E3405-G

SPRZEDAM mieszkania nowo budowa-
ne 32, 36, 49, 57 m kw.; 1, 2, 3, 4-pokojo-
we; 80,89 m dwupoziomowe (piwnice, ga-
ra¿e podziemne)- Cieplice, Ceglana 5,
502-12-36-48; www.jelbud.pl E3412-G

NOWE mieszkanie 2-poziomowe 80 m
kw. stan deweloperski, cena 249.000,- z Vat.
Tel. 607-12-85-18 (lokalizacja Jelenia Góra-
Cieplice). E3559-G

SPRZEDAMY bez poœredników mieszka-
nie 39 m kw., dwa pokoje, niski czynsz, cen-
trum, blok, cena do negocjacji. Tel. 792852491.

SPRZEDAM mieszkanie 45 m kw. przy ul.
Kar³owicza po kapitalnym remoncie, III piêtro,
cena 163000 z³, tel. 601-338-988. E3563-G

KUPIÊ mieszkanie do remontu. Tel.
788-421-116. E3573-G

DO WYNAJÊCIA dwupokojowe lub kawa-
lerka, 601-158-355. E3675-G

SPRZEDAM 2 pokoje ma³a poczta; Cieplice
3 pokoje komfortowe, 603-505-777. E3861-G

WILLOWE z gara¿em i ogrodem, 5-poko-
jowe, doskona³a lokalizacja, 501-73-66-44;
www.rychlewski.com.pl E3868-G

KARPACZ- centrum sprzedam mieszka-
nie 90 m kw. I piêtro, 601-99-55-35. E3875-G

LOKAL do wynajêcia centrum Kowar 50
m kw. Tel. 601-62-58-11. E3882-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie 3 pokoje, I
piêtro, centrum, 603-153-503. E3883-G

WWW.PINDYK.PL E3887-G
CZTEROPOKOJOWE sprzedam,

601-822-396. E3900-G
DO WYNAJÊCIA dwupokojowe umeblo-

wane mieszkanie Plac Ratuszowy, 1.000,-+
media, 75/718-25-15. E3911-G

DO WYNAJÊCIA pokój dla 2 osób w Kar-
paczu, 513-136-940. E3931-G

TYLKO 157000 z³ za trzypokojowe miesz-
kanie po kapitalnym remoncie, Nieruchomo-
œci Grzywiñscy 505074854. E3940-G

SPRZEDAM mieszkanie 3-pokojowe 90 m
kw. centrum, 75/75-235-46. E3946-G

SPRZEDAM mieszkanie 83 m kw. su-
per lokalizacja, super cena. Tel.
603-584-675. E3949-G

SPRZEDAM mieszkanie w centrum Jele-
niej Góry dla konesera 74 m kw. Tel.
606-814-245. E3958-G

STANCJA 508-486-296; 722-330-413.
E3960-G

WYNAJMÊ parter domu na biura, atrak-
cyjne miejsce -200 m. od ul. Wolnoœci, tel.
604-569-785. E3966-G

SOBIESZÓW. Kawalerka do wynajêcia 30
m od Szko³y Menad¿erskiej. Tel. 601-918-475
po 17.00. E3974-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie,
728-856-822. E3976-G

MIESZKANIE do wynajêcia 2 pokoje,
kuchnia, ³azienka, umeblowane ul. Kiepury.
Tel. 510-369-900. E3986-G

SPRZEDAM mieszkanie 2-pokojowe, Ban-
kowa, Jelenia Góra, 792-591-433. E3987-G

SPRZEDAM ma³e dwupokojowe, parter,
bezpoœrednio, 505-865-407. E4001-G

PILNIE sprzedam czteropokojowe 114 m
kw. do remontu przy Woj. Polskiego w Jele-
niej Górze (180 tys.), 604-271-253. E4007-G

KIEPURY mieszkanie 51 m sprzedam, tel.
694-371-768. E4008-G

MIESZKANIE nowe 52 m, 139.000 z³, Ko-
wary, JGN 691-475-892.

MIESZKANIE Karpacz centrum ³adne 2-
pokojowe 170.000, JGN, 603-925-484.

WYNAJMÊ 3 pokoje Jelenia centrum,
JGN 603-925-484.

MIESZKANIE Jelenia Góra centrum 60 m,
135.000 z³, JGN 691-475-892.

SPRZEDAM lokal Piechowice tanio,
691-475-892 JGN.

KUPIMY lokale, mieszkania JGN,
75/76-76-307. E4010-G

OKAZJA dwa mieszkania bezczynszowe 60
m kw. sprzedam w Dziwiszowie (bez poœredni-
ków) z gara¿em. Tel. 508-251-921. E4013-G

SPRZEDAM mieszkanie w Kowarach w
bloku, II piêtro M-4 (56 m kw.). Kom.
503-712-608. E4021-G

DO WYNAJÊCIA powierzchnie biurowe,
us³ugowe, magazynowe w centrum, dogodny
dojazd, parking, 503-167-006. E4032-G

DO WYNAJÊCIA kawalerka i dwupokojo-
we Jelenia Góra, 791-381-532. E4033-G

POKOJE k/Politechniki w Cieplicach. Tel.
75/75-513-75; 603-811-609. E4051-G

WYNAJMÊ pomieszczenia biurowo- ma-
gazynowe 140 m kw. Jelenia Góra. Tel.
601-25-90-21. E4061-G

POKÓJ ma³y, fajny, Cieplice,
517-518-697. E4079-G

TYLKO 165000 z³ za bardzo ³adne trzypo-
kojowe mieszkanie. Pilne N. Grzywiñscy
509156552.

TYLKO 63000,- za ³adn¹ kawalerkê N.
Grzywiñscy 509156552. E4085-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie 47 m kw.
umeblowane- Cieplice. Tel. 603-608-313.

LOKAL do wynajêcia centrum 31 m kw.
us³ugi, biuro- 700 z³. Tel. 603-608-313.

CENTRUM Wojcieszów lokal na dzia³al-
noœæ, 52 m do wynajêcia 600 z³/m-c. Tel.
603-608-313. E4090-G

NOCLEGI dla pracowników, 696-652-021.
E4099-G

POKÓJ dla studentki, osoby kulturalnej i
chc¹cej siê uczyæ, 75/75-255-61. E4101-G

DO WYNAJÊCIA du¿e umeblowane
mieszkanie na ul. Wojska Polskiego. Tylko
800,-+ liczniki. Tel. 692-695-313. E4105-G

SPRZEDAM lub zamieniê dwa mieszka-
nia na wiêksze bez poœredników. Wiêcej infor-
macji pod tel. 505-059-454. E4109-G

LOKAL u¿ytkowy do remontu w centrum Je-
leniej Góry sprzedam, tel. 514-304-842. E4113-G

DWUPOKOJOWE mieszkanie do wynajê-
cia. Tel. 660-437-723. E4119-G

WYNAJMÊ lokal 100 m kw. z parkingiem
z przeznaczeniem na dzia³alnoœæ us³ugow¹.
Dobra lokalizacja. Tel. 609-736-480. E4120-G

DO WYNAJÊCIA komfortowe dwupokojo-
we mieszkanie w Piechowicach, 37 m kw.,
800 z³. +op³aty, tel. 601-580-203. E4122-G

SPRZEDAM kawalerkê w centrum. Tel.
667-656-503. E4133-G

MAM do wynajêcia kawalerkê w centrum,
665-550-721. E4136-G

SPRZEDAM trzypokojowe centrum,
693-967-231. E4137-G

PODGÓRZYN do wynajêcia mieszkanie 3-
pokojowe, 600 z³, 661-287-068; 511-910-018.

E4138-G
WYNAJMÊ lokal us³ugowy, ul. Elsnera 3b

-Zabobrze k. szpitala, tanio, kom.
500-183-261. E4143-G

SPRZEDAM piêkne, s³oneczne 3-pokojo-
we mieszkanie 57 m kw., z wyposa¿eniem,
cena 210.000 (do negocjacji). Tel.
607-44-33-85. Bez poœredników. E4144-G

PIECHOWICE- lokal na ka¿d¹ dzia³alnoœæ.
Tel. 75/61-61-401. E4174-G

RÓ¯NE hale, magazyny do wynajêcia w
Podgórzynie. Tel. 601-789-292. E4176-G

DO WYNAJÊCIA lokal tanio, dobre miej-
sce, 606-200-202. E4177-G

DO WYNAJÊCIA kawalerka- umeblowana.
Tel. 511-089-923. E4189-G

DO WYNAJÊCIA kawalerka, 601-158-355.
E4198-G

DO WYNAJÊCIA dwa pokoje, kuchnia,
³azienka, umeblowane, 75/76-49-315. E4200-G

POKOJE z ³azienkami do wynajêcia, tel.
883-206-031, 791-075-208. E4205-G

WYNAJMÊ lokal w centrum 33 m kw.,
606-66-16-93. E4206-G

DO WYNAJÊCIA pokój osobne wejœcie,
kuchnia, ³azienka. Tel. 663-441-038. E4208-G

SPRZEDAM bez poœredników nowe
mieszkanie 60 m kw. 2 pokoje, kuchnia,
³azienka, Wroc³awska, 175.000 z³,
509-963-753.

MIESZKANIE 60 m kw. w Jeleniej Górze
186.000 z³, 509-963-753. E4212-G

DO WYNAJÊCIA trzypokojowe, tel.
600-974-148, 694-116-537. E4215-G

POKOJE, 607-483-013. E4218-G
DO WYNAJÊCIA pokoje jedno i dwuoso-

bowe, internet, 75-64-317-43; 500-27-88-75.
E4228-G

DO WYNAJÊCIA kawalerka, 601-142-148.
SPRZEDAM mieszkanie, 601-142-148.

E4246-G

DO WYNAJÊCIA pomieszczenie maga-
zynowe 400 m kw. w Cieplicach, I piêtro
tanio. Tel. 604-55-74-70.

DO WYNAJÊCIA pomieszczenie biuro-
we o pow. ok. 40 m kw. w Cieplicach. Do-
bre po³o¿enie np. na biuro rachunkowe itp.
Tel. 604-55-74-70.

DO WYNAJÊCIA pomieszczenie us³ugo-
wo biurowe ok. 100 m kw. w Cieplicach,
dobry dojazd i po³o¿enie. Tel. 604-55-74-70.

E4249-G

SPRZEDAM mieszkanie 50 m kw.Zabo-
brze III, 145.000,- (bez poœredników). Tel.
510-27-27-94. E4255-G

WYNAJMÊ lokal us³ugowo- handlowy
centrum 2x40 m kw. Wszystkie media, po re-
moncie, 1400 z³/ miesiêcznie. Tel.
509-160-800. E4256-G

SPRZEDAM mieszkanie komfortowe
110 m w centrum Kowar, 502-849-773.

E4257-G
JANOWICE Wielkie- mieszkanie 80 m, 3

pokoje z kuchnia, ³azienka, c.o., sprzedam lub
zamieniê z dop³at¹. Tel. 723-828-958.

E4261-G
KOWARY sprzedam mieszkanie 63 m

kw., parter z ogrodem i gara¿em,
607-706-139. E4263-G

SPRZEDAM kawalerkê z gara¿em i ogro-
dem w Mi³kowie, tel. 601-092-484. E4264-G

DO WYNAJÊCIA kawalerka- Cieplice,
781-146-003. E4265-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie w Cieplicach
2-pokojowe nowe budownictwo. Tel.
501-48-30-35. E4269-G

DO WYNAJÊCIA ma³e mieszkanie na
Zabobrzu po remoncie, 518-47-99-68.

E4272-G
KOWARY -dwupokojowe, blok, po re-

moncie, niski czynsz, sprzedam, tel.
502-605-227. E4276-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie jednopoko-
jowe Kiepury, bezczynszowe, ogrzewanie ga-
zowe, 603-944-016. E4279-G

DO WYNAJÊCIA komfortowa, nowa ka-
walerka Kiepury, 800 +kaucja, 792-055-657.

E4280-G
WWW.PINDYK.PL E4282-G
DO WYNAJÊCIA kawalerka na Zabobrzu,

I piêtro po remoncie, cena 700 z³. (w tym
czynsz) +media, tel. 75/75-32-579,
605-954-039. E4284-G

WLEÑ- mieszkanie pow. 66 m kw. 2 po-
koje, 115.000 z³, tel. 519-350-101. Lic. 10171.

E4285-G
PILNIE kupiê mieszkanie na parterze w

Jeleniej Górze do 70.000 z³, Tel. 519-350-101.
Lic. 10171. E4287-G

DO WYNAJÊCIA kawalerka w Szklar-
skiej Porêbie Górnej. Tel. 695-04-44-73.

E4288-G
MIESZKANIE dla studentów centrum 250

z³ osoba, 504-931-682. E4289-G

DO WYNAJÊCIA biuro atrakcyjna cena-
ul. Bankowa, 502-724-295. E4290-G

SPRZEDAM mieszkanie 39 m kw. Kar³o-
wicza, 135.000, 602-736-860. E4291-G

MIESZKANIE 3-pokojowe, 54 m kw. Za-
bobrze II, 175.000,- Tel. 502-254-212.

E4293-G
DO WYNAJÊCIA pokoje dla studentów,

blisko UE. Tel. 691-312-438 po godz. 15.00
E4295-G

SPRZEDAM bez poœredników mieszkanie
54 m kw., I piêtro na Zabobrzu II,
509-896-657. E4296-G

KOMFORTOWE na Kiepury do wynajêcia;
2 pokoje 54 m kw., 696-081-274. E4300-G

WYNAJMÊ mieszkanie trzypokojowe, I p.,
Os. Orle -Cieplice, od 15.08, 602-334-871.

E4304-G
KAWALERKA przy ul. Wojewódzkiej, 36

m kw. do delikatnego odœwie¿enia, 100.000
z³, N. Stêpieñ, 508-240-825. E4306-G

SPRZEDAM lokal gara¿owo- magazyno-
wy, 662-00-94-00. E4308-G

LOKAL (sklep) do wynajêcia w centrum
Cieplic 56 m kw. Tel. 507-311-803. E4310-G

MIESZKANIE 54 m kw. do wynajêcia. Tel.
606-889-588; 75/61-20-508. E4320-G

SPRZEDAM mieszkanie 2-pokojowe, 35,2
m kw., IX piêtro, Zabobrze II ul. Moniuszki.
Tel. 609-712-595. E4325-G

WOLNE pokoje- Cieplice, 75/75-524-56.
E4327-G

DO WYNAJÊCIA M-1 w Mys³akowicach,
519-794-688. E4328-G

DO WYNAJÊCIA biuro centrum, parter,
661-991-555. E4329-G

DO WYNAJÊCIA zak³ad œlusarski z pe³-
nym wyposa¿eniem, 518-941-600. E4330-G

LOKAL us³ugowy parter 57 m kw. plus
przyziemie 137 m kw., cena 350.000 z³+ Vat,
607-68-58-98. E4333-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie 2-pokojowe
blisko centrum w Cieplicach nieumeblowane.
Wiadomoœæ: 75/76-46-333; 601-794-937.

E4338-G
SPRZEDAM mieszkanie 3-pokojowe

69,60 m kw. Zabobrze III, do zamieszkania+
gara¿ blaszak, 500-037-754. E4340-G

DO WYNAJÊCIA umeblowana kawalerka,
internet, parking. Tel. 516-218-935. E4341-G

DO WYNAJÊCIA 20 m kw. na Okrzei,
609-172-300. E4348-G

DO WYNAJÊCIA kawalerka, 518-731-301.
E4349-G

WWW.KODEX-NIERUCHOMOSCI.PL
E4351-G

POKOJE do wynajêcia, 531-880-210;
75/75-52-456. E4353-G

TYLKO 450000 z³, lokal u¿ytkowy 150 m
kw. w Œwieradowie. N. Grzywiñscy
505074854.

TYLKO 1300 z³/ m kw. adaptacja strychu
II piêtro N. Grzywiñscy 505074854.

TYLKO 220000 z³ lokal u¿ytkowy, parter
N. Grzywiñscy 505074854. E4361-G

WWW.NIERUCHOMOSCIKARKONOSKIE.PL

DO WYNAJÊCIA mieszkanie -Karpacz NK
75-64-36-051

KAWALERKA Cieplice 70.000 Nierucho-
moœci Karkonoskie 75-64-36-052.

CIEPLICE, 3-pokojowe 74 m, dwa gara-
¿e, nowe, NK 75-64-36-051.

KARPACZ 2-pokojowe NK 75-64-36-052.
PODGÓRZYN, 1/2 domu, gara¿ 4 pokoje,

okazja NK 75-64-36-052.
3-POKOJOWE 70 m 186000 Noskowskie-

go NK 756436051 602749567.
3 -pokojowe 120 m, Grabowskiego NK

506154079 756436062.
3 i 4-pokojowe Prusa, Malczewskiego NK

519562869; 756436051.
3-POKOJOWE Kiepury NK 506154079,

513046929.
SZKLARSKA Porêba, 2-pokojowe, Nieru-

chomoœci Karkonoskie 75-64-36-052.

3-POKOJOWE Sk³odowskiej NK
75-64-36-052.

1/2 willi lub 2x dwupokojowe w Sobie-
szowie sprzedamy NK 75-64-36-051

KAWALERKA 26 m, Kar³owicza NK
75-64-36-051.

KAWALERKA, centrum 47 m, 115.000
Nieruchomoœci Karkonoskie 602749567,
756436051. E4363-G

DO WYNAJÊCIA komfortowy apartament,
wysoki standard, 2 pokoje, umeblowane, miej-
sce parkingowe, centrum, kaucja, Jelenia Góra
(bez poœredników), 880277712. E4365-G

DO WYNAJÊCIA lokal handlowy 80 m z
zapleczem trzy witryny ul. Pi³sudskiego 13
Jelenia Góra tel. 696-434-257. E1418-K

DO WYNAJÊCIA umeblowane dwupoko-
jowe mieszkanie na Kiepury tel. 889-267-100.

E1774-K
DO WYNAJÊCIA 2-pokojowe mieszkanie,

37 m kw. Tel. 695793957. E1847-K
DO SPRZEDA¯Y kawalerka na Sygietyñ-

skiego, 30 m kw., cena 105.000 z³. Tel.
602-107-310. E1923-K

SPRZEDAM mieszkanie 43 m kw. ul. Mo-
niuszki. Tel. 512-955-727. E1931-K

CENTRUM Karpacza do wynajêcia du¿e
jednopokojowe umeblowane mieszkanie c.o
gaz, tel. 691503580. E1964-K

SPRZEDAM miejsca postojowe w gara¿u
podziemnym nowy blok Moniuszki 3A w³a-
snoœæ cena 45000,- Tel. 502101191. E1967-K

SPRZEDAM pawilon wolno stoj¹cy na
dzia³alnoœæ handlowo us³ugow¹. Tel.
605-464-568. E1968-K

SPRZEDAM mieszkanie w Karpaczu w
centrum przy g³ównej ul. ok. 50 m kw. cena
195 tys.Tel. 605205344. E1975-K

WYDZIER¯AWIÊ lokal gastronomiczny w
Szklarskiej Porêbie, 508-298-394. E1976-K

DO WYNAJÊCIA kawalerka na Zabobrzu.
Tel. 694-587-264. E1977-K

SPRZEDAM mieszkanie 38 m kw. Zabo-
brze II, 2 pokoje, kuchnia, ³azienka, umeblo-
wane, cena 138000 tel. 604916795. E1983-K
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ZARZ¥DZANIE wspólnotami mieszkanio-
wymi „popdoM” mgr in¿. Zenon Poprawski,
663-338-443. E15-G

SPRZEDAM atrakcyjnie po³o¿one dzia³ki
budowlane ko³o Jeleniej Góry. Media, drzewa,
dogodny dojazd, przystêpna cena, wiêcej in-
formacji na stronie www.gruntyidzialki.pl tel.
695-725-857. E2989-G

DZIA£KÊ z projektem, pozwoleniem na bu-
dowê Cieplice sprzedam, 601-789-770.E3133-G

WWW.NIERUCHOMOSCI.JELENIOGORSKIE.PL
E3148-G

SPRZEDAM dzia³kê budowlan¹ 860 m kw.
Cieplice. Tel. 0049/561-8906824. E3257-G

SPRZEDAM segment na Czarnym, tel.
609-615-656. E3655-G

SPRZEDAM dzia³kê 26 arów P³óczki Górne
przy drodze, 50 tys. Tel. 504-146-917. E3714-G

SPRZEDAM grunt budowlany w Trzciñ-
sku. Tel. kontaktowy 504-199-077. E3851-G

KARPACZ. Sprzedam dwie dzia³ki 1,6;
1,2 ha pod lasem niedaleko centrum z mo¿-
liwoœci¹ zabudowy, media, 609-485-413;
71/348-71-30. E3852-G

DZIA£KA Je¿ów Sudecki, www.rychlew-
ski.com.pl 501-73-66-44.

GRUNTY rolne- inwesycyjne w Je¿owie i
Radomierzu, www.rychlewski.com.pl
501-73-66-44. E3867-G

WWW.PINDYK.PL E3888-G
SPRZEDAM dzia³ki budowlane 219/4; 219/

5; 219/6 w Je¿owie przy ul. Bocznej (tablica z
map¹ na gruncie) oraz dzia³kê do zalesienia
682/1 w Siedlêcinie, www.dzialkiwjezowie.pl
Tel. 603-759-412. E3915-G

TYLKO 360000 z³ za dom z 1997 r. z
dzia³k¹ 3200 m kw. w Œciêgnach, Nierucho-
moœci Grzywiñscy 505074854. E3939-G

SPRZEDAM dom pod Chojnikiem- Sobie-
szów (bez poœredników). Tel. 606-814-245.

E3959-G
SPRZEDAM piêkny dom w atrakcyjnym

miejscu, tel. 600-202-877. E3965-G
SOLIDNY dom poniemiecki z du¿¹

dzia³k¹- Jelenia Góra, „Centrum”,
509-949-961.

ŒCIÊGNY dom w bardzo dobrym stanie
100 m kw. cena 200.000,- Lic. 11965,
509-949-961.

DOM parterowy, stan surowy zamkniêty
wszystkie media- Je¿ów Sudecki. Lic. 11965,
509-949-961. E3978-G

SPRZEDAM dzia³kê Micha³owice,
796-056-688. E3979-G

ATRAKCYJNE dzia³ki budowlane Kopa-
niec, media, 601-863-838. E3996-G

SPRZEDAM dom w zabudowie bliŸniaczej
w Piechowicach (po kapitalnym remoncie)
kont. 722-158-228 lub 75/76-12-345. E3999-G

SPRZEDAM pilnie tanio 40 ha Jelenia
Góra okolica, JGN 603-925-484.

PENSJONAT Szklarska centrum
1,300.000, JGN 691-475-892.

PENSJONAT Karpacz centrum 910.000,
JGN 603-925-484.

KUPIMY grunty, gospodarstwa, domy,
JGN 75/76-76-307. E4011-G

DZIA£KI us³ugowe w Je¿owie Sudeckim
przy ul. Granicznej, 120 z³/ m kw. (bez po-
œredników). Tel. 508-251-921. E4014-G

SPRZEDAM piêknie po³o¿on¹ dzia³kê
(1324 m) na granicy Kostrzycy i Mys³akowic
wraz z projektem i zezwoleniem na budowê-
wszystkie media, 145 tys. Tel. 601-85-22-21.

E4017-G
DZIA£KA na Czarnym, 508-137-492.

E4042-G
WWW.NIERUCHOMOSCI-SUDETY.COM.PL

E4062-G
TYLKO 399000 ³adny dom bliŸniak na

Czarnym. Pilne N. Grzywiñscy 509156552.
E4084-G

DOM po remoncie Kromnów 0,84 ha 295
tys. Tel. 663-911-350. E4123-G

SPRZEDAM dzia³kê budowlan¹ w Piecho-
wicach od strony Sobieszowa 1120 m kw. bez
poœredników. Tel. 665-309-074. E4147-G

PODGÓRZYN -sprzedam pó³ domu po
kapitalnym remocie -100 m kw. +gara¿, tel.
600-985-633, 660-866-016. E4149-G

SPRZEDAM halê 1200 m kw. z mieszka-
niem 100 m kw. dzia³ka 1,19 ha w Krzewinie
Zgorzeleckiej- 195.000 z³, 603-225-537.

E4155-G
SPRZEDAM 5 dzia³ek 1500 m kw. - 35 z³/

m kw. w Radomierzu. Tel. 606-95-40-03.
E4159-G

SPRZEDAM dzia³kê budowlan¹ w Je¿o-
wie Sudeckim, media, 508-477-995. E4164-G

PILNIE sprzedam dzia³ki w Je¿owie Su-
deckim (gaz, pr¹d) piêkny widok 60 z³/ m kw.
(bez poœredników), 606-66-16-93. E4204-G

SPRZEDAM dzia³kê 24 ary lub 2 po 12
arów w Kostrzycy z widokiem na Œnie¿kê,
501-124-534. E4259-G

SPRZEDAM pó³ domu 90 m kw., dzia³-
ka 500 m kw. Jelenia Góra, ul. Paderew-
skiego (bez poœredników). Tel.
530-021-617. E4266-G

PILNIE sprzedam dom w Jeleniej Górze
jak nowy 235.000 z³, JGN 691-475-892.

E4270-G

DO WYNAJÊCIA 1/2 domu z ogrodem,
gara¿em- Cieplice, 518-479-968. E4273-G

KUPIÊ siedlisko do 20 km od Jeleniej Góry
z dzia³k¹ do 0,5 ha, tel. 503-335-521. E4281-G

WWW.PINDYK.PL E4283-G
DOM wolno stoj¹cy w Nielestnie 115.000 z³,

pilnie! Tel. 519-350-101. Lic. 10171. E4286-G
SPRZEDAM 3 ha ³¹ki, blisko Wojcieszyc,

3 z³ /m, 796-858-793. E4302-G
DZIA£KI w Je¿owie Sudeckim, 1200 i

1500 m kw., ul. Lotnicza, madia, N. Stêpieñ,
508-240-825. E4305-G

SPRZEDAM dom na Osiedlu Czarne,
662-00-94-00 NS. E4307-G

SPRZEDAM budynek gospodarczy 19
arów Jelenia Góra ul. Wroc³awska. Tel.
603-847-786. E4312-G

SPRZEDAM po³owê willi- Cieplice. Tel.
517-720-211. E4345-G

WWW.KODEX-NIERUCHOMOSCI.PL
E4352-G

SPRZEDAM dzia³kê budowlan¹ na przed-
mieœciach Jeleniej Góry, (bez poœredników),
603-421-953. E4355-G

POSZUKUJEMY domu z hektarem ogro-
du do 1.500.000 z³, N. Grzywiñscy
505074854. E4362-G

WWW.NIERUCHOMOSCIKARKONOSKIE.PL

DOM wiejski do rozbiórki lub remontu,
30.000, dzia³ka 3000 m, NK 75-64-36-052.

DOM wiejski 90.000, dzia³ka 1,67 ha NK
75-64-36-051.

£OMNICA- dom do remontu 220 m lub
do wykorzystania na 3 mieszkania 230.000
okazja Nieruchomoœci Karkonoskie
75-64-36-052.

GRUNTY, 6 ha, piêkne ³¹ki, kêpa lasu,
wyrobisko piasku NK 75-64-36-052.

DZIA£KA ok. Lubomierza 1 ha 35.000 NK
75-64-36-052.

GRYFÓW- dom 1 lub 2-rodzinny sprze-
damy, okazja NK 75-64-36-052.

CIEPLICE w zabudowie szeregowej, 180
m kw., Widok, NK 75-64-36-052.

CHROMIEC dzia³ki 8900 m 3000 m Nie-
ruchomoœci Karkonoskie 756436051.

DZIA£KI Siedlêcin od 60/ m kw. NK
602749567 756436051.

JE¯ÓW -dzia³ki ju¿ od 75 z³/ m kw. NK
602749567 756436051.

DOM na wsi 18 km od Jeleniej dzia³ka
3700 m NK 602749567 756436051.

£OMNICA- dzia³ki od 1500 m NK
75-64-36-051.

KARPNIKI dzia³ki gruntu sprzedamy- NK
75-64-36-051.

ŒCIÊGNY, dzia³ka 2200 m, NK 75-64-36-062.
JELENIA G. dom 265000 „NK”

503021047;756436052.
CIEPLICE, 1/2 bliŸniaka NK 75-64-36-052.
DOMY na wsi sprzedamy NK 75-64-36-052.
MYS£AKOWICE -dzia³ki Nieruchomoœci

karkonoskie 75-64-36-052.
MARCZÓW- dom wiejski po remoncie,

dzia³ka 7000 NK 75-64-36-052, 513-046-929.
E4364-G

SPRZEDAM dom z ogrodem, okolice
Zgorzelca, bez poœredników, 270.000. Tel.
798447879. E1411-K

MICHA£OWICE- dzia³ki budowlane od
40,-/m kw., 602-199-430. E1478-K

TANIO sprzedam pensjonat, 604-81-44-16.
295.000,- nowy dom Podgórki,

604-81-44-16. E1700-K
265.000,- bliŸniak Wojcieszyce,

604-81-44-16. E1701-K
DZIA£KA w £omnicy 15 arów,

791555360. E1761-K
SPRZEDAM dom do remontu, Karpacz,

osiedle Skalne, 1180 m kw., 420 tys.,
757619172; 511914453 E1920-K

DAM zamieszkanie pani emerytce lub sa-
motnej matce z dzieckiem za pomoc w drob-
nych robotach domowych 3 godz. dziennie, dom
z ogrodem okolice J. G. 507097021. E1921-K

DOMY w Je¿owie Sudeckim - atrakcyj-
na lokalizacja ogrodzone, powierzchnia ca³-
kowita 158 m kw. wysoki standard. Tel.
603-930-991 lub 75/74-13-331. E1922-K

MIESZKANIE Piechowice Piastów,
603-05-05-07. E1926-K

SPRZEDAM nowy komfortowy dom na
Osiedlu leœne Zacisze w Dziwiszowie, pow.
235 m kw. dzia³ka 1750 m kw. cena 690.000
z³ do negocjacji. Tel. 697-083-489.

E1966-K
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SPRZEDAM dom ko³o Olszyny. Pow.
u¿ytkowa 95 m kw. Cena 189.000,- z³. Tel.
508654008. E1970-K

DO SPRZEDANIA dzia³ka rolna z warun-
kami zabudowy 2,65 ha Wojciechów,
150.000,- Tel. 602-107-310. E1978-K

WYDZIER¯AWIÊ du¿y budynek do ada-
ptacji na pensjonat Œwieradów, 660-437-922.

E1979-K
SPRZEDAM pó³ bliŸniaka w Jeleniej Gó-

rze 75/7525518. E1980-K
DZIA£KA- Komarno, 30- 50 arów, 46 z³/

m, 600031092. E1981-K

MOTORYZACYJNE

SKUP aut, ca³e i powypadkowe,
693-828-283. D8195-G

AUTOSKUP- ca³e, uszkodzone,
721-721-666. E4-G

KUPIÊ powypadkowe, uszkodzone,
510-522-968. E5-G

STARE motocykle- kupiê, 510-522-968.E6-G
P£ACÊ najwiêcej. Kupiê wszystkie auta po

roku 2000, 781-02-02-02; 783-02-02-02. E13-G
POMOC drogowa. Tel. 506-536-136.
TRANSPORT autolawet¹+ 6 osób. Tel.

506-536-136. E284-G
AUTO-Z£OMOWANIE, dojazd do klienta,

w³asny transport. Tel. 506-536-136. E286-G
POMOC drogowa ca³odobowa, Jelenia

Góra, 603-891-408. E660-G
OPONY nowe, u¿ywane Pasiecznik,

75/78-93-651.
FELGI prostowanie, 75/78-93-651.
FELGI stalowe, aluminiowe,

75/78-93-651.
KLIMATYZACJA nape³nianie, 75/78-936-51.

E1324-G
AUTOHOLOWANIE+ laweta, 501-234-403,

75/643-90-25.
GARA¯E bramy najtaniej, 501-234-403,

75/643-90-25. E3298-G

MECHANIKA pojazdowa, wulkanizacja,
wymiana opon. Samochody osobowe, dostaw-
cze, ciê¿arowe, rolnicze. Tel. 607-377-281;
607-377-280; 75/64-38-350 Je¿ów Sudecki,
ul. Zachodnia 13 (naprzeciwko fabryki me-
bli), www.wtg-transport.pl E3701-G

AUTO laweta, transport aut,
75/71-82-447; 691-775-238; 790-463-959.

E3885-G
SPROWADZÊ z zagranicy ka¿de auto na

zamówienie. Pomoc w formalnoœciach. Auto-
holowanie. Tel. 880-667-258. E4126-G

AUTO naprawy- mechaniczne, blachar-
skie, lakiernicze, spawanie plastiku,
607-390-709. E4188-G

AUTOZ£OMOWANIE, 667-138-290.E4335-G

GARA¯E blaszane, bramy gara¿owe.
Dowóz, monta¿ gratis-ca³y kraj. Producent
(75)6409205, (71)7071441, 696753588,
509038425 www.Robsta.pl Raty. E1340-K

AUTO- skup za gotówkê. Tel. 664200250.
E1489-K

KASACJA pojazdów zaœwiadczenia teren
miasta transport gratis, 75/75-530-80;
696-186-664. E1965-K

KUPNO

AUTA uszkodzone i powypadkowe kupiê,
693-82-82-83. D8194-G

AUTA powypadkowa, ca³e, 721-721-666.
E7-G

ZAP£ACÊ najwiêcej. Wszystkie auta po
roku 2000, 781-02-02-02; 783-02-02-02.

E12-G
KUPIÊ antyki, 695-702-259. E2213-G
KUPIÊ stary piec kaflowy przedwojenny

ozdobny lub elementy pieca. Tel.
603-93-35-35. E2768-G

KUPIÊ stare obrazy, meble, i ró¿ne przed-
mioty przedwojenne. Tel. 692-382-933;
75/76-12-418. E3127-G

KOLEKCJONER kupi stare monety tel.
601-738-532, staremonety@op.pl

E204-K

SPRZEDA¯

KOSTKA granitowa, 512-170-233. E24-G
DREWNO kominkowe, 512-170-233.

E25-G
BUKOWE kominkowe, 506-070-359.

E142-G
DREWNO kominkowe opa³owe. Tel.

605-268-703; 695-542-216. E259-G
ZIEMIA ogrodowa, zwietrzelina. Zapew-

niam transport, 607-540-408. E1431-G
LADY ch³odnicze. Tel. 513-109-128.

E2212-G
DREWNO do kominka i pieca, ró¿ne ga-

tunki, 724-330-955. E2393-G
DREWNO kominkowe i iglaste, transport

gratis, 607-612-350. E3100-G
DREWNO kominkowe sezonowane- ciête

na wymiar, 601-799-452.
DREWNO kominkowe- sezonowane,

609-262-244.
TRADYCYJNE pod³ogi z drewna, parkie-

ty, boazerie, podbitki, Sprzeda¿- monta¿,
601-799-452. E3252-G

WÊGIEL czeski- najtaniej. Tel.
727-235-168. E3307-G

KOMIS urz¹dzeñ gastronomicznych,
ch³odniczych, pralniczych sprzeda¿, skup, ser-
wis, Jelenia Góra, ul. Wolnoœci 232, tel.
75/75-51-797, 603-847-786. E3340-G

DREWNO kominkowe, 697-322-091.
E3390-G

DREWNO dêbowe i bukowe- sezonowa-
ne, 603-781-271. E3529-G

POD£O¯E ogrodnicze, odpady szyszkowe
(kora), worki 120 l, tel. 604-410-290.

E3705-G
ZIEMIA ogrodowa, piasek, t³uczeñ, ka-

mieñ, 601-267-302. E3757-G
KOMINKOWE sezonowane, 601-267-302.

E3758-G
HUMUS- zapewniam transport,

663-140-625. E3879-G
WÊGIEL z Czech- wszystkie gatunki,

75/718-24-47; 691-775-238; 790-463-959.
E3884-G

£Ó¯KO masuj¹ce „Ceragem” pilnie sprze-
dam. Tel. 75/64-34-273 godz. 18.00- 20.00.

E3989-G
DREWNO opa³owe, kominkowe, liœciaste,

iglaste, 601-863-838. E3997-G
DREWNO kominkowe- sezonowane,

510-553-213. E4003-G
LEN -odzie¿ damsk¹ i mêsk¹ oferuje pro-

ducent, Siedlêcin, 75/71-37-338,
508-136-248. E4112-G

DREWNO kominkowe, 603-524-957.
E4142-G

SPRZEDAM okna drewniane szt. 4 roz-
miar 150x115. Tel. 75/76-15-073. E4183-G

SPRZEDAM szczeniaka owczarka œrodko-
woazjatyckiego z rodowodem po rodzicach
championach Jelenia Góra, 691-950-618.

E4192-G

„ARTIMEX”. Najwiêkszy wybór obr¹-
czek œlubnych i bi¿uterii oraz najwy¿sza cena
skupu z³ota w mieœcie. Zapraszamy Galeria
Karkonoska ul. 1 Maja 27, 75/75-234-90
oraz Carrefour ul. J.Paw³a II 51,
75/754-23-13. Zapraszamy do nowo otwar-
tego salonu w Tesco. E4211-G

OKAZJA, domek ogrodowy drewniany,
nowy do zmontowania, 1100 PLN, cena skle-
powa 1560, tel. 507-069-021, 606-227-232.

E4223-G
WIRÓWKÊ, pralkê, lodówkê, ³ó¿ko polo-

we, wózek inwalidzki, trójnóg, 75-75-259-14.
E4258-G

TANIO- wózek inwalidzki (sk³adany do
samochodu) materac inwalidzki (przeciwodle-
¿ynowy Bio-flote+ pompa- na gwarancji,
602-673-746. E4301-G

DWUTEOWNIK HEB 240 2 szt.x 6 m oraz
nadpro¿a 2.300 z³ 516-171-445. E4318-G

WÊGEL czeski, 502653804. E1071-K
NOTEBOOKI sprzeda¿, serwis, naprawa

tel: 75/6420210 Wojska Polskiego 48;
www.jpkomputery.com.pl

KOMPUTERY sprzeda¿, serwis, naprawa
tel: 75/6420210 Wojska Polskiego 48;
www.jpkomputery.com.pl

NAWIGACJE sprzeda¿, serwis, naprawa
tel: 75/6420210 Wojska Polskiego 48;
www.jpkomputery.com.pl

KASY fiskalne sprzeda¿, serwis, naprawa
tel: 75/6420210 Wojska Polskiego 48;
www.jpkomputery.com.pl E1539-K

BYCZKI miêsne- cielêta sprzedam „BYK-
POL” tel. 605-887-080. E1546-K

DREWNO kominkowe opa³owe,
75/7125026. E1688-K

TYNKI akrylowe kolorowe w cenie bia³e-
go 500110126 barwa2@onet.eu E1760-K

SPRZEDAM u¿ywane wyposa¿enie hotelu
*** meble pokojowe, wyposa¿enie ³azienek,
sali konferencyjnej, restauracyjnej, jacuzzi i
wiele innych. Wyposa¿enie w bardzo dobrym
stanie, tanio!! 601-213-375. E1845-K

SUKNIA œlubna dla wysokiej roz. 40- 44,
605592735. E1927-K

KAMIEÑ otoczaki. Tel. 601-675-972.
E1973-K

SPRZEDAM kamerê Sony FX1 6000 z³.
Tel. 517557555. E1974-K

US£UGI

PROFESJONALNE uk³adanie p³ytek
www.solidnekafelkowanie.pl, 607-858-433.

D8342-G
KARCHER- podciœnieniowe pranie dywa-

nów, tapicerki meblowej, faktury VAT. Tel.
75/76-72-773; 603-646-803. E1-G

DOMOFONY- monta¿, naprawa, konser-
wacja, serwis, doradztwo, 601-76-57-35;
75/64-27-027. E8-G

PRANIE dywanów, tapicerek, tanio, do-
k³adnie- profesjonalnie, 601-56-65-08. E10-G

ROLETY, roletki, ¿aluzje, markizy, daszki.
Producent, 76/870-53-48; 608-289-703.

E11-G
JUNKERSY, piece, kuchnie, instalacje ga-

zowe- monta¿, naprawy, przegl¹dy,
604-569-785; 75/76-49-496;
www.gazwidrom.net E14-G

STUDIO Parkiet „Kornik” wykonuje pro-
fesjonalnie: cyklinowanie bezpy³owe, uk³ada-
nie parkietów, pod³óg, paneli: oferuje szerok¹
gamê klejów, lakierów, œrodków konserwuj¹-
cych, 75/75-12-879, 609-736-480. E19-G

£AZIENKI kompleksowo: kafelki, hydrau-
lika, panele, malowanie, g³adzie, ogólnobu-
dowlane, 601-148-406. E21-G

REMONTY- kompleksowo. Tel.
601-79-21-96. E22-G

CYKLINOWANIE monta¿, 505-018-825.
E29-G

VIDEOFILMOWANIE+ foto, 510-127-605.
E30-G

ROLETY, ¿aluzje, plisy, moskitiery, solid-
ny monta¿, naprawy, 604-460-139;
76/870-33-52. E72-G

KOPARKO-£ADOWARKA. Wywrotka 6
ton, 509-224-047. E134-G

ARAN¯ACJA wnêtrz -kolor, forma, 502-
370-957. E256-G

TRANSPORT autolawet¹+ 6 osób. Tel.
506-536-136. E287-G

HYDRAULIKA, 602-491-399. E300-G
PRZEPROWADZKI kompleksowe,

516-146-075; 75/76-73-971;
www.przeprowadzki-kompleksowe.prv.pl

E360-G
KOPARKO-£ADOWARKA Cat,

602-78-16-93. E453-G
KOMINY -wk³ady kominowe, monta¿,

sprzeda¿, 608-495-534, 76/85-75-105.
E1002-G

PRZY£¥CZA wodne, kanalizacyjne wyko-
namy, 601-799-463. E1012-G

ANTENY TV -sat, monta¿, sprzeda¿, na-
prawa, 502-102-333. E1105-G

CYKLINOWANIE, 504-984-000. E1366-G
KONTENERY: wywóz gruzu i œmieci,

604-225-207. E1424-G
KOPARKO-£ADOWARKA JCB+ samo-

chód 10 ton, 607-540-408. E1432-G
DACHY, naprawy, nowe pokrycia, tanio,

501-258-867. E1625-G
WYWROTKI do 15 ton, 608-649-813.

E1694-G
INSTALACJE elektryczne, pomiary, sys-

temy alarmowe, domofony, anteny, kamery,
sieci komputerowe, 603-117-054. E1856-G

M£OT z kopark¹, 602-78-16-93.
E2088-G

ANTENY R/TV/SAT sprzeda¿, monta¿,
serwis. Tel. 75/644-50-80. E2197-G

KOPARKO-£ADOWARKA JCB,
698-668-824. E2216-G

CERTYFIKATY energetyczne,
510-240-885.

PROJEKTOWANIE budowlane,
600-201-769. E2288-G

ŒCINKA drzew fachowoœæ i przystêpne
ceny, 692-641-865. E2356-G

KOMPUTERY -naprawy domowe,
606-423-607. E2438-G

KOT£OWNIE, 603-080-926. E2445-G
US£UGI remontowo- budowlane. Nie-

miecka technologia i jakoœæ, okna pcv;
w w w . a - z m a r e k o l s z e w s k i . y o y o . p l
508-222-690. E2513-G

MEBLOZABUDOWY szafy itp.
603-328-832. E2560-G

MINIKOPARKI, 781-134-275. E2563-G

POSADZKI cementowe, betonowe, ja-
strychy- mixokretem, zalewaniem ogrzewa-
nia pod³ogowego, zacieranie mechaniczne;
tynki gipsowe, cementowo- wapienne; agre-
gatami, 75/75-215-10. E2654-G

KOPARKO-£ADOWARKA JCB 3CX,
515-555-484. E2661-G

REMONTY ³azienek- zabudowa wnêk i
szaf, 504-052-675. E2680-G

PRZEPROWADZKI, kompleksowo. Tel.
535-044-951.

TAPICERSTWO od A do Z. Przyjazd do
klienta i transport, wycena gratis. Tel.
880-044-951.

TRANSPORT do 4 ton- kontener+ winda.
Przeprowadzki kompleksowo: miasto, kraj, za-
granica, faktury Vat. Tel. 880-044-951.

AUTOTRANSPORT- laweta. Tel.
880-044-951. E2693-G

US£UGI minikopark¹. Tel. 502-559-051.
WYWROTKA 10 ton. Tel. 502-559-051.

E2717-G
CYKLINOWANIE bezpy³owe, uk³adanie

pod³óg, parkietów, 75/75-547-94,
509-478-482. E2736-G

HYDRAULIK 24 h. Tanio: c.o., gaz, woda,
kanalizacja, ³azienki kompleksowo,
605-180-403. E2745-G

VIDEOFILMOWANIE -fotografia,
www.studiocolor.pl kopiowanie kaset na DVD,
602-19-19-65, 692-167-113. E2766-G

BRUKARSTWO granitowe, 606-401-836.
E2793-G

KOSZENIE trawy- profesjonalnie,
511-097-022. E2814-G

ELEKTRYK, 691-810-105. E2877-G
POGOTOWIE muzyczne, 609-299-524.

E2906-G
PODCIŒNIENIOWE dog³êbne czyszczenie

dywanów, wyk³adzin, tapicerki meblowej, sa-
mochodowej, sprzêt+ œrodki firmy Karcher,
792-216-960. E2988-G

SOLARY sprzedam, monta¿, serwis,
601-834-702.

JUNKERSY sprzeda¿ monta¿ serwis,
601-834-702.

HYDRAULICZNE us³ugi c.o., gaz, wod.-
kan., 601-834-702. E3023-G

DACHY, rynny, obróbki, 784-196-933.
E3037-G

¯ALUZJE (wszystkie rodzaje),
75/76-43-430; 602-26-44-70 „Ares”.

ROLETKI materia³owe (wszystkie rodza-
je), 75/76-43-430; 602-26-44-70 „Ares”.

ROLETY zewnêtrzne (wszystkie rodzaje),
75/76-43-430; 602-26-44-70 „Ares”. E3046-G

PROJEKTY budowlane z pozwoleniem na
budowê, 697-66-01-01. E3049-G

WYKASZANIE trawników, rowów, przyci-
nanie ga³êzi, drzew, ¿ywop³otu, grodzenie dzia-
³ek budowalnych, tel. 695-558-553. E3081-G

SZAFY wnêkowe, 500-452-760. E3092-G
PRZEPROWADZKI miêdzymiastowe,

500-452-760. E3093-G
DACHY- materia³y bezpoœrednio od pro-

ducenta; zni¿ki dla wspólnot mieszkaniowych,
696-328-445.

DACHY- remonty promocja- 30% na ma-
teria³y i wykonawstwo, 696-328-445.E3112-G

KOPARKO-£ADOWARKA+ m³ot. Trans-
port- wywrotka 15 ton, piasek, ¿wir, t³uczeñ.
Tel. 607-377-281; 607-377-280; 75/64-38-350
Je¿ów Sudecki, www.wtg-transport.pl

E3116-G

INSTALACJE sanitarne, centralnego
ogrzewania i gazowe, kot³ownie wielopali-
wowe, kolektory s³oneczne, kominki z p³asz-
czem wodnym, solidnie, terminowo. Tel.
505-021-409. E3120-G

VIDEOFILMOWANIE+ foto, profesjonal-
nie. Tel. 698-269-335. E3143-G

KSIÊGOWOŒÆ, 602-45-34-94. E3158-G

BRUKARSTWO- profesjonalnie,
www.brukpol.net Tel. 663-232-265. E3190-G

BHP szkolenie, 697-817-105. E3213-G
PRODUKCJA i monta¿ boazerii, parkie-

tów, pod³óg, podbitek, 601-799-452. E3253-G
KLIMATYZACJA do biur, mieszkañ,

691-113-545.
INSTALACJE hydrauliczne, gazowe, elek-

tryczne, 691-113-545. E3256-G

PODCIŒNIENIOWE czyszczenie dywa-
nów, wyk³adzin, tapicerek, us³ugi równie¿ w
firmie odbiór- dowóz gratis. Wysoka jakoœæ
us³ug. Zapraszamy, 609-172-300;
75/752-42-66. E3263-G

REMONTY gwarancja solidnie wykonanej
us³ugi 605-597-711; arekaj@tlen.pl E3308-G

WYNAJEM podnoœnika, wycinka drzew,
502-508-265. E3326-G

KONTENERY: odpady budowlane, ko-
munalne, przemys³owe: www.dziwak-eko.pl
696-115-226.

PIASEK, ¿wir, kamieñ, ziemia, transport
10-28 ton, koparko-³adowarka,
696-115-226. E3327-G

WYPO¯YCZALNIA: elektronarzêdzia, ma-
szyny budowlane, serwis, sklep,
503-55-44-11. E3337-G
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ROLETY 75/76-75-330.
¯ALUZJE 75/76-75-330.
¯ALUZJONAPRAWY 75/76-75-330.
¯ALUZJOCZYSZCZENIE, 75/76-75-330.
SERWIS rolet, 508-282-506. E3444-G
OGRÓD -projekt, pielêgnacja, koszenie

trawy, murki, oczka, odwodnienia,
605-450-340, 501-456-760. E3445-G

REMONTY wykoñczenia, mieszkañ, odna-
wianie starych budynków sposób tradycyjny,
rabaty, Vat, 509-891-349; www.morembud.pl

E3549-G
GAZ, ogrzewanie, instalacje, nadzory,

wykonawstwo, uprawnienia, 602-833-166.
GAZ, projektowanie instalacji, pozwolenia

na budowê, 602-833-166. E3555-G
BRUKARSTWO artystyczne,

723-249-203. E3582-G
TELEWIZORY naprawy domowe,

75/75-31-105; 504-58-64-00. E3601-G
MINIKOPARKI humus tanio,

781-134-275. E3602-G
NADZORY budowlane. Wieloletnie do-

œwiadczenie w projektowaniu i realizacji. Tele-
fon 601-791-858. E3608-G

ELEKTRYCZNE instalacje 503-16-94-62.
PANELE 503-16-94-62.
MALOWANIE 503-16-94-62. E3713-G
REGIPSY od 8,00- 50 z³/ m kw. szpa-

chlowanie, malowanie pomieszczeñ,
504-052-675. E3723-G

STOLARSTWO- ciesielstwo. Tel.
603-783-607. E3731-G

PRANIE dywanów 602741924.
MALOWANIE, panele itd. 602741924.

E3778-G
STOLARSTWO- schody, balustrady, za-

budowy, drzwi, odnawianie, ró¿ne. Tel.
500-408-841. E3781-G

ŒWIADECTWA (certyfikaty) energetyczne,
691-221-116. E3789-G

WYKOÑCZENIA wnêtrz remonty ³azienek,
607-911-544. E3795-G

DACHY: tanio, szybko, solidnie,
784-196-933. E3807-G

KONTENEROWY wywóz odpadów,
mo¿liwoœæ za³adunku kontenera. Tel. 500-
155-653; www.zamowkontener.pl E3844-G

OGÓLNOBUDOWLANE remonty miesz-
kañ, ³azienek, 511-64-25-69. E3845-G

KOPARKO-£ADOWARKA, wywrotka 15
ton, roboty ziemne, zwietrzelina, prace po-
rz¹dkowe, 510-964-374. E3880-G

PRZYJMÊ zlecenie na budowê domu, re-
monty, docieplenia, 695-112-363. E3896-G

PRZEPROWADZKI, transport
609-631-072; 781-756-839. E3919-G

ELEKTRYK 24 h- solidnie i tanio. Monta¿
instalacji, awarie, drobne naprawy, pomiary,
pod³¹czenie kuchenki. Tel. 601-717-759.

E3922-G
HYDRAULICZNE, 782-061-725. E3955-G
REMONTY mieszkañ, 693-295-537.

E3963-G
WYKONAM mury oporowe. Tel.

796-235-944; 782-363-230. E3964-G

ŒCINKA drzew w trudnych warunkach,
Vat, 507-086-025. E3972-G

DOCIEPLENIA elewacje budynków. Tel.
606-404-190.

REMONTY wykoñczenia wnêtrz. Tel.
606-404-190.

RUSZTOWANIA wynajem, monta¿. Tel.
606-404-190.

FASADY- renowacje. Tel. 606-404-190.
E4012-G

ALARMY 607-421-168.
MONITORING 607-421-168.
KAMERY 607-421-168.
DOMOFONY 607-421-168. E4018-G
CYKLINOWANIE, uk³adanie, profesjonal-

nie, 601-313-541. E4024-G
ELEKTRYK, 664-475-323. E4043-G
BRUKARSTWO- uk³adanie kostki betono-

wej, granitowej, 608-658-351. E4047-G
BRUKARSTWO. Tel. 668-165-266.

E4048-G

OGRZEWANIE pod³ogowe. Centralne
ogrzewanie. Baterie s³oneczne. Turbokominki.
Kot³ownie wielopaliwowe. Gwarancja. Telefo-
ny: 509-899-879; 75/75-33-6-33. E4052-G

TELEWIZORY- LCD, Plasma, naprawy
domowe i warsztatowe RTV Hi-Fi SAT Serwis,
ul. Matejki 1A. Tel. 75/75-241-51;
602-373-343. E4053-G

DACHY 602-884-480. E4081-G
NAPRAWA maszyn do szycia. Tel.

603-324-921. E4104-G
REMONTY mieszkañ, 691-631-082.

E4108-G
ELEKTROINSTALACJE naprawy monta¿,

automatyka, 697-081-472. E4110-G
DACHY, 602-884-480.
DEKARSTWO, 601-872-363. E4111-G
ZDUN: murowanie, tynkowanie. Tel.

887-095-801. E4116-G
MALOWANIE, 609-172-300;

75/752-42-66. E4117-G
KANALIZACJA- hydraulika, udro¿nianie

rur, wypompowywanie wody z zalanych piw-
nic, 609-172-300. E4118-G

AUTOTRANSPORT kraj- zagranica. Spro-
wadzanie aut na zamówienie. Pomoc w for-
malnoœciach. Tel. 880-667-258. E4125-G

AUTORYZOWANY Serwis RTV LCD Pla-
zmy. Dojazd do klienta Jelenia Góra, Groszowa
27, 75/642-11-95; Ró¿yckiego 4, 75/642-11-93;
www.elektronika-1974.Jelenia-gora.pl E4129-G

HYDRAULIKA kanalizacja, gaz, monta¿
kuchenek, junkersów, 604-922-815. E4132-G

STUDNIARSTWO, 728-823-264.
STUDNIE- wiercenie, czyszczenie, pog³ê-

bianie, 604-619-589. E4134-G
ŒWIADECTWA (certyfikaty) energetyczne

budynków- tanio, solidnie, 696-469-325.
POMIARY elektryczne- budynków, urz¹-

dzeñ, 696-469-325.
ELEKTRYCZNE- odbiory, nadzory, projek-

ty, 696-469-325. E4135-G
PRALKONAPRAWY, 603-83-54-83.

E4140-G
MALOWANIE, p³ytki, regipsy, g³adzie,

785-187-057, 609-342-963. E4141-G
ARCHITEKT- Sobieszów. Tel.

75/755-37-46; 696-615-795. E4148-G
DACHY, 696-628-272. E4150-G

ŒCINKA drzew z podnoœnika. Tel.
608-404-760. E4154-G

PARKIECIARSTWO- uk³adanie, cyklino-
wanie, lakierowanie. Tel. 75/6137797;
692-159-693. E4161-G

HYDRAULIK awarie, instalacje. Tel.
500-50-50-02.

GAZ serwis. Tel. 500-50-50-02.
JUNKERSY serwis. Tel. 500-50-50-02.
TERMET serwis. Tel. 500-50-50-02.
WUCO- udra¿nianie kanalizacji. Tel.

500-50-50-02.
ELEKTRYK awarie, 500-50-50-02.

E4166-G
TRANSPORT, tanio, 503-027-361.

E4179-G
TANIO p³ytki, regipsy, g³adzie, malowa-

nie, panele, wymiana drzwi, okien, elektryka,
hydraulika. Tel. 692-211-308. E4187-G

PROFESJONALNE pranie tapicerki samo-
chodowej i dywanów Jelenia Góra,
723-737-207; 75/64-19-442;
www.myjnia-euroglobal.efirma.fm E4191-G

ZAK£AD Stolarski wykona: schody, ba-
lustrady, zabudowy, meble z drewna litego-
pe³ny zakres us³ug stolarskich. Tel.
791-734-758; www.stolarskijg.republika.pl

E4194-G

REMONTY szybko, tanio, solidnie,
886-174-031.

REMONTY kompleksowo tanio, solidnie,
698-056-197. E4195-G

KOMINKI -pod³¹czenia, monta¿ obudowy,
elementy dekoracyjne -784-920-606.

INSTALACJE c. o., ciep³ej i zimnej
wody, gaz, kanalizacja, 784-920-606.

REMONTY, roboty wykoñczeniowe,
domy, sklepy, mieszkania, biura,
784-920-606. E4202-G

PODNOŒNIKI koszowe 21 m i 25 m
wynajem. Tel. 608-404-760. E4210-G

TYNKI maszynowe. Firma budowlana
„Panelgreg”, 695-604-918. E4217-G

REMONTY mieszkañ (³azienki),
692-713-593. E4236-G

OGRODY od A-Z, sprzeda¿ krzewów,
793-535-308.

DOCIEPLENIA, ogrodzenia, 793-535-308.
E4247-G

TANIO budowa domu- ogrodzenia- da-
chy. Tel. 784-768-300. E4277-G

ANTENY- monta¿, serwis, naprawy Cy-
fra+, Cyfrowy Polsat, telewizja „n”, telewizja
Trwam, telewizja na kartê HD, instalacje
zbiorcze, instalator Mont-Sat, 16 lat do-
œwiadczenia, 602-810-896. E4298-G

G£ADZIE metod¹ angielsk¹ „Multi Fi-
nish” bez kurzu, szlifowania- regipsy, p³ytki,
panele, malowanie i inne, 75/75-15-935;
603-197-516. E4309-G

KARCHER- podciœnieniowe pranie dywa-
nów, tapicerki meblowej, niskie ceny. Tel.
606-519-932. E4321-G

OGÓLNOBUDOWLANE remonty miesz-
kañ, ³azienek, 511-64-25-69. E4332-G

ŒLUSARSTWO, 792-972-237. E4334-G
ELEWACJA- czyszczenie- mycie kamien-

nych schodów, tarasów, itp. 609-172-300.
E4347-G

SZYBKIE solidne remontowanie, malowa-
nie, tapetowanie, kafelkowanie, panele, g³adŸ,
75/64-28-055; 665-119-630. E4354-G

ANTENY- monta¿, serwis, naprawy, in-
stalator Mont- Sat 16 lat doœwiadczenia, roz-
wi¹¿e Twój ka¿dy problem, 602-810-896.

E4358-G

WIDEOFILMOWANIE. Fotografia œlubna,
602-689-349. E481-K

Z modrzewia tarasy, balustrady, wiaty,
660-699-133. E1005-K

INFORMATYCZNE, +48602383158.
E1138-K

US£UGI blacharsko- dekarskie docieple-
nia budynków. Tel. 604190440. E1221-K

CZYSZCZENIE dywanów, tapicerek
607-155-751. E1281-K

AW OGRODY. Tel. 519166674. E1341-K
WIDEOFILMOWANIE i fotografowanie

profesjonalne wszelkich imprez. Cyfrowa ja-
koœæ. Zgrywanie starych taœm na DVD.
www.FotonART.pl tel. 796-47-86-67. E1481-K

PROJEKTY wnêtrz Wiza 3D,
601-576-982. E1542-K

KOMPUTERY naprawa. Odzyskiwanie da-
nych. Dojazd, naprawy u klienta.
www.wemm.pl, tel. 798468007. E1559-K

TYNKI agregatem gipsowe cementowo-
wapienne 602824801. E1626-K

WWW.ZAPYTAJPRAWNIKA.PL E1628-K
BRUKARSTWO. Tel. 519166674.

E1715-K
BRUKARSTWO prace towarzysz¹ce. Tel.

888986971. E1758-K
DOCIEPLENIA elewacje w³asne materia³y

faktury 500110126 barwa2@onet.eu E1759-K
SERWIS urz¹dzeñ gastronomicznych, tel.

606948114. E1766-K

SERWIS i naprawa urz¹dzeñ gastrono-
micznych dla gastronomii. Tel. 606948114.

E1767-K

POGOTOWIE kanalizacyjne 698340388.
E1775-K

KANALIZACJA przy³¹cza Kowary Mys³a-
kowice Mi³ków Œciegny 509-056-832
www.pipeinstall.pl E1834-K

BRUKARSTWO. Tel. 665564721.
E1837-K

KOPARKO-£ADOWARKA us³ugi, 783-
086-805; 75/75-43-813. E1838-K

REGIPSY, g³adzie, malowanie, panele,
glazura 604992041.

KOMPLEKSOWE remonty domów, miesz-
kañ, pensjonatów, biur profesjonalnie
509924523. E1839-K

CYKLINOWANIE, solidnie+ schody,
697-143-799. E1840-K

STUDNIE g³êbinowe profesjonalne wy-
konanie, konkurencyjne ceny. Tel.
607-263-591; 607-550-544. E1918-K

PODNOŒNIK koszowy 20 m. Telefon
517-799-703. E1919-K

FOTOGRAFIA œlubna,
www.fotograf.jgora.pl tel: 601552382.

E1932-K

US£UGI rremontowo- budowlane solid-
nie, szybko za rozs¹dn¹ cenê! sprawdŸ nas,
502-503-830. E1969-K

LEKARSKIE

NERWICE- Czes³awa Gierczak- psychia-
tra. Rej. tel. 502-591-364, 75/755-77-45, Cie-
plicka 72/2. E108-G

SPECJALISTA chirurgii dzieciêcej. Dr n.
med. Marek Rawski ul. Œciegiennego 6, reje-
stracja 75/755-05-66; 602-474-989. E1814-G

PSYCHOTERAPIA i Rozwój Osobisty,
www.sentient.pl Agnieszka Kubacka
609-823-924; Marianna Kotuniak 606-345-332;
ul. Sudecka 93/51, Jelenia Góra. E1917-G

GABINET Dietetyczny. Odchudzanie. Wie-
loletnia praktyka, 512-237-192. E2514-G

SPECJALISTA seksuolog, ginekolog- po-
³o¿nik, Anna Pominkiewicz USG. Laser. Co-
dziennie 9.00- 18.00; sob. 10.00- 17.00,
W.Polskiego 3/2, 602-479-306. E2582-G

GABINET rehabilitacji, www.erykolszak.pl
697-855-631. E2600-G

STOMATOLOG Aleksander Gordijenko,
przyjmuje przy ul. Teatralnej 14/1, pon., wt.,
czw. 15.00- 19.00; œroda, pi¹tek 9.00- 14.00;
sobota na telefon. Rejestracja telefoniczna,
695-832-920. E2995-G

MASA¯E (bañka chiñska), fizykoterapia
(laser, DD, ultradŸwiêki, jonoforeza), rehabili-
tacja, mgr fizjoterapii, wizyty domowe,
691-200-995. E3169-G

DERMATOLOGICZNY Gabinet Lekarski
Krzysztof Kwaœny specjalista dermatolog
przyjmuje: poniedzia³ek- czwartek 10.00-
13.00; wtorek- pi¹tek 15.00- 19.00; œrody po
rejestracji, Jelenia Góra, Wojska Polskiego 75.
Tel. 601-58-2883; dom. 75/718-2883. Derma-
toskopia i Mikrodermabrazja. E3182-G

VIAGRA, cialis, 601-960-615;
605-405-855. E3404-G

KUNKIEWICZ Bogdan choroby kobiece,
po³o¿nictwo USG, wymra¿anie nad¿erek. Le-
czenie niep³odnoœci. Cieplice Mi³osza 26. Re-
jestracja: www.kunkiewicz.info 602-172-794,
75/755-35-49. E3560-G

NEUROLOG Bogumi³a Grêdziak przyjmu-
je w Przychodni „Piastmed” Cieplice, Plac Pia-
stowski 21 oficyna wtorki, czwartki 16.30-
18.30. Tel. kont. 518-359-691 przychodnia
75/646-90-96. E3751-G

ENDOKRYNOLOG specjalista ginekolog-
po³o¿nik, androlog, lek. med. W³odzimierz Wi-
ciak: choroby tarczycy, ginekologiczne, nie-
p³odnoœæ kobiet i mê¿czyzn zaburzenia erek-
cji. USG. Przyjmuje: codziennie w godz. ran-
nych i popo³udniowych Jelenia Góra, Ró¿yc-
kiego 4. Telefony: gabinet 75/75-312-90: do-
mowy 75/75-52-126. Mo¿liwoœæ rejestracji na
godziny. Zni¿ka dla emerytów i rencistów przy
leczeniu chorób tarczycy. E3755-G

PSYCHOTERAPIA. Specjalista psycholog
kliniczny El¿bieta Wêgrzyn. Teatralna 1.
506-960-490 E4019-G

REUMATOLOG Waldemar Markiewicz, le-
czenie chorób reumatycznych i osteoporozy.
Przyjmuje: wtorki, czwartki od 16.00. Jelenia
Góra ul. Kiepury 51. Rejestracja telefoniczna
603-540-303. E4022-G

OKULISTYCZNE wizyty domowe- co-
dziennie, 502-58-80-91. E4027-G

GABINET Chirurgii i Ultrasonografii
(USG). Dr nauk med. Aleksander Bia³as.
Specjalista chirurg. Diagnostyka, zabiegi,
¿ylaki, hemoroidy, rektoskopia. Obdukcje i
opinie lekarsko- s¹dowe. USG: tarczyca,
gruczo³y piersiowe kontrola sutków po
mammografii, pe³ny zakres jamy brzusznej,
nerki, pêcherz, gruczo³ krokowy, j¹dra. USG
dzieci. Jelenia Góra, ul. Teatralna 1. Codzien-
nie. Tel. bezpoœredni 601-70-92-87;
75/64-24-200 dom 75/75-231-07.

E4028-G

DERMATOLOG specjalista Makarewicz
Barbara. Jelenia Góra, pl. Ratuszowy 55/3
przyjmuje w poniedzia³ki, pi¹tki od 15.30-
19.00; w œrody po 17.00, w soboty po reje-
stracji telefonicznej, 75/75-233-00;
602-13-53-62. E4030-G

PSYCHOLOGICZNY Gabinet mgr Jolan-
ta Ka³udziñska-Góra. Doœwiadczony psycho-
log, terapeuta. Certyfikat specjalisty terapii
uzale¿nieñ. Diagnoza i terapia dzieci, doro-
s³ych, rodzin, nerwice, depresje, zaburzenia
od¿ywiania. Jelenia Góra, ul. Teatralna 1,
pok. 204 a. Rejestracja tel. 504-155-159.

E4036-G

PSYCHIATRA, Jacek Madejek, gabinet
specjalistyczny, wizyty domowe,
609-752-830. E4038-G

PSYCHIATRA Bogus³aw Zasêpa nerwice,
depresje, terapia rodzin, odtrucia, wizyty do-
mowe. Tel. 602-804-195. E4054-G

SZCZERBIÑSKI Jerzy dr n. med. specjali-
sta ginekolog- po³o¿nik przyjmuje w gabinecie
prywatnym Cieplice, Mochnackiego 3. Reje-
stracja telefoniczna 607-627-824;
75/75-513-69. Opieka nad kobiet¹ ciê¿arn¹,
diagnostyka, leczenie chorób kobiecych, nie-
p³odnoœæ. E4092-G

ZIEZIULA Andrzej. Pulmonolog, interni-
sta. Wizyty domowe, EKG. Tel. 601-75-81-60.
Gabinet: Teatralna 1, pok.104; wtorki, pi¹tki
od 16.00- 17.00. E4097-G

REHABILITACJA dzieci i doros³ych,
508-968-590; www.rdid.pl E4128-G

ZATRUDNIÊ stomatologa, Jelenia Góra,
694-633-332. E4178-G

SPECJALISTA protetyki stomatologicznej
stomatologii ogólnej Wojciech Z. Kulig.
Wszystkie rodzaje odbudowy, leczenia zêbów,
wszystkie rodzaje koron, protez, mostów pro-
tetycznych, mikroskop zabiegowy, implanty,
ceramika adhezyjna, piaskowanie, naprawy,
wybielanie zêbów, rentgen. Jelenia Góra, Ko-
nopnickiej 1, I piêtro, pon.- pt. 10.00- 19.00.
Tel. 75/76-75-473; 601-773-396. E4213-G

PSYCHOTERAPEUTA, specjalista psycho-
logii klinicznej mgr Jolanta Skoczylas- psy-
choterapia zaburzeñ nerwicowych i depresyj-
nych- terapia ma³¿eñska i rodzinna,
607-431-243. E4238-G

SPECJALISTA psychiatra i terapii uzale¿-
nieñ Piotr Behnke, zaburzenia nerwicowe, de-
presje, uzale¿nienia. Esperal. Tel.
605-822-278. E4239-G

REHABILITACJA wizyty domowe, du¿a
praktyka, nowoczesne metody. Mgr fizjote-
rapii. Tel. 504-206-197. E4339-G

PSYCHOTECHNICZNE badania
www.psycho-testy.pl 662098399. E765-K

ANGIOLOG Joanna Olszewska- Roczniak,
leczenie chorób ¿y³, têtnic, USG. Ogiñskiego
1B/18. Rejestracja 516815337. E1346-K

GABINET Psychodietetyczny mgr in¿. Be-
ata Dudziak, Jelenia Góra, ul. Teatralna 1, tel.
506-449-203. E1561-K

ALKOHOLOODTRUCIA wizyty domowe
603-082-316. E1695-K

PSYCHOLOG Joanna Stelmach. Porad-
nictwo, terapia indywidualna, ma³¿eñska, ro-
dzinna. Zaburzenia lêkowe, depresja, stres.
Mi³oœæ, samoocena. Zabobrze
665-36-63-63, www.JoannaStelmach.com,
www.PieknaMilosc.pl E1709-K

TERAPIA krótkoterminowa. Ustawienia
hellingerowskie. Gabinet Wiejska 29. Tel.
601-52-85-15; mariusz.mieczakowski@gazeta.pl

E1772-K
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PRACA

AVON- prezent, 603-749-945. D8484-G
AVON konsultanka- 692-494-164. E47-G
PRACOWA£EŒ za granic¹- odbierz poda-

tek, 75/75-240-44; 601-55-44-10. E275-G
LEGALNA dobrze p³atna praca dla opie-

kunek tylko z polsk¹ firm¹ i druk A1;
www.praca-job.eu E3572-G

PRZYJMÊ do pracy dekarza od zaraz.
Bardzo dobre wynagrodzenie. Tel.
793-676-758. E3971-G

ZATRUDNIÊ do ksiêgowoœci. Oferty na
meil: banas.8567@nettax.com.pl E4093-G

DOZORCÊ zatrudni hurtownia w Jeleniej
Górze, mile widziana renta lub grupa, tel.
661-400-153, oaza@oaza.net.pl E4121-G

FIRMA budowlana zatrudni cieœlê oraz po-
mocnika cieœli. Tel. 663-405-052. E4127-G

ZATRUDNIÊ fryzjerki w centrum Jeleniej
Góry lub wynajmê stanowisko pracy, 502-44-
200; 75/75-34-341. E4163-G

ZATRUDNIÊ elektryka w firmie budowla-
nej, tel. 601-566-217. E4229-G

AGENCJA Detektywistyczna i Ochrony
„Joker” sp. z o.o Oddzia³ Jelenia Góra, ul. Su-
decka 51 zatrudni: elektronika (znajomoœæ sys-
temów alarmowych, prawo jazdy kat. B); ope-
ratora stacji monitorowania (licencja pracowni-
ka ochrony). Wymaganie: doœwiadczenie na w/
w stanowiskach. CV proszê wysy³aæ na adres
e-mail: jeleniagora@joker-security.pl E4237-G

ZATRUDNIMY od zaraz lekarza -Zak³ad
Opiekuñczo-Leczniczy w Jeleniej Górze, tel.
600-359-705. E4241-G

47-LETNIA rencistka poszukuje pracy,
725-031-160. E4252-G

NIANIA 12 lat doœwiadczenia zaopiekuje
siê dzieckiem od 1.09. Tel. 512-313-480.

E4253-G
ZATRUDNIMY kucharza Pizzeria „M”,

518-479-968. E4271-G
POSPRZ¥TAM, 726-894-008. E4299-G

WYDZIER¯AWIÊ stanowiska fryzjerskie
na 1-go Maja, Jelenia Góra, 509-119-817.

E4313-G

NIGHT Club zatrudni barmanów. Chêtnie
ze znajomoœci¹ jêzyka niemieckiego lub angiel-
skiego. Tel. 501-304-770 po 15.00. E4323-G

ZAOPIEKUJÊ siê dzieckiem, 75/75-23-173.
E4360-G

ZOSTAÑ konsultantk¹ AVON 784417217,
vsm@interia.eu E1286-K

KRUSZYWA Polskie SA w Leœnej Kopal-
nia Bazaltu w Grabiszycach zatrudni kierowni-
ka warsztatu sprzêtu ciê¿kiego. Wymagania
wykszta³cenie co najmniej œrednie mechanicz-
ne doœwiadczenie przy naprawach ³adowarek,
koparek i wozide³. Tel. 75/ 7242640; e-mail
lesna.biuro@kruszywapolskie.pl E1768-K

POŒREDNICTWO Pracy „Partner” po-
szukuje opiekunek osób starszych do legal-
nej, dobrze p³atnej pracy w Niemczech. In-
formacja tel. 75/64-72-250 lub 42,
www.agencja-partner.pl E1843-K

PRACA w domu przy artystycznym malo-
waniu pami¹tek. Tel. 888882739. E1925-K

METAL Master zatrudni do zak³adu w Pod-
górzynie spawaczy. Tel. 75/7550601. E1935-K

POSZUKUJÊ panie do opieki nad osoba-
mi starszymi w Niemczech. Wymagane pod-
stawy jêzyka niemieckiego. duset@onet.eu
Tel. +4915151646075. E1982-K

ZAOPIEKUJÊ siê czworonogiem 785123738.

NAUKA

T£UMACZ przysiêg³y- niemiecki,
501-099-367. E2-G

FRANCUSKI- t³umaczenia przysiêg³e, biu-
ro ABC, 606-110-774. E17-G

T£UMACZ przysiêg³y jêzyka angielskiego,
502-207-330. E18-G

MATEMATYKA, fizyka, chemia- doœwiad-
czenie. Tel. 660-768-324. E27-G

NIEMIECKI- t³umacz przysiêg³y. Szybko,
781-225-336. E3301-G

OSK „Plus”, Kiepury 27B/1, Pijarska 32,
kursy, weekendowe, ekspresowe, doszkalanie,
raty, Tel. 502-266-499; 75/75-42-259;
www.plus.prawojazdy.com.pl E3491-G

MATEMATYKA, fizyka, chemia- tanio. Tel.
606-62-82-49. E3565-G

FRANCUSKI- fachowo i niedrogo,
510-297-880.

NIEMIECKI- nauczyciel z doœwiadcze-
niem, 510-297-880.

ANGIELSKI- wszystkie poziomy, profesjo-
nalnie, 510-297-880. E3577-G

ANGIELSKI, 503-819-327. E3637-G

OSK Zap³on, Sobieskiego 30. Kursy pra-
wa jazdy kat. A,B. Instruktor prowadz¹cy po-
siada uprawnienia egzaminatora pañstwowe-
go, 75/75-56-006; 601-75-45-59,
www.oskzaplon.pl E3640-G

BIURO T³umaczeñ „Inter-Transfer”
www.inter-transfer.wizytowka.pl Tel.
602-501-955. E3980-G

T£UMACZ przysiêg³y jêzyka niemieckie-
go, 75/642-44-21, 501-648-318. E4029-G

MATEMATYKA- poprawki. Tel.
728-217-498. E4156-G

DOŒWIADCZONY nauczyciel angielskie-
go, specjalizuj¹cy siê w konwersacjach. Indy-
widualnie 30,-/60 min.; lub grupy 4-osobowe
20,-/os., 505-024-044 (Eng.); 888-152-841
(PL). E4357-G

MATEMATYKA, 606-327-420. E1332-K
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JASNOWIDZ!
Jedna z nielicznych
na œwiecie czytaj¹ca

w ludzkich myœlach. Pragniesz
dowiedzieæ siê co ON lub ONA

o Tobie myœli i jaka bêdzie
Twoja przysz³oœæ
- zadzwoñ,

604-802-024.

NAUKA C.D.

MATRYMONIALNE

„AMOR” Jelenia Góra, 75/75-23-084,
600-983-771. E4209-G

M£ODY Niemiec lat 35 mieszkaj¹cy ko³o
Bautzen pozna pani¹ w odpowiednim wieku.
Zdjêcie mile widziane. Schmidt Naundorfer Str
6 02633 Gaussig. E4260-G

DUET- Lubañ, 604-361-418. E1147-K

ZGUBY

ZGUBIONO legitymacjê studenck¹ nr
7108 wydan¹ przez WSM w Legnicy.E4314-G

RÓ¯NE

WESELA karaoke, 517-900-425;
www.zespolprestiz.pl E3-G

DOMOFONY, 601-765-735;
75/64-27-027. E9-G

WESELA- imprezy „Per³a Zachodu”. Tel.
75/75-230-49, 510-200-030; www.perlazachodu.eu;
e-mail:schronisko@perlazachodu.eu E155-G

ZESPÓ£ muzyczny -7830-1111-0. E189-G
WRÓ¯KA, 506-694-216. E315-G
DOM weselny- limuzyna gratis, Karpacz,

603-622-848. E745-G
WESELA, przyjêcia, domowo, konkuren-

cyjnie, 604-869-479; 75/76-45-316. E942-G
WESELA, noclegi, poprawiny gratis,

75/76-16-422. E1968-G
ZESPÓ£ muzyczny „Pieszczochy”, wese-

la; www.zespolpieszczochy.pl Tel.
604-186-987. E2669-G

WWW.TEQUILABAND-JG.PL 605-32-87-31.
E2927-G

LINCOLN; do wynajêcia sala bankietowa-
œluby - Karpacz, 603-622-848. E3180-G

DJ, prezenter na imprezy, 604-186-987.
E3779-G

WESELA, noclegi, 75/76-16-422.E3836-G
ANNA tarot, 600-740-925. E3876-G
ZESPÓ£ Family wesela, 605-210-566;

www.family.jgora.pl E3877-G
WESELA- Restauracja „Nad Potokiem” w Ka-

czorowie, pieczone prosiê, noclegi, 75/74-121-78,
www.nadpotokiem.com E4100-G

WWW.MSCATERING.PL -catering (obia-
dy, obiadokolacje) dla firm, pensjonatów,
oœrodków wypoczynkowych.

WESELA -Restauracja „Europa”
609-880-880.

STYPY -Restauracja „Europa” lub cate-
ring 609-880-880.

CATERING plenerowy, catering piwny,
agregat pr¹dotwórczy, wynajem sprzêtu
609-880-880.

ABONAMENT 5 dni, obiad 12 z³, do wy-
korzystania przez 2 tygodnie, do wyboru 3
zupy, 4 drugie dania, bufet jarzyn, napoje -
Restauracja „Europa” 609-880-880
www.mscatering.pl E4316-G

WESELA, „muzyk orkiestra”, umownie,
692-046-727. E4346-G

DREWNO kominkowe, 665-944-840.
D3304-K

TOWARZYSKIE

M£ODA œliczna zgrabna 20-latka,
724-186-211.

ATRAKCYJNA opalona i m³oda z du¿ym
biustem, 724-291-201.

POCI¥GAJ¥CA kobieta dla starszych pa-
nów, 724-186-211.

20-LETNIA blondynka, 724-291-201.
E3371-G

ERYK 40 przystojny pan do towarzystwa
i nie tylko, 783-092-157. E3912-G

M£ODA namiêtna Magda zaprasza... na
wszystko od 20, 888-177-906.

ZAPROSZÊ -przyjadê, 608-717-951.
MY dwie dla Ciebie i siebie, 602-861-000.
NIEPOWTARZALNA Monika z du¿¹ pi¹-

teczk¹, 513-971-327.
SZYBKIE numerki w centrum,

510-687-287. E4035-G
FRANCUZ z klas¹, 794-289-513.
ZGRABNA starsza, 792-902-699. E4158-G
PRZYJMÊ panie do wspó³pracy,

726-474-933.
ZGRABNA szatynka full serwis plus wy-

jazdy, 697-619-553. E4219-G

FACET, 515-754-065. E4274-G
JOWITA zaprasza. Tel. 794-981-291.
ANETKA z du¿ym biustem 7 zaprasza.

Tel. 665-064-581.
WYJAZDY do hoteli. Tel. 503-375-411.
S£ODKA wisienka. Tel. 723-272-926.

E4297-G
„FRANCUZ” jak lubisz 728-271-237.
BLONDYNKA od 8.00, 607-938-026.
KWADRANS w centrum, 607-938-026.
MARTYNA, 728-271-237. E4315-G
DU¯Y biuœcik rubensowskie kszta³ty,

883-427-396.
MASA¯ erotyczny, 796-137-052.
22-LATKA zmys³owa zaprasza dojrza³ych

panów na dyskretne spotkania, 796-996-055.
SZUKASZ dyskrecji higieny kultury? Za-

dzwoñ, 796-849-950. E4317-G
MONIKA- nowa z ³adnym biustem,

506-836-227.
KAROLINA- seksowna czarnulka,

723-142-210.
WYSOKA, szczup³a, 797-438-202.
PATRYCJA- namiêtna 30-latka,

697-575-400. E4324-G
NIE piêkne lecz umiejêtne, 667-720-413.
KAMILA, 789-065-260.
MY dwie miêdzy sob¹ i dla Ciebie,

885-319-656.
VANESSA www.roksa.pl 667-720-413.
MAJA, 796-691-135.
PONÊTNA Kaja, 789-065-260;

www.roksa.pl
LAURA, 782-115-982.
ZAPRASZAMY ca³odobowo,

796-691-134. E4326-G
ATRAKCYJNA blondynka zaprosi dojrza-

³ych panów 724-828-099.
BLOND, ³adna, 34 lata, Cieplice,

722-266-420. E4331-G

SEKSOWNA szatynka 40-latka mi³oœæ
grecka ful serwis, 781-668-703.

IGA 40-latka spe³ni Twoje ukryte i na-
miêtne pragnienia, 514-587-388

ATRAKCYJNA Ola zaprosi na super za-
bawê, 661-593-857.

M£ODA œliczna blondynka 20-latka za-
prsza, 781-814-130.

PRZYJMÊ dziewczyny do wspó³pracy
bardzo dobre warunki, 781-668-703.

22-LATKA Gabi was znów zabawi,
781-836-940. E4336-G

20-LATKA z du¿ym biustem- nowa dziew-
czyna, 661-771-698.

ZGRABNA 38-latka, 794-524-987.
E4344-G

WETERYNARYJNE

ZIEZIULA Krzysztof- lekarz weterynarii
Jelenia Góra, ul. Po³udniowa (przy Orzeszko-
wej) osiedle Czarne, tel. 792-130-147 (RTG,
USG, laboratorium, zabiegi chirurgiczne, wi-
zyty domowe), www.eskupal.pbox.pl

E3853-G
ODDAM ma³e kotki, 75/641-64-59.

E4168-G

TURYSTYCZNE

PRZEWOZY osobowe: Niemcy, Belgia,
Holandia z adresu na adres. Szósty przejazd
gratis, www.jgexpres.pl 75/75-263-85;
502-451-470. Zapraszamy. E16-G

BERLIN- najtaniej, 75/75-212-33;
506-105-413. E301-G

PRZEWOZY osób do (z): Wiedeñ, Brno,
wynajem busów 8, 18, 20-osobowych, obs³u-
ga imprez okolicznoœciowych. Tel.
601-78-97-50, www.tatarczuk.pl E376-G

MONACHIUM, Jezioro Bodeñskie;
www.kamilbus.pl 75/78-13-910; 604-419-643.

HAMBURG, Bremen i okolice z adresu na
adres, 75/78-13-910, 604-419-643.

LICENCJONOWANY przewóz osób do
Niemiec. Z adresu na adres, szybko, tanio,
solidnie, bezpiecznie, 75/78-13-910;
604-419-643; www.kamilbus.pl E1350-G

MPT- przewozy na lotniska: Praga, Ber-
lin, Wroc³aw, Drezno. F-ra VAT. Tel.
75/717-40-25, 607-763-204. E2594-G

ELJAN-TRANS przewozy krajowe- miê-
dzynarodowe, luksusowe autobusy
9,18,21,45, 51-osobowe, 602-660-819;
www.eljan-trans.pl E3070-G

TOP-TRANS przewozy osobowe do Nie-
miec i Holandii, pe³ny pakiet ubezpieczeñ,
auta klimatyzowane, szybko i wygodnie, z
adresu na adres, szósty przejazd 50% gra-
tis, 75/75-33-219, 601-94-64-24;
www.top-trans.jgora.pl E3360-G

PROFESJONALNE z licencj¹ przewozy do
Niemiec, kierunek Wurzburg, Frankfurt, Wies-
baden, Saarbrucken i okolice. Mariusz Pl-De,
tel. 602-227-111 lub 75/713-99-80. E3453-G

TANIE wczasy W³adys³awowo. Tel.
58/67-41-357. E3492-G

WCZASY nad morzem Pobierowo, kont.
501-661-547. E3740-G

„WOJTEX” Polska, Niemcy tanio;
www.bus.wojtex.pl, 75/721-07-26;
601-696-751. E3886-G

NIEMCY. Zawiozê pod wskazany adres.
Tel. 601-54-36-05. E3907-G

SPRZEDAM pilnie ma³¹ firmê. Przewo-
zy Polska- Niemcy, 11 lat na rynku, stali
klienci. Tel. 667-896-034. E3993-G

WWW.MAXIMTRANS.PL E4221-G
PRZEWOZY do Niemiec, 663-226-009;

75/75-22-940.
PRZEWOZY do Frankfurtu, 663-226-009;

75/75-22-940.
PRZEWOZY do Monachium, Jezioro Bo-

deñskie, 663-226-009; 75/75-22-940. E4222-G
DAR-POL przewozy osobowe Niemcy

Pó³nocne, 75/75-18-255, 607-222-369.
BERLIN- Hamburg- Bremen okolice,

607-222-369, 75/75-18-255.
DAR-POL przewozy lotniska Berlin Dre-

zno Lipsk, 607-222-369.
NIEMCY- przewozy osobowe super ceny, co

6 przejazd gratis, 75/75-18-255; 607-222-369.

DAR-POL przewozy osobowe Niemcy Po-
³udniowe, 75/75-18-255; 607-222-369.

HEILBRONN: Stuttgart- Freiburg okolice,
607-222-369; 75/75-18-255.

NURNBERGIA Monachium Jezioro Bo-
deñskie i okolice, 75/75-18-255; 607-222-369.

DAR-POL przewozy osobowe Niemcy
Œrodkowe (Esen, Bonn, Sigen, Koblenz, Frank-
furt (okolice), super ceny, 607-222-369-369;
75/75-18-255.

DAR-POL przewozy osobowe do Niemiec
z adresu na adres bez przesiadki,
75/75-18-255; 607-222-369. E4342-G

PRZEWOZY do Niemiec- Kassel, Gottin-
gen, Dortmund, Koln, Bonn i okolice z adresu
na adres, 75/75-18-141; 514-065-837.

PRZEWOZY do Belgii i Holandii z adresu
na adres, 75/75-18-141; 514-065-837.

PRZEWOZY do Niemiec z adresu na ad-
res, 514-065-837; 75/75-18-141. E4356-G

DOBRY wypoczynek Miêdzywodzie- po-
koje z ³azienkami, balkonami nad morzem,
91/381-48-35; 608-821-370. E255-K

REWAL 50 m morze, wczasy, 91/386-26-11,
502-550-864, www.tedi.pl E921-K

MIÊDZYWODZIE- pokoje, przyczepy cam-
pingowe nad morzem, (91)38-138-32;
603-050-917. E1567-K

USTKA, pokoje, RTV, kuchnie, parking,
ogród 59/814-92-25, 698-098-718. E1633-K

PRZEWOZY osobowe Niemcy Holandia
wyjazdy; wtorki, pi¹tki powroty; œrody, sobo-
ty. Tel. 757896051. E1757-K

GORA- Trans przewóz osób do Nie-
miec, 757317591; 724058250. E1832-K

JEDNODNIOWE wycieczki do Pragi, Skal-
nego Miasta, Drezna i inne, www.bakar.com.pl
Tel. 601556495, 757618660. E1924-K

KOSMETYCZNE

PAZNOKCIE, tipsy, pedicure, menicure- z
dojazdem do klienta. Tel. 500-505-012.

E4169-G
MASA¯ ró¿ne, 697-956-071. E4278-G

BIZNES

KOMPLEKSOWA obs³uga firm, zwrot Vat
od materia³ów budowlanych. Biuro Rachunko-
we „Fiskus” Zabobrze, Paderewskiego 2A
(obok garbatego mostka), 75/643-16-46;
601-38-98-96. E2564-G

KSIÊGOWOŒÆ, 602-45-34-94. E3159-G
BALBINA Biuro Rachunkowe, KPiR, ry-

cza³t, PIT, VAT, CIT, ZUS, kadry, (8.00-17.00);
75/75-33-648. E3493-G

PRAWNIK porady, sporz¹dzanie pism,
windykacja, 75/641-65-66, 606-245-298.

E3669-G
BIURO Rachunkowe ul. Wolnoœci 82, Je-

lenia Góra, tel. 75/643-82-24, 606-940-585
prowadzimy ksiêgowoœæ spó³ek, stowarzy-
szeñ, rozliczamy wnioski o zwrot vat materia-
³ów budowlanych. E3933-G

PO¯YCZKA gotówkowa w domu klienta
Jelenia Góra, 784-513-303; Zabobrze
784-362-732; Cieplice 792-926-156; Kowa-
ry 784-051-304; Œwierzawa 784-051-310;
Kamienna Góra 784-051-422; Lwówek Œl¹-
ski 518-016-647, 518-016-646; Lubomierz
784-051-295. E4071-G

A¯ 3000 z³ po¿yczki, szybko, na jasnych
zasadach i bez zbêdnych formalnoœci. Provi-
dent: 60040177; 7 dni w tygodniu 7:00-21:00.

E1841-K
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Szukasz pomocy?
Pogotowia
Pogotowie ratunkowe 999, stra¿ po¿ar-

na 998, policja 997, drogowe 981, gazo-
we 992, energetyczne 991, wodnokanali-
zacyjne 994.

Pogotowie ratunkowe i dy¿ury szpitali
JELENIA GÓRA: Pomoc œwi¹teczna i

wieczorowa : Szpital Wojewódzki, ul.
Ogiñskiego, Szpitalny Oddzia³ Ratunko-
wy. tel. 75/753-71-18/19 BOLES£AWIEC:
pogotowie ratunkowe i szpital ul. Jele-
niogórska 4, tel. 75/73236-86. BOLKÓW:
Zak³ad Opiekuñczo-Leczniczy ul. Wyso-
kogórska 3, godz. 17-7 rano. KOWARY:
Powiatowe Centrum Zdrowia, ul. Sanato-
ryjna 15 izba przyjêæ szpitala tel. 75/64-
15-715. KAMIENNA GÓRA: pogotowie
ratunkowe ul. Jana Paw³a II 29a, szpital
ul. Bohaterów Getta 10, tel. 75/744-31-
40 udziela pomocy doraŸnej w godz. 15-
7 rano, w niedzielê i œwiêta ca³¹ dobê.
LUBAÑ: Szpital ul. Zawidowska 4, tel. 75/
721-39-20, LWÓWEK: szpital ul. Koœciel-

na 21, tel. 75/782-01-00, ZGORZELEC:
pogotowie ratunkowe i szpital ul. Lubañ-
ska 11, tel. 75/77-550-59, BOGATYNIA:
Szpital Gminny ul. Szpitalna 16, tel. 75/
77-32-031, izba przyjêæ szpitala - tel. 75/
64-80-411 czynna ca³¹ dobê.

Apteki
JELENIA GÓRA apteka „Bankowa” ca³o-

dobowa, ul. Solna 1, tel. 75/76-47-801, ap-
teka „Arnika” ca³odobowa, ul. Grodzka 7,
tel. 75/64-64-502, „Cieplicka” ul. Sprzymie-
rzonych, tel. 75/75-58-975, „Na Orlim”, Wita
Stwosza 17, tel. 75/75-57-640 - sob. 8-19,
niedz. 9-16, apteka w Kauflandzie, al. Jana
Paw³a II 24, tel. 75/764-30-30 - sob. 9-21,
niedz. 9-19. BOLES£AWIEC 19.07 apteka
„MM”, ul. Staszica 65, 20.07 apteka „Pod
Wag¹”, ul. Starzyñskiego 6e, 21.07 apteka
„Pod Eskulapem”, ul. Jana Paw³a II 50d,
22.07 apteka „Œw. £ukasza”, ul. 1 Maja 5,
23.07 apteka „Centrum”, ul. Karola Miarki
29b, 24.07 apteka „Nova”, ul. 10 Marca 2,
25.07 apteka „U Nelli”, ul. Dolne M³yny 21.

KAMIENNA GÓRA 19.07-25.07 apteka „Pa-
protka”, ul. Pl. Grunwaldzki 2. KARPACZ pl.
Konstytucji 3 Maja 33, pn.-pt. 9-22, sob. 9-
20, niedz. 9-18. LUBAÑ 19.07-24.07 apteka
„Vita”, ul. Tkacka 27. SZKLARSKA PORÊBA
„Esculap”, 1 Maja 4, tel. 75/717-31-46, „Kro-
kus”, Jednoœci Narodowej 7, tel. 75/717-
22-31. ŒWIERADÓW apteka, Sienkiewicza
32, tel. 75/781-63-57. ZGORZELEC 19.07-
24.07 apteka „Cito”, ul. Daszyñskiego 75a.

Telefony zaufania
 Policyjny 0800-120-226, Klub Absty-

nenta Stowarzyszenie Abstynentów Cen-
trum Pomocy uzale¿nionym od alkoholu
„Boberek” Jelenia Góra ul. Okrzei 19 of,
tel. 075/75-237-25, email: biuro@bobe-
rek.pl, czynne pon-pi¹tek od 16.00-20.00,
zajêcia grupy edukacyjnej dla osób wspó³-
uzale¿nionych oraz ofiar przemocy w ro-
dzinie odbywaj¹ siê w ka¿dy wtorek w
godz. 16.00-18.00. Grupa edukacyjna dla
uzale¿nionych organizuje spotkania we
wtorek od godz. 16.00 do 20.00. Klub
Abstynenta w Podgórzynie ul. ¯o³nierska
13/14, tel. 075/75-48-123. Punkt Kon-
sultacyjny ds. Uzale¿nieñ w Karpaczu tel.
075/76-19-470, Przeciwprzemocowy te-

lefon zaufania w Jeleniej Górze 075/64-
22-017, Terenowy Komitet Ochrony Praw
Dziecka, ul. Jasna 11, pon., œr., pt.
(16.00-18.00)

Pomoc, poradnictwo
 Poradnictwo rodzinne i zawodowe ul.

Komedy Trzciñskiego 12 w ODK 090-333-
255, Poradnia Psychologiczno-Pedago-
giczna w Jeleniej Górze ul. Wolnoœci 259,
tel. 75/64-73-001, 64-73-002, Zarz¹d
Miejski TPD w Szklarskiej Porêbie ul. Si-
korskiego 8, tel. 75/717-21-46.

Poradnia Terapii Uzale¿nieñ „Monar”
ul. Wolnoœci 70; 58-500 Jelenia Góra,
tel. 075/647-33-90 czynna od pon. do
pi¹tku w godz. 10.00-20.00. Terapia
wszystkich uzale¿nieñ- alkohol, narko-
tyki, hazard, zaburzenia jedzenia. Gru-
py wsparcia DDA- doros³e dzieci alko-
holików. Terapia osób wspó³uzale¿nio-
nych, Oddzia³ dzienny terapii uzale¿nie-
nia od alkoholu.

Oœrodek Interwencji Kryzysowej w Je-
leniej Górze oferuje nieodp³atn¹, profe-
sjonaln¹ pomoc psychologiczn¹ dla
mieszkañców Jeleniej Góry oraz powiatu
jeleniogórskiego, znajduj¹cych siê w kry-

Pierwszy czytelnik, który zadzwoni
we wtorek o godz. 11.00

pod nr 075 6424410, otrzyma kupon
na bilety dla 2 osób do kina „Lot”.

JELENIA GÓRA
GRAND 19.07-21.07 godz. 18.00 i

20.00 „Beat the World. Taniec to moc”,
Kanada, 2011.

LOT 19.07-21.07 godz. 15.30, 18.00
i 20.30 „Harry Potter i Insygnia Œmierci.
Czêœæ 2”, USA, Wielka Brytania, 2011.

TEATR NASZ MICHA£OWICE 075/
755-47-44 (obowi¹zuje telefoniczna
rezerwacja miejsc)

21.07 godz. 19.00 „The best of cz. I”,
22.07 godz. 19.00 „The best of cz. II”,
23.07 godz. 19.00 „Wieczór piosenki”.

„Harry Potter i Insygnia
Œmierci. Czêœæ 2” - USA/W.B.,
2011, re¿. David Yates, wyst.
Daniel Radcliffe, Emma Wat-
son, Rupert Grint. Fantasy.

Ostatnia czêœæ przygód m³o-
dego czarodzieja. Harry, wraz
z przyjació³mi, bêdzie musia³
stan¹æ do rozstrzygaj¹cego
pojedynku ze straszliwym i ro-
sn¹cym w si³ê Lordem Volde-
mortem.

zysie emocjonalnym. Specjaliœci inter-
wencji dy¿uruj¹ od poniedzia³ku do pi¹t-
ku w godz. 8.00-20.00 w siedzibie oœrod-
ka: Al. Jana Paw³a II 7,, 58-500 Jelenia
Góra. Tel./fax 75/64-39-100, 607-550-
453. Poradnictwo przez telefon interwen-
cyjny 607-550-484 czynny od poniedzia³-
ku do pi¹tku w godz. 20.00-24.00. Nato-
miast w soboty, niedziele i œwiêta porad-
nictwo poprzez telefon interwencyjny
czynne od 8.00-24.00. Poradnia Zdrowia
Psychicznego ul. Cieplicka 69-71, 58-560
Jelenia Góra, tel. 75/64-35-733. Porad-
nia Zdrowia Psychicznego dla dzieci i
m³odzie¿y ul. Cieplicka 69-71, 58-560 Je-
lenia Góra, tel. 75/64-35-733. Poradnia
Terapii Uzale¿nienia i Wspó³uzale¿nienia
od Alkoholu ul. Cieplicka 69-71, 58-560
Jelenia Góra, tel. 75/64-35-772. Porad-
nia rehabilitacyjna, ul. Cieplicka 69-71,
58-560 Jelenia Góra, tel. 75/64-35-746

Informacje
GOPR w Jeleniej Górze ul. Sudecka

79, tel. 075/75-247-34, Stra¿ Graniczna
75/722-22-57, pogoda Jelenia Góra 75/
64-12-333, Karpacz 075/76-16-533,
Szklarska Porêba 75/717-33-93.

Imiê i nazwisko: Joanna Tokarczuk
Zajêcie: Pomys³odawczyni i g³ówna realizatorka popularne-

go zgorzeleckiego plebiscytu pod has³em Miejsce Przyjazne
Dzieciom, dzia³aczka organizacji pozarz¹dowych, na co dzieñ
naczelnik wydzia³u w Urzêdzie Gminy Zgorzelec.

1. Mieszkam tu, bo
Tu siê urodzi³am i wychowa³am. Kiedyœ ci¹gnê³o mnie do du¿ego

miasta, od zawsze podoba³ mi siê bardzo Wroc³aw, ale tu mam
rodzinê, przyjació³ i znajomych.

2. Lekcja z dzieciñstwa, któr¹ zapamiêta³am
Lekcje historii z pocz¹tkowych lat podstawówki, na których daty

by³y jedynie akcentami w ciekawych opowieœciach o plemionach,
królach, wydarzeniach rodem z crime story. Po takich lekcjach
ka¿dy zakamarek na podwórku przekopywaliœmy, ¿eby znaleŸæ
skarb. Niestety, póŸniejsza standardowa edukacja nie by³a ju¿ tak
pasjonuj¹ca.

3. Ten pierwszy raz
Kiedy zobaczy³am swoj¹ córkê Majê, to tak, jakby ktoœ nagle

otworzy³ now¹ szufladkê w pok³adach mojej mi³oœci. Macierzyñstwo
jest dla mnie spe³nieniem, ¿a³ujê tylko, ¿e nie spêdzam z Moim
Skarbem wiêcej czasu.

4. Przebój ¿ycia
Na mojej liœcie ulubionych kawa³ków s¹ tysi¹ce przebojów i mniej

znanych utworów. Wœród wykonawców: Sting, Bjork, Queen, Che-
mical Brothers, The Prodigy, SOAD, L. Cohen, Simply Red, Pearl
Jam, Sade i wiele innych. Jak spodoba mi siê jakiœ nowy kawa³ek,
potrafiê go s³uchaæ nieustannie przez parê godzin.

5. Wkurza mnie
Narzekanie, marudzenie i negowanie obecnej rzeczywistoœci bez

jakiejkolwiek próby zmiany. Postawa „niech ktoœ coœ zrobi”. Jest
brudno w piaskownicy, w której bawi siê twoje dziecko - posprz¹taj.
Widzisz awariê latarni - zadzwoñ w odpowiednie miejsce... Dlatego,
gdy mia³am problem z wjechaniem wózkiem do sklepu, ze znalezie-
niem przewijaka lub z podgrzaniem obiadku poza domem - wpa-
d³am na pomys³ akcji Miejsce Przyjazne Dzieciom.

6. W ¿yciu nie umiem siê obejœæ bez
Rodziny, która jest dla mnie najwa¿niejsza. Przyjació³, a szczegól-

nie przyjació³ek z „babiñca”, dziêki którym regenerujê akumulatory. I
bez telefonu komórkowego oraz internetu.

7. Gdybym dosta³a 100 tys. z³
Zbudowa³abym ma³y bia³y domek z ogródkiem. Teraz, ¿eby odpocz¹æ

od stresów dnia codziennego, uciekam na dzia³kê i siejê, pielê, zbieram.
Gdybym mia³a ogródek pod nosem, na pewno nie by³by to tylko trawnik.

8. Gdyby Polska by³a monarchi¹, królem uczyni³abym
Nie chcia³abym, ¿eby Polska by³a monarchi¹. Kiedy wszystko

zale¿y od jednego cz³owieka, nigdy nie mo¿e byæ dobrze. Nie potra-
fiê te¿ wskazaæ ani jednej osoby z krêgu obecnych polityków, która
zas³ugiwa³aby na to miano.

9. Za póŸno na
Nigdy nie jest za póŸno :)
10. Ulubiony dowcip
Niestety, jestem ostatni¹ osob¹, która powinna opowiadaæ kawa³y.

Po pierwsze - nie zapamiêtujê, po drugie - jak ju¿ zapamiêtam, to po
moim wykonaniu nikt siê nie œmieje. Kiedyœ próbowa³am opowiadaæ
i by³am dumna, jak chocia¿ raz ktoœ delikatnie wykrzywi³ usta w
nieœmia³ym uœmiechu, ale teraz ju¿ nawet nie próbujê.

(mat)

Brawa dla...
Sponsorów masowej imprezy ple-

nerowej, Ogólnopolskich Imienin
Henryka, Henryki i Henrykowa Lu-
bañskiego. Finansowo i rzeczowo
najwiêcej pomogli Tauron Polska
Energia, Bank Gospodarki ¯ywno-
œciowej, Motel £u¿ycki, Danuta i
Zbigniew Hercuñ, hotel „Stacja nad
Kwis¹”, firmy Instalgaz Andrzeja
Szulca i Nafta Gaz Serwis z Sano-
ka oraz Dolnoœl¹ska Izba Rolnicza.

(stob)

Czwórki m³odych informatyków
z lubañskiego ogólniaka (opiekun
Teresa Zembik), dla których in-
ternet nie ma ¿adnych tajemnic.
Wœród szkó³ ponadgimnazjalnych
licealiœci Maciej Ba³uta, Kamil
Kwieciñski, Arkadiusz Lewan-
dowski i Przemek Oskierko zajêli
trzecie miejsce (za ekipami Gdy-
ni i Strzelec Opolskich) w wiel-
kim finale Ogólnopolskiej Olim-
piady Wiedzy o Internecie Dial-
Net Masters. W wieloetapowym
turnieju rywalizowa³o a¿ 40 ty-
siêcy osób z ca³ej Polski.

(stob)

Pomys³odawców i organizato-
rów upamiêtnienia w Gryfowie Œl.
przyjaciela i sponsora pi³karskie-
go klubu Gryf od 1990 roku, Noe-
la Wolnego z USA. Za³o¿yciel
szkó³ki Cracovia Soccer Club
zmar³ w tym roku po ciê¿kiej cho-
robie. Zawsze pamiêta³ o ufundo-
waniu kompletów strojów pi³kar-
skich i pucharu dla najlepszego
zawodnika sezonu. Regularnie
sponsorowa³ gryfowski klub, by³
jego prawdziw¹ podpor¹.

(stob)
Gwizdy dla...
Inspekcji Transportu Drogowe-

go, która przejê³a fotoradary, ale

ich nie znakuje zgodnie z nowymi
przepisami i nie usuwa atrap.
Czynne urz¹dzenia rejestracji
szybkoœci aut musz¹ byæ oklejone
¿ó³t¹ taœm¹ i poprzedzone zna-
kiem D-51 (automatyczna kontro-
la prêdkoœci). Kiedy w regionie je-
leniogórsko-zgorzeleckim znikn¹
puste przydro¿ne skrzynki strasz¹-
ce kierowców?

(stob)
Obs³ugi sklepu zoologicznego

„Pupil” w pasa¿u jeleniogórskie-
go Tesco, która wyprosi³a, a w³a-
œciwie ju¿ przy wejœciu klientki z
dzieckiem w noside³ku poprosi³a

o niewchodzenie do œrodka.
Klientce oznajmiono, ¿e miêdzy
rega³ami jest zbyt w¹sko. A mo¿e
matka z niemowlakiem chcia³a od
razu podejœæ do lady i coœ kupiæ
bez krêcenia siê po sklepie? Tak
czy inaczej sklepowi nie pozosta-
je nic innego, jak nakleiæ na szy-
bie przy wejœciu oprócz znaczków
„nie wchodziæ z lodami”, „Nie
wchodziæ z psami” tak¿e i pikto-
gram „nie wchodziæ z dzieæmi w
noside³kach”. Nasza czytelniczka
i bez znaczka ten sklep bêdzie
ju¿ omijaæ z daleka.

GOK



39
Nr 29, 19 lipca 2011

Dbaj o siebie bardziej niż zwykle. 
Aura wpłynie ujemnie na Twój 
nastrój. Trzymaj nerwy na wodzy 
nawet w sytuacji, kiedy nie masz 
już szans na urlop.

Koniecznie zacznij działać, bo sa-
mym gadaniem niczego nie załatwisz. 
Pamiętaj o złożonych obietnicach i 
wywiąż się z nich w terminie.

Nie dolewaj oliwy do ognia. Twój 
partner ma już dość zrzędzenia i jeśli 
chcesz go przy sobie zatrzymać, mu-
sisz coś zmienić. 

Jeśli szukasz uczuć lub nowych 
wyzwań, musisz bardzo dobrze się 
rozglądać i koniecznie wyjechać na 
kilka dni. Odpoczynek na pewno po-
łączy się z adrenaliną. 

To, co od dawna już przeczuwałeś, 
w końcu się sfinalizuje - w Twojej 
rodzinie zajdą zmiany, na które nie 
masz wpływu. Prawdopodobnie ktoś 
poprosi Cię o przysługę, ale nie ulegaj.

Rodzinna kłótnia i nieporozumienie 
w pracy nałożą się na siebie. Może 
więc lepiej byłoby wziąć kilka dni 
urlopu i przeczekać w oddaleniu?

Musisz albo zrezygnować, albo 
stanąć do otwartej walki, inaczej zo-
staniesz posądzony o brak zasad. Jeśli 
liczysz na to, że ktoś załatwi sprawę za 
Ciebie, jesteś w błędzie.

Tylko pozytywne myślenie pozwoli 
Ci dostrzec i wykorzystać najlepszą 
szansę. Przed Tobą niespodziewany 
wyjazd i duże zmiany, więc postaw też 
na zdrowy rozsądek i mocne nerwy.

Nie lekceważ swoich obowiązków, 
bo może się okazać, że nawet przy-
jaciele obrócą się przeciwko Tobie. 
Jeśli nadal zależy Ci na sympatii 

- bardziej się staraj.

  
Twoje podejrzenia są bezpodstaw-

ne i dobrze byłoby wyjaśnić całą sy-
tuację z osobami zainteresowanymi. 
Od Twojej postawy zależy czyjeś 
dobre imię, więc...

W sprawach sercowych bałagan i 
rozterka, zawodowo - stagnacja, a w fi-
nansach dobrze byłoby wprowadzić dys-
cyplinę, przynajmniej na parę tygodni.

Od tego tygodnia, powoli za-
czniesz wychodzić na prostą, ale 
wymagało to będzie od Ciebie żela-
znej dyscypliny i dalszych wyrzeczeń. 
Dobre wieści w środę.

(ep)
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Podczas przepy-
tywanki na scenie w 
Henrykowie Lubań-
skim doradca prezy-
denta RP Henryk 
Wujec musiał 
zdradzić kilka 
zawodowo - 
o s o b i s t y c h  
s e k r e t ó w .  
Pracował jako 
kierownik ba-
dań... nieza-
wodności, w 
randze wicemini-
stra rolnictwa i gospodarki żywnościowej 
wizytował dawne PGR-y, jako prezes Zarządu 
Izby Produktu Lokalnego i Regionalnego rok 
temu w Lwówku Śl. uczestniczył w ...Ławie 
Piwnej. Jest wyjątkowo tolerancyjnym i w 
postępowaniu niestandardowym dziadkiem 
dla Mai i Kuby. Imię dla lipcowego solenizanta 
Henryka wybrała mama, które podczas robót 
we Francji spodobało się ładnie brzmiące Hen-
ri. Prezydencki doradca urodził się 25 grudnia 
1940 roku we wsi Podlasie koło Biłgoraja, ale 
w urzędowych dokumentach ma wpisaną datę 
1 stycznia 1941 roku. Dlaczego? - Bo tata z 
aprobatą małżonki dogadał się z księdzem i 
taką datę moich urodzin wpisali do parafialnej 
księgi - mówi Henryk Wujec i cieszy się, że 
jest rok młodszy. (5)

Jedyna z jeleniogórskiego KPR-u reprezen-
tantka Polski Agnieszka Kocela (rocznik 1988) 
wzorem najlepszych piłkarek ręcznych zamierza 
zmienić barwy klubowe. Spośród kilku ofert 
wybrała drużynę aktualnych wicemistrzyń kraju. 

Jest już „po słowie” z włodarzami lubelskiego 
SPR-u AZS Pol. Do transferu może jednak 
nie dojść, jak to się stało z już dogadanymi na 
wzmocnienie składu szczypiornistkami, Beatą 
Kowalczyk i Katarzyną Duran. Jeszcze w 
ubiegłym tygodniu Agnieszka wahała się, jaką 
podjąć decyzję. Bo najbardziej zasłużony w 
kobiecym handballu klub 15-krotnych mistrzyń 
Polski ma ogromne kłopoty finansowe. Nie 
podpisano żadnej umowy 
sponsorskiej, są duże za-
ległości z wypłatami pie-
niędzy dla zawodniczek. 
Jeśli ich wkrótce nie 
otrzymają, wszystkie 
chcą opuścić 
SPR i szukać 
nowych pra-
codawców. 
L u b e l s k i 
klub szyb-
ko  może  
zniknąć ze 
sportowej mapy 
Polski. (5)

Kobietom nie 
wypomina s ię  
wieku, chyba że 
w sportowym, 
p o z y t y w n y m 
kontekście, więc 
tym razem sobie 
na to pozwolimy. 
Ewa Szmel z Pie-
chowic urodziła 
się w 1958 roku. 

W rozwiązaniu wystarczy podać hasło ułożone z ponumerowanych pól. Na odpowiedzi (tylko na oryginalnych kuponach) czekamy dziesięć 
dni od daty ukazania się numeru. 

Rozwiązanie krzyżówki nr 27: CZEKAMY NA AGATOWE LATO
Za prawidłowe rozwiązanie krzyżówki nr 27 nagrodę pieniężną w wysokości 50 zł otrzymuje Tomasz Fujak z Jeleniej Góry

W sobotę z uśmiechem na ustach wbiegła 
z Karpacza na Śnieżkę. Jaka jest tajemnica 
utrzymywania przez nią dobrej formy? Gdyby 
ją zdradziła, nie należałaby już do najlepszych 
w swojej grupie wiekowej. Ale jednego 
możemy być pewni: o tym, że jest mocna 
latem, decyduje ostro przepracowana przez 
nią zima. Jej największą pasją jest bowiem 
bieganie na nartach. (1)

T r o c h ę  z a -
okrągli ł  się na 
urlopie, z której 
wrócił kilka dni 
temu, zastępca 
burmistrza Kar-
pacza Ryszard 
R z e p c z y ń s k i . 
Gdy więc stanął 
na starcie Bie-
gu na Śnieżkę, 
można się było 
spodziewać, że 
p o w l e c z e  s i ę  
gdzieś w ogonie 

stawki. Było znacznie lepiej - pan Ryszard 
osiągnął lepszy wynik niż przed rokiem. 
Przybyło mu ciała, ale widocznie jest to 
masa mięśniowa, a nie tłuszczyk. (1)

D o k t o r a t ,  w y n a j -
mowanie pokoi, sklep 

obuwniczy, prezesowa-
nie klubowi sportowemu, 

praca w Radzie Miasta 
- tymi zajęciami para 

się lub parał w nie-
dalekiej  przeszłości 
Zbigniew Pleśniarski 

z Karpacza. Jakby tego 
było mało, w wolnych 
chwilach lubi sobie 
długo pobiegać. Po-

konanie trudnej 
trasy z centrum 
K a r p a c z a  n a  
Śnieżkę (ponad 
14 km) zajęło mu 

tylko 89 minut. (1)

Podczas przepy-
tywanki na scenie w 
Henrykowie Lubań-
skim doradca prezy-

Henryk 

Polski ma ogromne kłopoty finansowe. Nie 
podpisano żadnej umowy 
sponsorskiej, są duże za-
ległości z wypłatami pie-
niędzy dla zawodniczek. 
Jeśli ich wkrótce nie 
otrzymają, wszystkie 
chcą opuścić 

sportowej mapy 

O czym rozmawiają panowie z brzuszkami, poseł z SLD Ryszard Kalisz i burmistrz Karpacza 
Bronisław Malinowski? Nie o polityce i o Karkonoszach. O diecie i samochodach. Od kilku mie-
sięcy polityk z Warszawy jest 
na ostrej diecie. Kupuje tylko 
produkty niskokaloryczne i 
warzywa. Nie je żadnego mię-
sa i nic nie konsumuje po go-
dzinie osiemnastej. Burmistrz 
spod Śnieżki nie martwi się 
dodatkowymi kilogramami. 
Co ich jeszcze różni. Na po-
czątku lipca br. poseł Kalisz 
kupił nowiutkiego czarnego 
jaguara XF w wersji za 265 
tysięcy złotych. Bronisław 
Malinowski ma do dyspozycji 
służbowego forda mondeo i 
prywatne, kilkuletnie auto. (5)

D o k t o r a t ,  w y n a j -
mowanie pokoi, sklep 

obuwniczy, prezesowa-
nie klubowi sportowemu, 

praca w Radzie Miasta 
- tymi zajęciami para 

się lub parał w nie-
dalekiej  przeszłości 
Zbigniew Pleśniarski 

z Karpacza. Jakby tego 
było mało, w wolnych 
chwilach lubi sobie 
długo pobiegać. Po-

tylko 89 minut. (1)
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